
ECHO TURKU
mentarz w Słodkowie

ty czwartek, 23 października odbyło się uroczyste poświęcenie  
'"'ego cm entarza kom unalnego w Słodkowie. A ktu poświęcenia  
‘konał biskup diecezjalny ks. Bronisław  Dem bowski.
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W e  w to re k , 21 p a ź d z ie r ­
n ik a  w o je w o d a  M a re k  
N a g le w sk i z w o ła ł k o n ­

fe re n c ję  p ra so w ą , p o d c z a s  k tó ­
re j ra z e m  ze  sw o im  z a s tę p c ą  
S ta n is ła w e m  T a m m e m  p o d su ­
m o w a ł s ie d e m  la t p ra c y  i z g o d ­
n ie  z  o b o w ią z u ją c y m  p ra w e m

tala w Turku, wzrosła nam licz­

ba lekarzy. Podn iosła  się rów ­

nież liczba abonentów telefoni­

cznych. Zw odociągow aliśm y  

8 6 %  wsi, podw oiliśm y liczbę 

sieci kanalizacyjnych. Nato­

miast zbyt wolno idzie budowa  

szpitala miejskiego w Koninie.
lskup p rz y je c h a ł d o  S ło d k o -  

asy śc ie  p ra ła ta  K az im ie -  
I  !.*artanusa i p ro b o sz c z a  p a- 
* ,'św, B a rb a ry  k s. M iro s ła w a  

^ o w sk ie g o . S a m o c h ó d  b is- 
był e sk o rto w a n y  p rz e z  

. p o licy jn e  v o lk sw a g e n y . 
p a  p o w ita ł b u rm is trz  m ia s-  
S s z t o f  N o w a k  i w ó jt gm i- 
s Antoni O w c z a re k . K ied y  

i g o śc ie  z n a leź li s ię  p rzy  
k arn y m  k rz y ż u , b u rm is trz

p rz y p o m n ia ł ile  p ro b le m ó w  
trz e b a  b y ło  p o k o n a ć , ab y  c m e n ­
ta rz  m ó g ł p o w s ta ć . P o w ie d z ia ł, 
że  in w e s ty c ja  ta  m ia ła  sw ój 
p o c z ą te k  je s z c z e  w  tra k c ie  d z ia ­
ła ln o śc i R a d y  I k a d e n c ji. D łu g o  
z a s ta n a w ia n o  się  n ad  lo k a liz a ­
c ją  n o w e g o  c m e n ta rz a , w  k o ń c u  
u d a ło  s ię  w y k u p ić  g ru n ty  w  S ło ­
d k o w ie . O b e c n ie  trw a  p ie rw sz y  
e ta p  b u d o w y  c m e n ta rz a . D o ­
ty c h c z a s  z o s ta ły  w y z n a c z o n e

se k to ry , p o w s ta ły  a le jk i i w y a s­
fa lto w a n o  d ro g ę  d o ja z d o w ą . 
W  ty m  e ta p ie  p rz e w id y w a n a  
je s t  ró w n ie ż  b u d o w a  d o m u  
p rz e d p o g rz e b o  w e g o .

B iskup  D em bow ski po udzie le­
n iu  b łogosław ieństw a i pośw ięce­
n iu  cm entarza  pow iedział, że rze­
czą  sz lachetną  je s t  pam iętać 
o zm arłych, d latego  cieszy  się, że 
w ładze sam orządow e pom yślały  
o  takiej inw estycji. k

^dz biskup w towarzystwie burmistrzów podczas ceremonii poświęcenia cmentarza w Słodkowie 
^ ___ __________________  _________________________________ _____

Zmiana wojewody?
z a p o w ie d z ia ł re z y g n a c ję  z  d a l­
sz e g o  p e łn ie n ia  u rz ę d u , w  z w ią ­
z k u  z  d y m is ją  rz ą d u . W o je w o d a  
w  sw o im  p o d su m o w a n iu  w y ­
m ie n ił ty lk o  n ie k tó re  zm ian y  
ja k ie  z a sz ły  w  w o je w ó d z tw ie  za  
je g o  k ad e n c ji: — Jeśli chodzi
0  komunikację, zm odernizowa­
liśmy sześć kilometrów dróg
1 cztery skrzyżowania, wyre­
montowaliśmy most na Warcie. 
W  zakresie ochrony zdrowia 

kontynuujemy rozbudowę szpi-

N iepokoi nas pow oli malejące 
bezrobocie i niski udział kapita­
łu zagranicznego w lokalnej g o ­
spodarce.

M a re k  N a g le w sk i i S ta n is ła w  
T a m m  b y li je d y n y m  d u e te m  
w o je w o d ó w  w  k ra ju , k tó ry  tak  
d łu g o  u rz ę d o w a ł. P a n  N a g le w ­
sk i w  w y p o w ie d z i d la  d z ie n ­
n ik a rz y  n ie  w y k lu c z y ł m o ż li­
w o śc i p o n o w n e g o  o b ję c ia  s ta ­
n o w isk a  w o je w o d y  w  raz ie  
o trz y m a n ia  tak ie j p ro p o z y c ji.

Śmiertelny wypadek

W sobotę, 25 paździe­
rnika około godz. 
17.00 w Brudzyniu 

(gm. Brudzew) miał miejs­
ce śmiertelny wypadek. Na 
skrzyżowaniu dróg, kieru­
jący samochodem ciężaro­
wym iveco z naczepą znaj­
dując się pod wpływem al­
koholu nieprawidłowo wy­

konywał manewr skrętu 
w lewo. Naczepę zarzuciło 
na śliskiej nawierzchni 
i przewróciła się na stojący 
samochód BMW. W wyni­
ku wypadku śmierć na 
miejscu poniosła pasażer­
ka BMW. Rannych kierow­
ców odwieziono do szpitala 
w Turku. k

Tylko holdingi  Pa w ł e m  g a ­
l o n e m , preze- 
J  ZPJ „M iranda”  
i rozmawia Anna 
> d k a
\ h  .
H ai1le prezesie, czy wiado- 
C ,> kiedy Miranda stanie 
vpSc*ą Próchnika?
\  A n sa k c ja  zo s tan ie  zaw ar- 
tii l*'ach 15, 16 g ru d n ia  tego

i k?"zumiem, że jest to pro- 
vj,e**hikniony?
t  toak 'e  są  p lany . N a p odsta - 
k, Dżlr|ów  z  d y rek to rem  port- 
t  r z ę s a m i  w szy stk ich  spó- 
> jv?re W ejdą w  h o ld in g  o raz  
Ą  astaw ie  d o n ies ie ń  p raso- 

>ńogę s tw ie rd z ić , że to 
*1 />■c*0 sku tku . Z resz tą  p rezes 
\ j ^ si w y p o w iad a ł się  w tej 

w ..R zecznosD olite i”

i m ó w ił, iż o d  s tro n y  b iznesow ej 
k o n stru k c ja  h o ld in g u  je s t  p o p ra ­
w na, w ięc  p lany  s tw o rzen ia  g ru ­
py  kap ita ło w ej są  ja k  n ajbardzie j 
z rozum iałe . Ja  p o d z ie lam  zdan ie  
p rezesa  N FI.

—Mógłby Pan więc wymie­
nić, jakie korzyści z wejścia 
w holding będzie miał przecięt­
ny pracownik zakładu?

— P o p ie rw sze , p raco w n ik  b ę ­
dz ie  m óg ł sp rzed ać  sw o je  akcje  
Mirandy, za  c en ę  zap ro p o n o w a­
n ą  p rzez  Próchnik, tj. 31,41 zł. 
Jeżeli k to ś do  tej po ry  sp rzed a­
w ał za  9  zł i b y ł p rzek o n an y , że 
zrob ił d o b ry  in teres, to  sp rzed a­
ją c y  za  31,41 z ł je s z c z e  w ięcej na 
tv m  zarob i. W  tvm  t>rzvnadku

N FI Piast  z ach o w ał się fe r w o ­
b e c  p raco w n ik ó w , p o dając  
w cześn ie j p ro p o zy c je  cenow e, 
a  to  ty lk o  po  to , żeby  zab lo k o w ać  
sp ek u lacy jn y  w y k u p  akcji. D ru ­
ga  k o rzy ść  to  taka , że f irm a  
b ęd z ie  w  dużej g ru p ie  k ap ita ło ­
w ej i n ie  zo s tan ie  o sa m o tn io n a  
w  w alce  z eu ro p e jsk im i p rz e d ­
s ięb io rs tw am i naszej b ran ży  po  
w ejśc iu  P o lsk i d o  U nii E u ro p e js­
k iej.

—Czy to znaczy, że wcho­
dząc na rynki zachodnie sta­
niecie się poważnym konku­
rentem dla działających tam 
firm?

— T o  n ie  je s t  tak . Idąc  razem  
b ed z iem v  lep ie i o rzy eo to w an i

do  k o n k u ren c ji z  innym i f irm a ­
m i. N a jp ie rw  M iranda  m usi 
m ieć  p a rk  m aszy n o w y , tech n o ­
log ię  i p ro d u k ty  n a  p o z io m ie  
eu ro p e jsk im , a żeby  tak  by ło , 
w  c iąg u  p ięc iu  la t trzeb a  w  n ią  
za in w es to w ać  p o n ad  10 m ilio ­
nó w  d o la ró w . Je s t ju ż  o p raco w a­
ny  p lan  in w es ty cy jn y , za tw ier­
d zony  p rzez  R ad ę  N ad zo rczą  
i zaak c ep to w an y  p rzez  w io d ące ­
go  w łaśc ic ie la , ja k im  je s t  N FI 
Piast  i m y  g o  rea lizu jem y .

—Czy uda się to zrobić 
w ciągu pięciu lat?

— N a po d staw ie  o cen y  p ro jek ­
tó w  in w esty cy jn y ch  m o g ę  p o ­
w ied z ieć , że  je s t to  m ożliw e.

leiae dalszy na str. 4)

Ostatnie dni upłynęły 
w KWB „Adamów” pod zna­
kiem jubileuszy.

P isa liśm y  ju ż  o  spo tk an iu  rów - 
n o la tk ó w , tj. p raco w n ik ó w  k o ń ­
cząc y ch  50 , 55 i 6 0  lat.

35-leęia 
w kopalni

W  tym  w y d an iu  re lac jo n u jem y  
k o le jn e  roczn ice . O b ch o d z ili je  
k o p a ln ian i k rw io d aw cy , szk o le ­
n io w cy  o raz  in ży n ie ro w ie  i tech ­
n icy . W szy stk ie  im p rezy  zo rg a ­
n izo w an e  zo s ta ły  w  k lu b ie  „ B a r­
b ó rk a ” , a ich  p rzeb ieg  i a tm o ­
sfe ra  p an u jąca  na  sa li p o tw ie r­
d z a ją  za le ty  in teg rac ji p raco w ­
n ików  i zn aczen ie  u m acn ian ia  
w ięz i p o zaza w o d o w y ch .

(czy tai na str. 6)



D ru g ie  w a rsz ta ty
W poprzednim „Echu” informowaliśmy o planach utworzenia 
w Turku międzygminnego Środowiskowego Domu Samopomocy, 
której to inicjatywie patronuje wojewoda. Tymczasem już wcześniej 
powstały plany założenia miejskiego Środowiskowego Domu Samo­
pomocy, a na ostatniej sesji radni podjęli w tej sprawie uchwałę.

T w ó rcam i p ro g ram u  Ś D S  są: T o m a sz  
N ag lew sk i i Ja d w ig a  F ra su n k iew icz  
z M ie jsk ieg o  O śro d k a  P o m o cy  S p o łecz ­
nej, p rzy  w sp ó łp racy  P oradn i Z d ro w ia  
P sy ch ic zn eg o  w  T urku . In ic ja ty w a  p o ­
w o łan ia  D o m u  p o w sta ła  w  k w ietn iu  
u b ieg łeg o  roku . Jak iś  czas p o tem  w ic e ­
b u rm is trz  L ech o sław  P aw lak  w sk aza ł 
n ieu ży tk o w an y  ob iek t na  ul. M ate jk i (po  
zak ład z ie  n ap raw y  sp rzętu  do m o w eg o , 
ob o k  p ra ln i) o po w ierzch n i 6 0  m 2, k tó ry  
n ad aw a łb y  się  na  Ś D S . P o  p o tw ie rd ze ­
n iu , że je s t  on w łasn o śc ią  m iasta  o g ło ­
szono  p rze ta rg  n a  sp o rząd zen ie  p ro jek tu  
adap tac ji bud y n k u . O s ta teczn ie  k o sz to ­
w ał o n  o k o ło  14 ty s. zł. K ilk a  dn i tem u  
o d b y ł się  d rug i p rze ta rg , ty m  razem  na  
w y k o n aw cę  prac , k tó re  m a ją  kosz to w ać  
b lisk o  2 0 0  tys. zł. O tw arc ie  o śro d k a  
p lan o w an e  je s t  n a  1 c z e rw ca  1998 roku. 
B udow ę ŚD S fin an su je  w o jew o d a  k o ­
n ińsk i, k tó ry  je sz c z e  na  ten  rok  p rz e ­
zn aczy ł 60  tys. zł. C e lem  d z ia łan ia  
D om u b ęd z ie  p rzy g o to w an ie  o só b  z  za ­

b u rzen iam i p sy c h iczn y m i d o  sa m o d z ie l­
neg o  fu n k c jo n o w an ia  w  śro d o w isk u  lo ­
k a ln y m  o raz  terap ia , p o rad n ic tw o  i o p ie ­
ka  nad  tym i oso b am i. W  T u rk u  aż  296  
osó b  z c h o ro b ą  p sy c h iczn ą  w y m ag a  
w sp arc ia  w  postac i za jęć  w  w arsz ta tach  
terap ii za jęc io w e j. U czestn ik am i terap ii 
w  ŚD S b ędzie  p ię tn aśc ie  w y b ranych  
o só b  (z  czeg o  o k o ło  d z ies ięc iu  m ęż­
czy zn ), g łó w n ie  sam o tn y c h  z ro zp o zn a ­
n ą  sch izo fren ią  i nerw icą , n ie  w y m ag a­
ją c y c h  sta łe j op iek i lekarsk ie j, k tó rych  
stan  zd ro w ia  p o zw ala  na  sam o d zie ln e  
u czes tn ic tw o  w  za jęc iac h  p ro w ad zo ­
nych  w  D om u. T y m c zasem  chęć  udzia łu  
w  za jęc iach  zg ło s iło  ju ż  trzyd z ieśc i 
o só b , g łó w n ie  cz ło n k ó w  K lubu  P ac jen ta  
p rzy  P oradn i Z d ro w ia  P sych iczn eg o .

Ś D S  b ędzie  d z ia ła ł na  zasadach  
d z ien n eg o  o śro d k a  w sp arc ia . M iędzy  
g o d z in ą  10 .00 a 17.00 p en sjo n ariu sze  
D om u b ęd ą  u czestn iczy ć  w  p ięc io o so ­
b o w y ch  g ru p ach  te rap eu ty czn y ch  ro z ­
w ija jący ch  sam o d zie ln o ść . P lan  dn ia

o b ejm uje : m iędzy  10 .00-11 .00  p rz y g o ­
to w an ie  do  śn iad an ia  i śn iad an ie , 11.15- 
13.00 za jęc ia  w  g ru p ach  te rap eu ty cz ­
nych, 13 .30 -15 .00  p rzy g o to w an ie  do 
o b iadu  i o b iad , 15 .00 -15 .30  spo tk an ia  
in teg racy jn e  k ad ry  i p en s jo n a riu szy  (o- 
m ó w ien ie  za jęć  na  nas tęp n y  dzień ), 
15 .30-17 .00  k o n su ltac je  ze  sp e c ja lis ta ­
m i (p sych ia tra , p sy ch o lo g ) i in d y w id u a ­
lna  terap ia . O d  sam ego  p o czą tk u  w  o ś­
rodku  p o w sta n ą  trzy  p raco w n ie : te c h ­
n iczn o  - p la s ty c zn a  (k sz ta łtu jąca  m an u ­
a ln ą  sp raw n o ść  uczes tn ik ó w , s tw a rza ją ­
ca  im  m o żliw o ść  sam o rea lizac ji i d a jąca  
im  p o czu c ie  w łasnej w arto śc i), so c jo ­
tech n iczn a  (w  której u czes tn icy  będ ą  
k sz ta łc ić  sw o je  zdo ln o śc i w d z ied z in ie  
m uzyk i, p o ez ji i lite ra tu ry  o raz  b ęd ą  
nab y w ać  u m ie ję tn o śc i rad zen ia  sobie  
w  co d z ien n y m  życiu , n a  p rzy k ład  p isa ­
n ia  p o d ań  w  u rzęd z ie ) i p raco w n ia  k o m ­
p u terow a.

W  ŚD S b ęd z ie  za tru d n io n y ch  siedem  
osób , a le  ty lk o  k ie ro w n ik , dw aj te rap eu ­
c i i p raco w n ik  so c ja ln y  w  p e łn y m  w y ­
m iarze  czasu  p racy . P ozo sta li p raco w ­
n icy  za tru d n ien i zo s tan ą  na  1 /  2  lub 
1 /  4  etatu .

Ś ro d o w isk o w y  D o m  S am o p o m o cy  
b ęd z ie  in s ty tu c ją  p o d o b n ą  d o  W a rsz ­
ta tó w  T erap ii Z a jęc io w ej dz ia ła jący ch  
w  S p ó łd z ie ln i In w alid ó w  „ S in tu r” . Je d ­
n o cześn ie  b ęd z ie  d ru g im  tak im  dom em  
w w o jew ó d ztw ie  k o n iń sk im  (p ie rw szy  
zn a jd u je  się  w  D ąb iu ). A Z

Tak będzie wyglądał Środowiskowy Dom Samopomocy na ul. Matejki w Turku

Co nowego w E c h u

Otrzymujemy już pierwsze od­
powiedzi Czytelników na an­
kietę z dwusetnego numeru „E- 
cha” . Do ostatecznego podsu­
mowania wyników mamy jesz­
cze trochę czasu, ale postano­
wiliśmy od tego wydania wpro­
wadzić zmiany zgodne z tym, 
co w swych odpowiedziach su­
gerują Czytelnicy.

Trochę wcześniej
D o  tej p o ry  g aze ta  u k azy w a ła  się 

w k ażd ą  środę. N iek ied y  u d a ło  się  ją  
d o w ieźć  d o  c zęśc i sk lep ó w  ju ż  w e w to ­
re k  w ieczo rem . T e ra z  ch cem y  w y d an ie  
p rzy śp ieszy ć , tak  ab y  w  tu rk o w sk ich  
sk le p ach  „ E c h o ”  by ło  d o  k u p ie n ia  ju ż  
w e w to rek  po  po łu d n iu . W  k io sk a ch  
„ R u c h u ”  i w  n iek tó ry ch  p u n k tach  na  
te ren ie  gm in  gazeta  będzie  w  sp rzed aży  
w  dn iu  n as tępnym .

Imprezy i ciekawostki
Z m ien iam y  też  fo rm u łę  naszej ro z ­

k ład ó w k i (str. 8 -9). N ie  m a  tam  ju ż  
p rzed ru k u  m ate ria łó w  ag en cy jn y ch  
z k ra ju , lecz  je s t  to  m ie jsce  n a  p re z e n ta ­
c ję  spo rtu , rek re ac ji i rozry w k i. T am  też  
m o żn a  b ęd z ie  zn a leźć  zap o w ied z i c ie ­

k aw szy ch  im p rez  na  n ad ch o d zący  ty ­
dzień . W p ro w ad zam y  ró w n ie ż  tem a ty ­
czn e  strony  z  zak resu  p o rad  z  ró żn y ch  
dzied z in , zw y cz a jó w , h o bby  itp  (w  tym  
w y d an iu  str. I l i  13).

Ogłoszenia i życzenia
R e k la m o d a w co m  p ro p o n u jem y  zn iż ­

ki ( ty lk o  d o  k o ń ca  rok u ), a  am ato ro m  
o g ło szeń  d ro b n y ch  o fe ru jem y  d arm o w e 
p u b lik ac je , w  n iek tó ry ch  rub ry k ach  
(szczeg ó ły  p o d  o g ło sz en iam i) . M am y 
nad z ie ję , że  d zięk i ty m  p ro p o zy c jo m  
strony  o g ło sz en io w e  w  „E ch u  T u rk u ”  
je s z c z e  lepiej z ap rezen tu ją  nasz  ry n ek  
p racy , dóbr, u słu g  i kap ita łu . B ęd z ie  też  
w ięcej kup o n ó w  na  ży cze n ia . O g ło sz e ­
n ia  d ro b n e  i ży cze n ia  m o żn a  ju ż  p rzek a ­
zy w ać w  n aszy m  n o w y m  pu n k c ie , 
w  k io sk u  n a  d w o rcu  PK S.

Tępimy błędy
Ż adnej g azec ie  n ie  u d a je  się  u n ik n ąć  

b łęd ó w  lite row ych . P rzy  sz eśćd z ie sięc iu  
stro n ach  m aszy n o p isu  (ty le  liczy  zaw a r­
to ść  każd eg o  w y d an ia  „ E c h a ” ), zaw sze  
g d z ieś w krad n ie  się lite ró w k a . W y trw a­
ły m  C z y te ln ik o m  p ro p o n u jem y  na  n a j­
b liż sz y  m iesiąc  n as tęp u jącą  zabaw ę.

W  k ażd ą  śro d ę  ran o  czek am y  na  trzech  
p ie rw szy c h  C z y te ln ik ó w , k tó rzy  zn a jd ą  
w „ E c h u ”  tak i b łąd . N ag ro d ą  je s t  bon 
to w aro w y  za  10 zł. Z a  w sk azan ie  p o m y ­
łk i n a  s tro n ach  o g ło sz en io w y ch  d a jem y  
ta lo n  za  20  zł. F u n d a to rem  n agrody  
b ęd z ie  ten  p raco w n ik  „ E c h a ” , k tó ry  
d o p u śc ił d o  p o w sta n ia  b łędu .

A ponadto...
...w  lis to p ad z ie  u k aże  się  k o lo ro w y  

n u m er „ E c h a ” , a w  g ru d n iu  k a len d arz  
n a  ro k  1998. Z o rg an izu jem y  im prezę  
an d rze jk o w ą, p rzy g o tu jem y  n ie sp o ­
d z ian k ę  m ik o ła jk o w ą  i k u p im y  p o d  ch o ­
in k o w ą  k rzy żó w k ę  taaak ie  p rezen ty . 
Z a ś  o p ró cz  teg o  co  ty d z ień  będ z iem y  
sta ra li się  tak  ja k  d o tąd : ro zśm ieszać , 
b u lw erso w ać , ek scy to w ać , zac iek a w iać  
i p rzed e  w szy stk im  in fo rm o w ać .

Już w najbliższym wydaniu poleca­
my artykuł o wynikach pewnej an­
kiety przeprowadzonej przez repor­
terkę „Echa” wśród stu osiemnasto- 
latków z trzech szkół średnich. Co 
przeżyli? Co chcieliby przeżyć? Co 
myślą o swoich przeżyciach? O tym 
wszystkim dowiesz się za tydzień z ar­
tykułu „Seksolatki” .

2 Echo Turku

C h c ia łem  pow iedzieć, że czuj?
o szu k a n y  p rzez tą szkołą. C a ły  czaS 
in form ow ano nas, p rzysz łych  stw 
dentów, że będzie m ożna  tu wybfaC 
k ierunek  za rząd zan ie  i  marketing 
N ik t  nie ch c ia ł n a m  p rzed staw ićP r° 
g r a m u  nau czan ia . T ym czasem  okw 
żuje się, że je st  to zw yk ła  politeeh 
nika.

■a- Na ul. Dąbrowskiego be*
przerwy ktoś parkuje jelcza.

tych p ien iędzy, bo to za  d u ża  s uma’

metrów śm ieci.

Jestem  klientką WBK i £  
dłuższego czasu chciałam  °

trum  m iasta. T eraz  my, m ieśzk  
są s ie d n ich  b loków  m u s im y  z elt- 
p ow o d u  cierpieć. M oże  ta inter 
cja  p o sku tk u je ?

Czy ta informacja o
w m aluchu to dziennikarsk
czka?

O d  r e d a k c j i :  To szczera Prau’1d“-
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Jest

to d roga  osiedlow a, z ograniczeni 
ła d ow n o śc i do  3 ,5  tony, ale 
cicie la  po ja zd u  to nie obchodzi■ J uZ 
k ilkakro tn ie  zw racan o  m u  uwagi’ 
sp ra w ą  za jm ow a ła  się też polWJa’ 
a  rezultatów  nie w idać. Proszę  zr° 
cie coś, z a n im  zd a rz y  się  wypad* • 
Przez ten sam o ch ó d  nap raw dę  n>c 
nie  w idać.

■a- Kilkakrotnie próbowała® 
w płacić na komitet rodziciels® 
w  Szkole nr 1 . Z a  k a żd ym  raze\. 
k a sa  by ła  n ie czynna  m im o, że 0 
za m kn ię c ia  pozosta ło  jeszcze kuka 
naście  m inut. N ie  m ogę dziecku  U®

jka
u<
'ty
isif
Ui
Ha

a  szk o ln a  a d m in istra c ja  nie u â Û'L. 
m i zrea lizow an ia  m o ich  zoboW

c i  Zbliża się  1 listopada. C iek*^  

w y  jestem , czy zn ów  p rz y  cmentaó- 
będą się tw orzyły ogrom ne kor ’ 
a  p o d  m urem  będzie u sypane  ku

t
u

i o i

sić komuś swoje żale. Zaw sze ^  
d y  chcę w yp łac ić  p ien iądze, j 11^ .
czekać p rzyna jm n ie j k ilkana śc ie  >•- j 
nut. B a n k o m a t  też się k iedyś zeP~Qj 
i nie m o g łam  p o b ra ć  gotówki- . 
znajom ych  w iem , że on i majd -g
takie kłopoty. C zy  bankow ców  ^
sta ć  n a  zo rga n izow an ie  lepszej 
s łu g i ?

A co tam słychać w  
M iejskiej. K ie d y ś  n a  d rug ie j s *r°n
w  „ E c h u ” m ożna  było poczytać 0 ^
nych, a  teraz o d  d a w n a  n ic  nie 
czacie. C zyżby  ju ż  tak m ia ło  byc 
końca  kad e n c j i?

• -gt&
»  Zgłosiliśm y do władz i*11 slj 

interw encję w sprawie ba* ^  
i sm rodu jaki powoduje
maszyn w niemieckiej 
guzików (dawny „Tkacz”)-

rszko -
guziiituw \ u ca w n_y „ in a v ~  /• - r f f i

da, że w  ogóle ta f irm a  dosta ła  *6 ^ .
n a  lokalizację  takiej p rodukcji w ^

1
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W Tuliszkowie było wesoło

nych , p rzy g o to w an y ch  p rzez  p o sz cze ­
gó ln e  p lacó w k i w y ch o w aw cze . B yła  to 
k o n ty n u ac ja  ro zp o czę teg o  w  u b ieg łym  
ro k u  zw yczaju . N ie  w szy stk ie  dom y 
d z ieck a  p rzy g o to w ały  w łasny  pro-

j Przez trzy dni M iejsko-G m inny O środek Kultury  
w Tuliszkowie rozbrzm iew ał śm iechem  i prom ieniował 
dziecięcą radością. W szystko za spraw ą VII W ielkopol­
skich A rtystycznych Spotkań W ychowanków Dom ów  
Dziecka, trw ających od 24 do 26 października.

O rgan izato rem  im p rezy  b y ł M ie jsko - 
gminny O śro d ek  K u ltu ry  w  T u liszk o ­
wie o raz  W o jew ó d zk i O śro d ek  K ultu ry  
1 W ystaw  A rty s ty czn y ch  w  K onin ie ,
Pizy w sp ó łu d z ia le  W y d z ia łu  K ultu ry ,
Sportu i T u ry sty k i U rzęd u  W o jew ó d z­
k o  w  K on in ie  i D o m u  D z ieck a  w  N o ­
wym Św iecie .

S potkania k ażd eg o  ro k u  o d b y w ają  się 
W T u liszkow ie . G łó w n y m  ce lem  im - 
Pfezy je s t  in teg rac ja  d z iec i, rozw ój ich 
Wrażliwości arty sty czn e j o raz  zap rezen - 
j°Wanie a rty sty czn y ch  u m ieję tności, 
w tym  roku  w  S p o tk an iach  u czestn iczy - 
0 osiem  d o m ó w  d z ieck a . W o jew ó d z t­
wo pilsk ie  rep rezen to w ały  D o m y  D ziec-

z T rzc ian k i i Ja stro w ia , w o jew ó d z t­
wo leszczy ń sk ie  - D om y D z ieck a  ze 
"Echowej i B o d zew a, w o jew ó d ztw o  
s,eradzkie - D o m  D z ieck a  z  T o m isław ic ,
Województwo p o zn ań sk ie  - D o m  D ziec- 
^  z K ó m ik a -B n in a , w o jew ó d ztw o  k o ­
l s k i e  - D o m y  D z ie c k a  z  N o w eg o  
S^atu i T u rk u .

P ierw szego  dn ia  p rzesz ło  p ięćdzies ią t 
pieci w w ieku  o d  trzech  d o  cz te rn as tu  
at ze swoimi^ o p iek u n am i p rzy jechało  
. N ow ego  Ś w ia tu , gdz ie  o d b y ła  się 
Hauguracja S p o tk ań  i d y sk o te k a  dla 
Wszystkich uczes tn ik ó w . N as tępnego  
n'a dz iec i p o d z ie liły  się na  g rupy  artys- 

/ cżne: p las ty c zn ą , m u zy czn ą , taneczną 
' teatralną, w  k tó ry ch  p raco w ały  pod 
•erunkiem in s tru k to ró w  z W O K iW A  
M-GOK. T eg o  sam eg o  d n ia  o d b y ły  się 

wż p rezen tac je  p ro g ram ó w  arty sty cz-

sied zący ch  n a  w id o w n i. In stru k to rzy  
W O K iW A  i M -G O K  je d n o m y śln ie  
s tw ie rd z ili, że  teg o ro czn e  p rezen tac je  
by ły  n a  w y ższy m  p o z io m ie , n iż  u b ie g ­
ło roczne.

P o  p rezen tac jach  d z iec i p o w ró c iły  do 
sw o ich  g rup  a rty sty czn y ch , w  k tó rych  
k o n ty n u o w ały  za jęc ia . T eg o  dn ia , o ko ło  
go d z in y  2 3 .0 0  w  nocy  m ia ła  m ie jsce  
m iła  n iesp o d z ian k a . D o  D om u D zieck a  
w  N o w y m  Ś w iec ie , gdz ie  w szy scy  spali, 
p rzy w iez io n o  lody , fry tk i i p izzę , u fun-

T a ń c z ą  i p o d s k a k u ją  u czes tn icy  g ru p y  ta n e c z n e j

g ram .D D  z  T rzc ian k i p rzed staw ił scen ­
kę  „ N a  stra g a n ie ” , d z iew czy n k i z  D D  
w e W sch o w ej za tań czy ły  sam bę, w y ­
ch o w an k o w ie  D D  z  N o w eg o  Ś w iatu  
i T u rk u  zaśp iew ali p io sen k ę , dz iec i 
z  B o d zew a p rzed staw iły  skecz , n a to ­
m iast d z iew cz y n y  z  K ó m ik a -B n in a  do  
sw o jeg o  skeczu  w ciąg n ę ły  ch ło p có w

d o w an e  p rzez  stac ję  b en zy n o w ą  A ral 
z K onina . W  c iąg u  k ilku  m in u t dz iec iak i 
p o w y ch o d z iły  z łó ż e k  i do  pó łn o cy  
pa łaszo w ały  sm ak o ły k i, zb ie ra jąc  en e r­
g ię  na  k o n cert fin a ło w y , k tó ry  odb y ł się 
o sta tn ieg o  d n ia  im prezy . O d  ran a , 26 
p aźd z ie rn ik a  k ażd a  z  g ru p  d o p raco w y ­
w a ła  je s z c z e  sw ój p ro g ram , po  czy m

ro zp o czę ły  się  p rzy g o to w an ia  do  k o n ­
certu . Z a ró w n o  o rg an iza to rz y , ja k  i za ­
p ro szen i g o śc ie  z n iec ie rp liw o śc ią  c z e ­
kali na  o b e jrzen ie  e fek tu  d w udn iow ej 
p racy  dziec iak ó w . N a  p o czą tk u  o tw arto  
w ystaw ę prac  g rupy  p las ty czn e j k tó ra  
p raco w ała  p o d  k ie ru n k iem  K rystyny  
M ik o ła jcz ak  z W O K iW A . W y staw a  za­
ty tu ło w an a  „M ag iczn e  k ra jo b raz y ”  b y ­
ła  zb io rem  ob razó w  w y k o n an y ch  
z  w szy stk ieg o , co  ty lk o  dz iec io m  p rzy ­
sz ło  d o  g łow y . M o ż n a  by ło  o b e jrzeć  na 
p rzy k ład  „P o lo w an ie  n a  m u ch ę”  i inne 
p race  z  p ap ie ru , fo lii, szn u rk a  i k a sz ­
tanów .

G ru p a  tan eczn a , p racu jąca  p o d  k ie ­
run k iem  D an u ty  P y d y ń sk ie j z  W O K i­
W A  zap rezen to w a ła  p rzy g o to w an y  
u k ład  tan eczn y , a  g ru p a  tea tra ln a  zag ra ła  
e tiu d ę  pt. „ Z ap ro szen ie  na  bal m as­
k o w y ” , z  zask ak u jący m i e fek tam i sp e c ­
ja ln y m i, fo lio w ą  sc en o g ra fią  i w y ją t­
ko w y m i ko stiu m am i. S cen a rzy s tą  i re ­
ży serem  p rzed staw ie n ia  b y ła  M a ria  W it­
czak  z  W O K iW A , a  scen o g ra fie  i k o s­
tium y  p rzy g o to w a ła  M a łg o rza ta  G rzesz- 
k iew icz  z  M -G O K  w  T u liszk o w ie . N a 
k o ńcu  g ru p a  m u zy czn a  zaśp iew ała  p io ­
senki: „ M a ła  sz k o ln a  aw an tu ra”  i „N ie  
zadziera j n o sa ” , k tó re  p rzy g o to w ała  
pod  k ie ru n k iem  K rzy sz to fa  P y d yńsk ie- 
go  z W O K iW A .

K oncert fin a ło w y  p ro w ad ził sy m p a­
ty czn y  pan  Ja re k  z  W O K iW A , a  b io rące  
w  n im  u d z ia ł dz iec i b ard zo  sp o n ta n ic z­
n ie  reag o w ały  na  o k lask i w idzów . N a 
k o n iec  g łos zab ra ł bu rm is trz  T u liszk o w a  
Z b ig n iew  G rad eck i, k tó ry  s tw ie rd z ił, że: 
— Spotkania z roku na rok są  coraz 
bardziej interesujące, a widząc wasze 
uśmiechnięte twarze wiem, że czas spę­
dzony tutaj był dla was radosny. I w resz ­
c ie  n as tąp ił d łu g o  o c zek iw a n y  m o m en t - 
ro zd an ie  p o d a ru n k ó w  i p am ią tek . K ażde 
d z ieck o  o trzy m ało  m ask o tk ę  u fu n d o w a­
n ą  p rzez  b u rm is trz a  m iasta , a  każdy  dom  
d z ieck a  w y d aw n ic tw a  słow nikow e 
u fu n d o w an e  p rzez  U rząd  W ojew ó d zk i.

A n n a  Z a w a d k a
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o d d z ia ły  w  N ie w ie sz u , D a lik o ­
w ie , P ę c z n ie w ie , Ł a sk u , G ó rze  
Ś w . M a łg o rz a ty  i K o n s ta n ty n o ­
w ie  Ł ó d z k im .

W  c z w a rte k  16 p a ź d z ie rn ik a  
m ia ło  m ie jsc e  u ro c z y s te  o tw a r­
c ie  n o w ej p la c ó w k i. W  u ro c z y s­
to śc i u c z e s tn ic z y li p rz e d s ta w i­
c ie le  N B P  z  W a rsz a w y , Ł o d z i 
i P o z n a n ia , b a n k u  z  W ro c ła w ia

to rz y  in w e s ty c ji z  te re n u  m ia s ta  
i g m in y  U n ie jó w  o ra z  sy m p a ty ­
cy  te g o  b an k u .

H o n o ry  g o sp o d a rz y  cz y n ili 
p re z e s  S ta n is ła w  O la s  i d y re k to r  
O d d z ia łu  w  U n ie jo w ie  M a łg o ­
rz a ta  C ie s io n e k  w ra z  z  k s ię g o ­
w ą  E lż b ie tą  S z a fa rz  i p a n ią  k ie ­
ro w n ik  A n n ą  S z c z e p a ń sk ą . P o  
u ro c z y s ty m  p rz e c ię c iu  w s tę g i,

K olejny bank

o d d z ia ł B a n k u  
P o d d ę b ic  

d a ją c y  w  U n ie jo w ie  za jm o -

<niejów
j°_tychczas 
Półdzielczego
K
k t

n ie w ie lk ie  p o m ie sz c z e n ia  
b o m u  H a rc e rz a . K ie ro w n ik  

/d z ia łu  M a łg o rz a ta  C ie s io n ik  
k  z  4 -o so b o w ą  z a ło g ą  sp ra - 

że  b an k , m im o  tru d n y c h  
^ ń in k ó w  lo k a lo w y c h , o s ią g a ł 

dżo d o b re  w y n ik i. O s ią g n ię -  
s'a te i a k c e p ta c ja  ś ro d o w isk a  
baw iły , że  p re z e s  B S w  P o d - 
^oicach S ta n is ła w  O la s  zd ecy - 
U ^ a l się  n a  w y k u p ie n ie  s ta re - 

budynku  d aw n e j p rz y c h o d n i 
H r°w ia  i w y re m o n to w a n ia  go  

Potrzeby b a n k u  p rz y  u l. B is -  
^ Pa W o jc ie c h a  O w c z a rk a . B S 
pi P o d d ęb icach  p o z a  d w o m a  

M ów kam i w  U n ie jo w ie  m a

i S ie ra d z a , w ła d z e  s a m o rz ą d o ­
w e m ia s t U n ie jo w a  i P o d d ęb ic , 
p rz e d s ta w ic ie le  R a d y  N a d z o r­
c ze j i Z a rz ą d u  B S w  P o d d ę b i­
ca c h , c z ło n k o w ie  k o m ite tó w  
o d d z ia łu  w  U n ie jo w ie , d y re k -

p o św ię c e n ia  d o k o n a ł ks. p ra ła t 
W o jc ie c h  K rzy w ań sk i.

Z n a c z ą c y  w k ła d  w  d ecy z ję  
o  u ru c h o m ie n iu  b a n k u  i je g o  
su k c e sy  m a ją  ró w n ie ż  p ra c u ją ­
c y  sp o łe c z n ie  p rz e d s ta w ic ie le  
R a d y  N a d z o rc z e j i K o m ite tó w  - 
c z ło n k o w sk ie g o  i k re d y to w e g o  
z  te re n u  U n ie jo w a  p o d  p rz e w o ­
d n ic tw e m  Je rz e g o  Je s io ło w s-  
k ie g o  i S ta n is ła w a  U rb an iak a .

P rz y  te j o k az ji trz e b a  d o d ać , 
że  p ra c o w n ic y  te g o  b a n k u  znan i 
są  w sz y s tk im  z  n ie z w y k le  
u p rz e jm e j o b słu g i k lie n tó w , 
a  d y re k c ja  z  u c z e s tn ic tw a  w e 
w sz y s tk ic h  im p re z a c h  i u ro c z y ­
s to śc ia c h  n a  te re n ie  sw o je g o  
d z ia ła n ia  o ra z  w sp ie ra n ia  w ie lu  
in ic ja ty w .

T a k ie j z a ło d z e  n a le ż ą  s ię  ty l­
k o  w y ra z y  u z n a n ia , a  ta k ż e  w y ­
so k ie  p rem ie .

M a r e k  J a b ło ń s k i

(Z województwa Z województwa)
Koło. R a d a  N a d z o r c z a  

Z a k ła d ó w  M ię s n y c h  S .A . 

o d w o ł a ł a  z e  s t a n o w i s k a  p r e ­

z e s a  J e r z e g o  M a r c in i a k a .  N a  

j e g o  m i e j s c e  p o w o ł a n o  W i ­

t o l d a  M a c h n a c z a ,  c z ł o n k a  

z a r z ą d u  s o k o ł o w s k i c h  z a ­
k ł a d ó w  m ię s n y c h ,  k t ó r e  m a ­

j ą  p o n a d  5 0 %  u d z ia łó w  

w  k o l s k im  p r z e d s i ę b i o r s t ­

w ie .

Województwo. O d  2 2  d o

2 4  p a ź d z i e r n i k a  w  w o j e w ó ­

d z t w i e  g o ś c i ł a  d e l e g a c j a  

z  p o w ia tu  T a u r o g i  n a  L i t ­

w ie .  G o ś c i e  s p o t k a l i  s ię  

z  w o j e w o d ą ,  k u r a to r e m  

i s z e f a m i  w y d z ia łó w  U r z ę d u  

W o j e w ó d z k i e g o ,  z w ie d z i l i  

k i l k a  k o l s k i c h  f i r m  i O ś r o ­
d e k  D o r a d z t w a  R o l n i c z e g o

w  K o ś c i e l c u .  N a  z a k o ń c z e ­
n ie  w i z y t y  p a r a f o w a n e  z o ­
s t a ło  p o r o z u m i e n i e  o  w s p ó ł ­
p r a c y  m ię d z y  p o w ia t e m  
T a u r g o i  a  w o je w ó d z tw e m  
k o n iń s k im .

O d  p o c z ą t k u  r o k u  d o  k o ń ­
c a  s i e r p n i a  p o n a d  2 .4 0 0  o s ó b  
t r a f i ł o  d o  j e d y n e j  w  w o j e w ó ­
d z t w i e  I z b y  W y t r z e ź w ie ń .  
N a jw ię c e j  p i j a n y c h  n a  n o c ­
l e g  „ d o s t a r c z o n o ”  p r o s t o  
z  u l i c y .  P o n a d  p o ło w ę  „ p e n ­
s j o n a r i u s z y ”  i z b y  s t a n o w i l i  
b e z r o b o t n i .  P o z a  ty m  b y ły  
t e ż  5 7 2  o s o b y  d e k l a r u j ą c e  
s t a łe  m i e j s c e  p r a c y ,  2 0 7  
e m e r y tó w  i r e n c i s t ó w ,  4 6  
u c z n ió w  s z k ó ł  p o n a d p o d s t a ­
w o w y c h  i 5 8  r o ln ik ó w .  
W  ty m  s a m y m  c z a s i e  d o  i z b y ’ 
t r a f i ł o  4 7  p a ń  i 2 6  n i e l e t n i c h .

KOMPUTERY PC abo
ul. P iłsudskiego 12, Turek tel. 7 8 -4 7 -4 4

K om putery  - konfiguracja na życzenie  
/O PT IM U S - MÓZG - INW AR - a b o /

Akcesoria - drukarki - faxinodemy - itp.
In te rn e t - sieci LANTASTIC 7 PL - raty .
S p rz e d a ż  - instalac ja  - napraw y serw isow e.

Oprogramowanie dla 
firm i szkół - VAT.
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Tylko holding
Ciąg dalszy ze str. 1

—Załogę zakładu interesuje, dlaczego bę­
dzie holding z Próchnikiem, a nie z innym 
przedsiębiorstwem?

— T o  j e s t  b a r d z o  p r o s t a  k o n s t r u k c j a ,  t a k  s ię  r o b i  
n a  c a ły m  św ie c ie . P r z e jm u je  s ię  p a k i e t  k o n t r o ln y  
s p ó łk i  n o to w a n e j  n a  g ie łd z ie  (k tó re j  a k c je  i d ą  w  d ó ł 
i c e n a  t y c h  a k c j i  j e s t  n i s k a ) ,  w  k tó r e j  r e a l i z a c j a  
p r o g r a m u  n a p r a w c z e g o  d a  m o ż liw o ść  w z r o s tu  c e n  
a k c ji ,  a  co z a  t y m  id z ie , m o ż liw o ść  e m is j i  n o w y c h  
s e r i i  a k c j i  n a  r y n k u  k a p i ta ło w y m . D la te g o  P ró c h ­
n ik  z o s ta ł  n a m ie r z o n y  p r z e z  P ia sta ,  b o  t e n  f u n d u s z  
o d  p o c z ą tk u  m ia ł  t a k ą  s t r a t e g i ę .

—Więc obawy pracowników, że zyski Mi­
randy będą szły na łatanie dziur w Próch­
niku są bezpodstawne?

— O b a w y  p ra c o w n ik ó w , ż e  z y s k i  b ę d ą  g d z ie ś  s z ły  
p o w in n y  b y ć  z a w s z e .

—Ale oni woleliby, aby zyski' szły dla za­
kładu i dla nich...

—J a  te ż  b y m  t a k  c h c ia ł .  A le  b e z  w z g lę d u  n a  
to , c z y  M ir a n d a  b ę d z ie  w  h o ld in g u ,  c z y  n ie ,  to  
w a ln e  z g r o m a d z e n ie  d e c y d u je  i le  p ie n ię d z y  
p r z e z n a c z a  s ię  n a  in w e s ty c je ,  a  i le  n a  d y w i­
d e n d y .

—Jakie są teraz średnie płace w Mi­
randzie?

— B r u t t o  9 5 0  zł.
—Rozmawiając z pracownikami za­

kładu często słyszy się, że chcieliby oni 
jak dawniej dostawać tzw. trzynastki. 
Tymczasem raz w roku, ci którzy mają 
akcje otrzymują dywidendy w wysoko­
ści na przykład trzydziestu kilku zło­
tych.

— M o ż n a  to  z ro z u m ie ć ,  b o  t r z y n a s t k a  z a ­
w s z e  b y ła  w ię k s z a .  P r o b le m  n ie  p o le g a  j e d ­
n a k  n a  ty m , a b y  d o s ta w a ć  t r z y n a s t k i ,  c z t e r ­
n a s t k i ,  a l e  n a  ty m , a b y  d o s ta w a ć  d o b re  w y n a ­
g ro d z e n ie  w  c ią g u  d w u n a s t u  m ie s ię c y . T y m ­
c z a s e m  w  p r z y p a d k u  s p ó łe k  a k c y jn y c h  j e s t  
t a k ,  ż e  ż a d e n  a k c jo n a r iu s z  n a p r a w d ę  n ie  
z a r a b i a  n a  d y w id e n d z ie .  N a  r y n k u  k a p i t a ł o ­
w y m  z a r a b i a  s ię  n a  h a n d l u  a k c ja m i .

—Tak, ale pracownicy twierdzą, że 
największe zyski i dywidendy ma Za­
rząd...

— Z a r z ą d  p o b ie r a  n a jw ię k s z e  p e n s je ,  bo  
t a k  j e s t  z a w s z e .

—Porozmawiajmy o zyskach.
— C z y s ty  z y s k  p o w s ta je  p o  o d ję c iu  w s z y s t ­

k ic h  k o s z tó w  i w  c z a s ie  t r w a n i a  r o k u  n ie  w o ln o  go  
ru s z y ć .  N ik t  n ie  m a  p r a w a  go  r u s z y ć ,  ty lk o  i w y łą ­
c z n ie  z w y c z a jn e  w a ln e  z g r o m a d z e n ie  a k c jo n a r iu ­
sz y . W  1 9 9 6  r o k u  M ir a n d a  m i a ł a  z y s k  w  w y s o k o śc i  
o k o ło  13  m i l i a rd ó w  9 0 0  m il io n ó w  z ło ty c h .

—Patrząc z perspektywy lat można powie­
dzieć, że odnieśliście sukces.

—W  1 9 9 2  r o k u ,  g d y  z o s ta łe m  d y r e k to r e m ,  M i ­
ra n d a  m i a ł a  s t r a t ę  n e t t o  3 5  m i l i a r d ó w  z ło ty c h , a  je j  
f a k ty c z n e  z a d łu ż e n ie  s ię g a ło  p o n a d  8 0  m i l ia rd ó w  
s t a r y c h  z ło ty c h . W te d y  w s z y s c y  p o s t r z e g a l i  p r y w a ­
ty z a c ję  j a k o  co ś , co z a p e w n i  p r z e d s i ę b io r s tw u  p a ń ­
s tw o w e m u  w ła ś c iw e  z a r z ą d z a n ie .  A k u r a t  w te d y  
z o s ta ł  o p r a c o w a n y  i p o d a n y  d o  p u b l ic z n e j  w ia d o ­
m o śc i  P r o g r a m  P o w s z e c h n e j  P ry w a ty z a c j i .

—Kiedy odnotowano pierwsze zyski?
— P ie r w s z y  m a le ń k i  z y s k  b y ł w  1 9 9 3  r o k u  po  

ro z p o c z ę c iu  r e a l i z a c j i  p r o g r a m u  n a p r a w c z e g o .  J e ­
s z c z e  r o k  w c z e ś n ie j  n i k t  n a w e t  n i e  m a r z y ł  o z y s ­
k a c h .  R a z e m  z p r a c o w n ik a m i  c a ły  c z a s  p r z e b i j a l i ś ­
m y  s ię  p r z e z  r y n e k ,  s p ła c a ją c  s t a r e  d łu g i  i j e s z c z e  
t r o s z k ę  in w e s tu ją c ,  a b y  z b y tn io  n ie  o d s ta w a ć  od  
in n y c h .  T r z e b a  b y ło  z m ie n ić  p r o d u k c ję ,  b o  M ir a n ­
d a  b y ła  z a p l a n o w a n a  j a k o  p r z e d s ię b io r s tw o ,  k tó r e  
m ia ło  p r o d u k o w a ć  p o d s z e w k i  d z ia n e ,  g łó w n ie  d la  
w o js k a . I  p r o d u k o w a l iś m y ,  a le  p o  r o z w ią z a n iu  
U k ła d u  W a r s z a w s k ie g o  z a p o t r z e b o w a n ie  s p a d ło  
i t r z e b a  b y ło  s z u k a ć  n o w y c h  p r o d u k tó w ,  k tó r e  
m o ż n a  b y ło  w y k o n a ć  n a  ty c h  m a s z y n a c h .  J u ż

w  1 9 9 0  r o k u  M ir a n d a  u tw o r z y ła  d z ia ł  m a r k e t i n g u  
i  j e s z c z e  p o p r z e d n ie  w ła d z e  z a k ł a d u  z a c z ę ły  z a b ie ­
g a ć  o n o w e  r y n k i  z b y tu .

—Co teraz produkuje Miranda?
— O c z y w iś c ie  p r o d u k u je m y  je s z c z e  p o d s z e w k i  

d z ia n e ,  a le  n ie  s t a n o w ią  o n e  d o m in u ją c e j  p o zy c ji. 
S p e c ja l iz u je m y  s ię  w  t k a n i n a c h  d e k o ra c y jn y c h  
z  p r z e z n a c z e n ie m  n a  z a s ło n y  i  o b ic ia  m e b lo w e , 
w  d z i a n in a c h  o d z ie ż o w y c h . J e s t e ś m y  n a jw ię k s z y m  
i n a j l e p s z y m  p r o d u c e n te m  w  P o ls c e  d z i a n in y  t y p u  
a d id a s ,  z  k tó r e j  s z y je  s ię  m o d n e  t e r a z  w ś r ó d  m ło ­
d z ie ż y  s p o d n ie  z p a s a m i .  P r o d u k u je m y  p r z e p ię k n e  
t k a n i n y  ż a k a r d o w e  i s t a je m y  s ię  p o w o li  l id e r a m i  
w  te j  d z ie d z in ie .  P r o d u k u je m y  t k a n i n y  n a  k o s ­
t i u m y  d a m s k ie ,  t k a n i n y  s p e c ja ln e  n p .  n a  p a r a s o le  
o g ro d o w e , t k a n i n y  r e k la m o w e .  D u ż o  d z i a n in  n a  
b ie l iz n ę  d a m s k ą  d o s ta r c z a m y  do  f i rm  o ś w ia to w e j  
s ła w ie  (n p . T r iu m p h ) .  R o b im y  t a k ż e  s p e c ja ln e  
d z i a n in y  n a  s t r o je  k a r n a w a ło w e ,  p r z y  ty m  m a m y  
b a r d z o  d o b rz e  r o z w in ię ty  s y s te m  d r u k ó w . J e s t e ś ­

—Jak wygląda sprawa zatrudnienia w M1' 
randzie?

—W  1 9 9 2  r o k u ,  k ie d y  p r z e ją łe m  f i rm ę , niezna®*' 
n ie  w z ro s ło  z a t r u d n ie n i e .  T e r a z  w y n o s i  przeszło 
1 2 3 0  o só b . O d  w ie lu  l a t  p r o w a d z im y  polityk? 
z a t r u d n i a n i a  n a  c z a s  o k r e ś lo n y .  J a  m u s z ę  zadbać 
o m o ją  p o d s ta w o w ą  z a ło g ę , o sp ó łk ę . I d z ie m y  w ty® 
k i e r u n k u ,  a b y  n i e  b y ło  p o t r z e b  z w o ln ie ń  w ^  
g r u p ie .  P ro b le m  p r z e r o s t u  z a t r u d n i e n i a  chce®) 
ro z w ią z y w a ć  w  s p o s ó b  n a t u r a l n y ,  c z y li p op rzeZ 
o d e jś c ia  n a  r e n t y  i e m e r y tu r y .  N ie k tó r y m  grupo® 
p ra c o w n ic z y m  b ę d z ie m y  p ro p o n o w a ć , ż e b y  dział® 
ły  n a  w ł a s n ą  r ę k ę  w  s p ó łk a c h ,  k tó r e  m y  d la  m ctl 
z a ło ż y m y . O p ró c z  te g o , że  b ę d ą  św ia d c z y ć  usłuf,1 
d l a  M ira n d y ,  b ę d ą  t a k ż e  w y k o r z y s ty w a l i  jeszcze 
i n n e  o k a z je  r y n k o w e  i p o p r z e z  to  p o d n o s i l i  sWÓ)e 
d o c h o d y .

—Może Pan podać przykład takiego dział11,
— T o b ę d ą  d z ia ły  p o ś r e d n io  p ro d u k c y jn e ,  

c a ła  o b s łu g a  t e c h n ic z n a ,  p r z e d s ta w ic ie le  hand® 
w i, h a n d lo w c y , lu d z ie  m a r k e t in g u .  I c h  w y n ag r° 
d z e n ia  b ę d ą  w  d u ż e j  c z ę ś c i w y n a g r o d z e n ia m i  Pr° 
w iz y jn y m i, c z y li  b ę d ą z a le ż a ł y  o d  o s ią g a n y c h  wy1” 
k ó w .

—Związki zawodowe złożyły w prokura*® 
rze zawiadomienie o możliwości popełnię®19
przestępstwa w związku z wejściem w

s z ą  s p ó łk ą .  M a  n a jw ię k s z y  m a ją t e k ,  n a j

Paweł Gawron swoją karierę w „Mirandzie” rozpoczął w iipcu 
1989 roku na stanowisku zastępcy głównego mechanika. 
Wcześniej pracował jako sztygar zmianowy w KWB „Adamów”. 
W czerwcu 1992 roku został dyrektorem przedsiębiorstwa 
państwowego „Miranda”, a od 2 stycznia 1995 roku prezesem 
Zarządu ZPJ „Miranda” S.A. i dyrektorem naczelnym

m y  j e d y n y m  p r o d u c e n te m  w  P o ls c e  d z i a n in  ż a k a r ­
d o w y c h  e la s ty c z n y c h  z  p r z e z n a c z e n ie m  n a  w y ­
k w i n t n ą  b ie l iz n ę  t y p u  , ,s e x y ”, l e g g in s y ,  b o d y . N ie ­
d łu g o  ro z p o c z n ie m y  p r o d u k c ję  d z i a n in y  X X I w ie k u  
- d z i a n in y  w ie lo w a r s tw o w e j .

—A co ze zbytem?
— O k o ło  2 0 %  s w o ic h  w y ro b ó w  e k s p o r tu j e m y  do  

N ie m ie c ,  H o la n d i i ,  B e lg ii ,  F r a n c j i ,  D a n i i ,  S z w e c ji, 
C z e c h , S ło w e n i i ,  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  i k r a jó w  
b y łe g o  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o . P o z o s ta łe  8 0 %  z a l i ­
c z a n e  j e s t  d o  s p r z e d a ż y  k r a jo w e j .  A le  j a  m o g ę  
p o w ie d z ie ć , ż e  6 0 %  p r o d u k tó w  M ir a n d y  o p u s z c z a  
t e r e n  P o ls k i  w  p o s ta c i  g o to w y c h  w y ro b ó w , k tó r e  
s p r z e d a w a n e  s ą  n a  p r z y k ła d  w  T u s z y n ie ,  n a  s t a ­
d io n ie  1 0 - le c ia  i in n y c h  w ie lk ic h  m e g a b a z a r a c h .

—Słyszałam, że stary budynek Mirandy na 
ul. Kaliskiej został sprzedany. Czy to praw­
da?

— P r z y  u l .  J e d w a b n ic z e j  p o s ia d a m y  2 0  h e k ta r ó w  
p o w ie r z c h n i ,  d u ż o  h a l  i n a m  to  w y s ta r c z y .  D la te g o  
p o ło w a  ta m te g o  z a k ła d u  z o s t a ł a  s p r z e d a n a  T e li­
m enie B is ,  a  d r u g ą  p o ło w ę  w y d z ie r ż a w ia  f i r m a  
P R O F I m  i k i l k a  in n y c h ,  d r o b n y c h  f i rm . N ie d a w n o  
w y p r o w a d z i l i ś m y  s ię  s t a m t ą d  i w  p r a s i e  n ie d łu g o  
u k a ż e  s ię  o g ło s z e n ie  o p r z e t a r g u .

—Gdzie teraz będzie Wasz sklep firmowy?
— A k tu a ln i e  m ie ś c i  s ię  o n  j e s z c z e  w  o b ie k ta c h  

Te lim eny  i n a jp r a w d o p o d o b n ie j  z o s t a n i e  p r z e n ie ­
s io n y  n a  u l . J e d w a b n ic z ą .

hol'

ding z Próchnikiem. Czy prokuratur3 
podjęła już jakieś działania?

—J a  n ie  j e s t e m  s t r o n ą ,  k t ó r a  z ło ż y ła  tal® 
w n io s e k  i n ie  w ie m . Z w ią z k i  z a w o d o w e  s‘- 
n ie z a d o w o lo n e  z  w ie lu  k w e s t i i .

—Czy chcą, aby cena akcji była

trzy

w ejśr

T a k .

-Na ile szacują jedną akcję?
— D o k ła d n ie  n ie  w ie m , s ły s z a łe m , że 

r a z y  w ię c e j.
—Która ze spółek mających 

w holding z Próchnikiem ma oszacoW® 
ną najwyższą cenę akcji?

— Z a k ła d y  W y ro b ó w  R u n o w y c h  B iru ’1̂  
z B ia łe g o s to k u ,  k t ó r e  w  m o im  p r z e k o n a n iu   ̂
s p ó łk ą  n a j l e p s z ą  w  n a s z y m  p o r t f e lu  P° 
w z g lę d e m  u z y s k iw a n y c h  e f e k tó w  ek o n o m i 
n y c h .

—Na którym m iejscu plasuje Pan 
randę?

— N a  d r u g im  w  p o r t f e lu .  J e ś l i  j e d n a k  Pa* 
r ż e ć  z  in n e j  s t r o n y ,  to  M ir a n d a  j e s t  na jw w

iwięi®
.lcsz«s z y  k a p i t a ł  a k c y jn y  w a r to ś c io w o  i n a jw ię  

p r z y c h o d y . Ż e b y  P ró ch n ik  m ó g ł n a b y ć  a® J 
M ir a n d y  o d  N F I ,  to  z c a łe j  p u l i  k a p k ® - 
p r z e z n a c z o n e g o  n a  w y k u p  p a k ie tó w  a® 
s z e ś c iu  s p ó łe k ,  a ż  4 0 %  m u s i  p rzezn aczy ®  
M ira n d y .

—Jak Pan widzi Mirandę w 2000 r° 
ku? -

— B y łe m  je d n y m  ze  w s p ó ła u to ró w  s t r a t e g u 1 . 
randy,  w  k tó r e j  z o s t a ł a  s f o r m u ło w a n a  w iz ja , i® 
i c e le  s t r a t e g i c z n e  d o  k tó r y c h  d ą ż y m y . N ie  ń 1 
z d r a d z a ć  sz c z e g ó łó w , b o  s ą  to  s p r a w y  b ę d ą c e  t 
d o b r e m  c h r o n io n y m  z a k ła d u ,  a le  zapew niań>> . 
n a s z e  s t r a t e g i c z n e  p l a n y  o b e jm u ją  w s z e c h s t i '0 
ro z w ó j f i rm y  z  w y k o r z y s ta n ie m  d o ś w ia d c z e n ia  
ło g i, k t ó r a  j e s t  p o d s t a w ą  tw o r z e n ia  te j  s t r a te g  

—Dziękujemy za tak obszerny wywiad * 
czymy powodzenia na tej nowej drodze ży 
Waszego przedsiębiorstwa.

— D z ię k u ję  ró w n ie ż . K o r z y s ta ją c  z  m o ż l i ^ ^ ę  
w y p o w ie d z i  d l a  C z y te ln ik ó w  „ E c h a  T u r k u ”, -ej 
p o d k r e ś l ić ,  ż e  g d y b y  m i b y ło  w o ln o  w cze l v,fli 
p r z e k a z a ć  in f o rm a c je  o tw o r z e n iu  h o ld i n g u , t °  V  
to  u c z y n i ł .  A  m u s z ę  p r z y z n a ć ,  ż e  w ie d z ia łe m  0 
a le  z o s ta ło  n a ło ż o n e  e m b a r g o  n a  in fo rm a c je , h V ^  
s te g o  p o w o d u : P ró ch n ik  j e s t  s p ó łk ą  p u b D c ^  
n o to w a n ą  n a  g ie łd z ie ,  a  w ię c  p o d le g a  o n a  r y g ^ ^ .  
p r a w a  o p u b l ic z n y m  o b ro c ie  p a p ie r a m i  Wa^ j j i  
c io w y m i, k t ó r e  s t w a r z a  r ó w n e  s z a n s e  w szy*  y  
a k c jo n a r iu s z o m . C h c ia łb y m  t e ż  p rzep rosi®  
s z y c h  e m e r y tó w  i r e n c i s tó w ,  z a  to ,  ż e  n ie  n  . 
s ię  n i e o d p ła tn e  a k c je  z a k ł a d u ,  b o  o g ło sz e n iu  ^  
d io  i te le w iz j i  o n ie o d p ła tn y m  n a b y c iu  
r e a l i z a c j ą  in n e j  u s t a w y  m z  t a ,  w e d łu g  k to ie J  J i  
p r y w a ty z o w a n a  M ira n d a .  U  n a s  a k c je  o lrZ '„ t tf3 
c i, k tó r z y  w  d n iu  p r z e k s z ta łc e n i a  p r z e d s i ę b '0 . 
w  je d n o o s o b o w ą  s p ó łk ę  s k a r b u  p a ń s t w a  b y 1 
p r a c o w n ik a m i .
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Protest
Do ogólnopolskiej akcji pro­
testacyjnej przystąpili leka­
rze Zespołu Opieki Zdrowot­
nej w Turku. Zapowiedzieli, 
że w razie nie spełnienia ich 
oczekiwań, rozpoczną protest 
głodowy, a swoją pracę będą 
wykonywali wyłącznie w ra­
mach ostrego dyżuru.

A n e s t e z j o l o d z y  z e  s z p i t a l a  
w  T u r k u :  Aleksandra Zawadka, 
Piotr Bytniew ski, Jarosław  Król 
i Andrzej G ieryszewski w  p iś m ie  
do  d y re k c j i  s z p i t a l a  ż ą d a j ą  m a k s y ­
m a ln y c h  s t a w e k  z t a b e l i  p ła c  o r a z  5 0  
p ro c . d o d a tk u .  P o n a d to  c h c ą  p r a c o ­
w a ć  n a  s p r z ę c ie  s t a n d a r d o w y m  z a le ­
c a n y m  p r z e z  m in i s t e r s tw o ,  co p r z y ­
c z y n i s ię  d o  z w ię k s z e n ia  b e z p ie c z e ń ­
s tw a  p a c je n tó w .

-Jesteśm y w  stan ie  zrozum ieć tru ­
d no śc i z  ja k im i  boryka  się n a sz  szp i­
tal, co nie zm ien ia  faktu, że chcemy, 
aby zapew n iono  n a m  takie w a runk i,  
aby w  p rzy sz ło śc i nie dochodziło  do  
podobnych  protestów  - m ó w i a n e s t e ­
z jo lo g  P i o t r  B y tn ie w s k i  W  szp ita lu  
istnieje nowy, w span ia le  w yg lą d a ją ­
cy blok anestezjologiczny, gd z ie  m a ­
m y tylko go łe  ściany.

— B r a k i  sprzętowe są  bardzo  duże  
• d o d a je  J a r o s ł a w  K ró l - N ie  m a m y  
podstaw ow ych  u rządzeń  w naszej 
pracy, m on itoru  E K G  i sprzętu  m o n i­
torującego czynno śc i życiow e w  t ra k ­
cie zn ieczu lenia. P o n ad to  m a m y  tyl­
ko jeden  respirator, (apa ra t  do o d ­
dychan ia ), a  p o w in n y  być m in im u m  
trzy, w tym  re sp irator transportowy.

anestezj ologó w
P i o t r  B y tn ie w s k i  tw ie r d z i ,  ż e  n a s z  

s z p i t a l  j e s t  p r z y g o to w a n y  d o  u tw o ­
r z e n ia  o d d z ia łu  a n e s te z jo lo g i i .  W  n o ­
w y m  b lo k u  s ą  t r z y  s a le  o p e ra c y jn e ,  
t r z y  s a le  p r z y g o to w a w c z e  d o  o p e r a ­
c ji, j e d n a  s a l a  w y b u d z e n io w a  i j e d n a  
a r t r o s k o p o w a  (d o  b a d a n i a  s ta w ó w ) . 
J e d n a k  t e  w s z y s tk ie  p o m ie s z c z e n ia  
n i e  m a j ą  o d p o w ie d n ie g o  s p r z ę tu .  
W  s z p i t a lu  n ie  m a  t e ż  w ó z k a  r e a n i ­
m a c y jn e g o , p r z y  k tó r y m  z g r o m a d z o ­
n y  j e s t  s p r z ę t  d o  r a t o w a n i a  ż y c ia .

W e d łu g  p r o te s tu ją c y c h  l e k a r z y  
d y r e k c ja  Z O Z -u  m a  n ie w ie lk ie  m o ż ­
l iw o śc i  s p e łn ie n ia  ic h  ż ą d a ń  p ła c o ­
w y c h . F u n d u s z  p ła c  j e s t  j u ż  r o z d y s ­

p o n o w a n y . D y r e k to r  m o ż e  w p r a w ­
d z ie  o b c ią ć  f u n d u s z  p r e m i i ,  a b y  z n a ­
le ź ć  d o d a te k  d l a  a n e s te z jo lo g ó w , a le  
to  ty lk o  z a o g n i ło b y  k o n f l ik t  w  c a ły m  
s z p i ta lu .

T y m c z a s e m  b ie ż ą c e  u t r z y m a n ie  
s z p i t a la  k o s z tu je .  J e ż e l i  p o d c z a s  p r o ­
t e s t u  a n e s te z jo lo g ó w  o p e r u je  s ię  j e d ­
n e g o  p a c j e n t a  z a m i a s t  t r z e c h ,  to  k o ­
s z ty  s ą  i t a k  p o d o b n e . L e k a r z e  w ie ­
d z ą ,  ż e  ic h  p o s t u l a t y  m o g ą  b y ć  z r e a ­
l iz o w a n e  ty lk o  n a  s z c z e b lu  o g ó ln o ­
p o ls k im , a le  c h c ą  b y ć  s o l id a m i  ze  
sw y m i k o le g a m i  z in n y c h  p r o t e s t u ­
ją c y c h  o ś ro d k ó w .

Irena Kubiak

Jarosław Król przy aparacie do znieczulania Mini Max, zakupionym przez ZOZ w 1983 r., 
a wyprodukowanym w latach pięćdziesiątych

KROWYRNIKA

DKÓW
Włamania, kradzieże, bójki

TUREK
W nocy z 10 na 11 października na ul. 

Milewskiego dokonano włamania do kiosku 
hJChu, skąd skradziono papierosy, maszynki 
do golenia oraz prezerwatywy wartości 100 zł.

11 października na ul. Dębowej skradzio­
no samochód nissan terano wartości 35 tys zł 
Wraz ze znajdującym się w środku sprzętem 
e|ektronicznym wartości 10 tys zł.

W tym samym dniu na ul. Kaliskiej 
2 wiszącej na werandzie prywatnego miesz­
ania kurtki skradziono dokumenty oraz port­
fel z pieniędzmi w kwocie 510 zł.

Z 18 na 19 października na ul. Milews­
kiego skradziono forda eskorta wartości 23 
tys zi.

REJON
W okresie od 10 do 13 października
Obrębiźnie (gm. Turek) z terenu budowy 

?°rnów jednorodzinnych skradziono 4 drzwi 
' 4 okna z futrynami wartości 2.200 zł.

214 na 15 października w Grzymiszewie 
Skonano włamania do sklepu spożywczo- 
^emysłowego, z którego skradziono pienią­
c e  w kwocie 100 zł, 7 butelek wódki i kilka 
Cczek papierosów. Straty wyniosły 315 zł. 
Oprawca został ustalony, a towar odzyskany.

W nocy z 15 na 16 października na 
Warence (gm. Turek) z parkingu przy KWB 
„Adamów" skradziono fiata 126p wartości 
4.500 zł.

Z 18 na 19 października w Sarbicach 
(gm. Przykona) włamano się do opla ascony, 
z którego skradziono radio-odtwarzacz warto­
ści 300 zł.

Wypadki
18 października o godz. 18.45 w Przy ko­

nie kierujący oplem vectra potrącił pieszego, 
który nagle wbiegł na jezdnię. Pieszego 
z obrażeniami ciała przewieziono do szpitala 
w Turku. /

22 października o godz. 17.50 w Alber­
towie Dębina (gm. Turek) kierujący fiatem 
125p na prostym odcinku drogi polnej nie 
zachowując należytych środków ostrożności 
najechał na jadącego z przeciwka rowerzystę. 
Rannego rowerzystę odwieziono do szpitala 
w Turku, kierujący fiatem uciekł z miejsca 
wypadku.

W okresie od 16 do 23 października policja 
odnotowała 5 kolizji: gm. Turek - 4, gm. 
Uniejów - 1. Zatrzymano 6 praw jazdy. 
Promilowy rekordzista to kierowca volkswage- 
na golfa z Rzymska (gm. Dobra) - 1,54 
promila alkoholu we krwi.

Pożary
19 października we Wróblinie (gm. Tuli­

szków) paliła się stodoła w niezamieszkałym 
gospodarstwie. W stodole znajdowało się 10 
ton siana. Przyczyną pożaru było podpalenie. 
Straty oszacowano na kwotę 3.000 zł.

Ponadto 21 października na ul. POW 
strażacy pomagali dostać się lokatorom do 
mieszkania, w którym znajdowało się dziecko.

Lodówkowy
oszust

W  c z w a r t e k ,  1 6  p a ź d z i e r n i k a  

w  T u r k u  n a  p l .  S i e n k ie w i ­

c z a ,  d o  d r z w i  p a n i  H e le n y  

J .  s a m o tn i e  m ie s z k a j ą c e j ,  7 3 - le t -  

n ie j  e m e r y t k i  z a p u k a ł  m ę ż c z y z n a .  

K ie d y  o tw o r z y ła ,  p r z e d s t a w i ł  s ię  

j a k o  s p r z e d a w c a  lo d ó w e k . P a n i  H e ­

l e n i e  p o w ie d z ia ł ,  ż e  j e j  s y n  z a m ó w ił  

w  je g o  h u r t o w n i  lo d ó w k ę  i m ia ł  

u  n ie j  w  d o m u  c z e k a ć  z  p i e n i ę d z m i .  

P o n ie w a ż  s y n a  n i e  b y ło , e m e r y t k a  

p o s t a n o w i ła  w p ła c ić  z a  n ie g o  g o tó ­

w k ę .  Z  p u d e łe c z k a ,  w  k t ó r y m  p r z e ­

c h o w y w a ła  p i e n i ą d z e ,  w y c ią g n ę ła  

3 0 0  z ł  i  d a ł a  n i e z n a jo m e m u .  O n  

s z y b k o  w y p i s a ł  j e j  p o k w i to w a n ie  

i  p o p r o s i ł  o  s z k l a n k ę  w o d y . K ie d y  

p a n i  H e l e n a  w y s z ł a  d o  k u c h n i ,  

o s z u s t  z a b r a ł  z e  s t o ł u  r e s z t ę  o s z c z ę ­

d n o ś c i  i u c ie k ł .  M ę ż c z y z n a  u k r a d ł  

s t a r u s z c e  ł ą c z n ie  3 .4 0 0  z ł .  K o b ie ta  

n i e  p o t r a f i ł a  d o k ł a d n i e  o k r e ś l i ć  je g o  

r y s o p i s u .  S t w i e r d z i ł a  j e d y n i e ,  że  

m ó g ł  m ie ć  o k o ło  4 5 - 5 0  l a t .

k

Ostatnio prezentowaliś­
my sylwetki dzielnicowych 
pracujących w naszej ko­
mendzie. Okazuje się, że bę­
dziemy mogli poznać ich je­
szcze lepiej dzięki progra­
mowi, który opracowała Ko­
menda Główna Policji.

Zreformowani
dzielnicowi

P r o g r a m  z a k ł a d a ,  ż e  d z ie ln ic o w y  
b ę d z ie  g o s p o d a r z e m  p r z y d z ie lo n e ­
g o  m u  r e j o n u  s łu ż b o w e g o . B ę d z ie  
p o l i c j a n t e m  p ie r w s z e g o  k o n t a k t u  
z e  s p o łe c z e ń s tw e m ,  s łu ż ą c y m  r a d ą  
o b y w a te lo m  i  u d z i e l a j ą c y m  z a l e c e ń  
co  d o  m o ż l iw o ś c i  t w o r z e n i a  o s i e d ­
lo w y c h  f o r m  p r z e c i w s ta w i a n i a  s i ę  
p r z e s tę p c z o ś c i .

A b y  u m o ż l iw ić  d z ie ln ic o w e m u  
j a k  n a j s z e r s z y  k o n t a k t  z  o b y w a te ­
l a m i  z a m ie s z k u ją c y m i  w  je g o  r e jo ­
n i e  s łu ż b o w y m , n a l e ż y  w y p o s a ż y ć  
g o  w  ś r o d k i  ł ą c z n o ś c i  ( r a d i o s t a c j e ,  
t e l e f o n y ,  s e k r e t a r k i  a u t o m a t y c z ­
n e ) ,  ś r o d k i  t r a n s p o r t u  o r a z  z a p e w ­
n ić  p o m ie s z c z e n ia  p o z a p o l ic y jn e  d o  
s p o t k a ń  z  o b y w a te l a m i .  D z ie ln ic o ­
w y  p o w in ie n  z o s t a ć  w y p o s a ż o n y  
w  m a t e r i a ł y  i n f o r m a c y jn o - e d u k a ­
c y jn e ,  a b y  m ó g ł  w  p e ł n i  p r e z e n ­
to w a ć  p r o g r a m y  o r a z  in ic jo w a ć  
d z i a ł a n i a  n a  r z e c z  b e z p ie c z e ń s tw a  
m ie s z k a ń c ó w .  D z ie ln ic o w y  p o w i­
n i e n  b y ć  f a c h o w c e m  o d  u d z i e l a n i a  
p o m o c y  o b y w a te lo m  z j e g o  r e jo n u .  
A b y  z in t e g r o w a ć  d z ie ln ic o w e g o  
z  m i e s z k a ń c a m i  z a l e c a  s i ę  j e g o  z a ­

m i e s z k a n i e  w  o b s łu g iw a n y m  r e jo ­
n ie .

W  n a j b l i ż s z y m  c z a s ie  p r o g r a m  
t e n  z o s t a n i e  p r z e d s t a w io n y  w ł a ­
d z o m  s a m o r z ą d o w y m  i  a d m i n i s t r a ­
c y jn y m . N a  n i c h  b ę d z i e  s p o c z y w a ł  
c i ę ż a r  s f i n a n s o w a n i a  t e g o  s z l a c h e t ­
n e g o  p r z e d s i ę w z ię c i a ,  k t ó r e g o  c e ­
le m  j e s t  p o p r a w a  b e z p i e c z e ń s t w a  
m ie s z k a ń c ó w  n a s z e g o  m i a s t a .

KŁ

K olejn a
ob ław a

T y d z i e ń  t e m u  p i s a l i ś m y  o  w ie l ­
k ie j  o b ła w ie  p r z e p r o w a d z o ­
n e j  p r z e z  t u r k o w s k i c h  p o l ic ­

j a n t ó w  n a  t r a s i e  T u r e k - U n ie jó w .  
E f e k t y  b y ły  w id o c z n e ,  d l a t e g o  a k c ję  
p o s ta n o w io n o  p o w tó r z y ć  2 3  p a ź ­
d z i e r n i k a .  T y m  r a z e m  w  c i ą g u  
t r z e c h  g o d z in  s k o n t r o lo w a n o  1 2 0  
p o ja z d ó w . U ja w n io n o  c z t e r y  p r z e ­
s t ę p s t w a ,  z a  k t ó r e  b ę d ą  p r o w a d z o ­
n e  s p r a w y  k a r n e .  P o n a d t o  f u n k c ­
j o n a r i u s z e  w y p i s a l i  3 0  m a n d a t ó w  
d r o g o w y c h  n a  ł ą c z n ą  s u m ę  3 .2 1 0  z ł. 
K ie r o w c o m  z a  d r o b n e  p r z e w i n i e n i a  
u d z ie lo n o  3 5  p o u c z e ń .  Z a t r z y m a n o  
o s ie m  d o w o d ó w  r e j e s t r a c y j n y c h .

k
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35-lecia w KWB „Adamów” ❖ 35 - lecia w KWB „Adamów99

K r w i o d a w c y
Klub został utworzony w 1962 roku, propagatorami idei czerwono- 
krzyskiej w kopalni byli: lek. medycyny pracy Ryszard Wiśniew­
ski, st. felczer medycyny Alojzy Łojewski, Kazimierz Kawalec, 
Józef Tomczyk oraz długoletni prezes klubu Stanisław Mliczek.

Przez 35 la t istn ien ia  k lubu, k rw iodaw ­
cy oddali 5 307,300 m l krw i, z tego  35 
członków  ponad  25 litrów . O becn ie klub 
zrzesza  130 krw iodaw ców  w  tym  100 
czynnych . P rezesem  Z arządu  je s t And­
rzej Apelt, z-cą  Kazimierz Grzebielu- 
cha, sekretarzem  Józef Dziedzic, a  skarb­
nik iem  Zenon Styza. M im o d ługoletn iej 
pracy  członkow ie k lubu dopiero  n iedaw ­
no doczekali się sw ojego sz tandaru  i n ie­
w ielk iego  pom ieszczen ia  na  ty łach  klubu 
„B arb ó rk a” . K rw iodaw com  udało  się 
także naw iązać kontakty  z k lubam i H D K  
PC K  działającym i p rzy  innych  kop a l­
niach i p rzedsiębiorstw ach. Ponad to  k lub  
czynnie bierze udział w  pracach na  rzecz 
Z arządu L okalnego  PC K  w T urku , O ś­
rodka D zieci N iepełnospraw nych  w Mie-. 
lnicy i M orzysław iu  oraz  je s t w spółor­
gan izato rem  festynów  z  okazji „D n ia  
D ziecka” . C złonkow ie H D K  podkreśla­
ją , że w iele  zaw dzięczają  dyrektorow i, 
R adzie Pracow niczej, Z w iązkom  Z aw o­
dow ym  i Jadw idze W itu lskiej z PC K  
w Turku.

A by uczcić roczn icę, w  sobotę 18 
październ ika odbyła się u roczystość ju b i­

leuszow a. C z łonkow ie  k lubu i zaproszeni 
goście  najp ierw  uczestn iczy li w e m szy 
św iętej, a  później razem  z o rk iestrą  kopal­
n ianą  przem aszerow ali u licam i m iasta. 
N astępn ie  w  klubie  „B arb ó rk a”  odbyła 
się u roczysta  akadem ia, podczas której 
zasłużonym  członkom  H D K  w ręczono  
odznaczen ia . O dznakę III stopn ia  „ Z a­
służony H onorow y D aw ca K rw i”  o trzy­
m ał Włodzimierz Grabowski. O dznakę 
II stopn ia „Z asłużony  H onorow y D aw ca 
K rw i”  w ręczono: Tadeuszowi Czuba­
kowi i Janowi Budzie. O dznakę I stopnia 
„H onorow y D aw ca K rw i’ ’ p rzyznano  Ja­
nowi Budce, Ireneuszowi Rosickicmu 
i Dariuszowi Jankowskiemu.

P onadto  30-tu cz łonków  H D K  o trzy­
m ało  odznaczenia: „Z asłużony  d la  k lu ­
b u ”  i 25 członków  odznaki „O rder S er­
c a ” . O prócz tego sw oje odznaczen ia  k lu ­
bow e członkom  turkow skiego  k lubu 
przyznały  PC K  H D K  dzia ła jące  przy 
K W B  „K o n in ” , H ucie S.A . w K oninie, 
K W B  „B ełch a tó w ” , E lektrow ni PA K  
K onin. L isty  g ratu lacy jne o trzym ało  98 
osób. K Ł

Stowarzyszenie Inżynierów i Tech­
ników Górnictwa tworzone było przez 
kadrę wysokokwalifikowanych facho­
wców. Pierwszym prezesem był Ta­
deusz Pelczar, pełniący swą funkcję 
do 1965 r. Jego następcy to Stanisław 
Galas, Czesław Stachurski, Jan And­
rzejewski, Józef Wierzbicki, Aleksan­
der Jakubowski, Włodzimierz Wappa 
i Zbigniew Gradecki. Obecnie szefem  
SITG jest z-ca dyrektora d /s  tech­
nicznych Józef Andrzejewski.

czm a P iw na’ ’ i „C om ber babsk i” . W pi?" 
tek, 24 październ ika na  uroczystość 35- i] 
lec ia  SIT G  zostali zaproszeni przedstawi­
ciele dyrekcji kopalni o raz w ładz okręgo­
w ych stow arzyszenia , a także górnicy 
z  K onina i K łodaw y. O becny był także 
prezes Z arządu  O ddziału  Poznańsko 
K onińskiego dr Z b ign iew  Kasztelewicz. 
G ratu lacje , kw iaty  i upom inki składano 
na  ręce Józefa  A ndrzejew skiego, który 

otrzym a! też  „Z ło tą  odznakę honorową 
N aczelnej O rganizacji Technicznej. Od-

I n ż y n i e r o w i e
P odstaw ow a działalność S tow arzysze­

nia po lega  na upow szechnian iu  w iedzy 
technicznej poprzez w ym ianę dośw iad­
czeń w  dziedzin ie  techniki, zw iedzanie 
innych zak ładów  przem ysłow ych , udział 
w  konferencjach  i zjazdach, organ izacja  
odczytów . C złonkow ie S ITG  uczestn iczą 
w  targach  krajow ych  i m iędzynarodo­
w ych. D elegacje  inżynierów  i techników  
z K W B „A d am ó w ”  gościły  w  w ielu 
krajach  E uropy, a  naw et w C hinach. 
N atom iast na forum  p rzedsięb iorstw a 
w  ram ach  K lubu T echnik i i R acjonaliza­
cji podejm ow ane są inicjatyw y na rzecz 
racjonalizacji i w ynalazczości. O drębną 
dziedziną  działalności S ITG  są im prezy 
barbórkow e: „Skok przez skó rę” , „K ar­

znakę srebrną o trzym ali: Z dzisław  Czap' 
la, W ojciech  B iałczak, Z enon Kolęda, 
a  odznakę „Z asłużony  dzia łacz  SITG 
dostali: A ndrzej B artczak, E w a Końciak- 
W łodzim ierz  O stw ald , Jan ina  Perz, Ste­
fan Szefer. Ponad to  M irosław ow i Pabiai' 
sk iem u, A ndrzejow i M ajew skiem u, P>' 
szardow i G rzeszczykow i i S tanisław o"1 
B łaszczykow i nadano  szpady górnicze- 

W  im ieniu  dyrekcji zakładu jub ila t011’ 
gratu lacje  sk ładał Z b ign iew  K napp. nat°'| 
m iast histo rię  stow arzyszen ia  przedstawi* 
prezes A ndrzejew ski. Po części oficjalnej 
p row adzący  spotkanie  pan O stw ald  za­
prosił w szystk ich  na część „artysty02" 
n ą ” , czyli na  posiłek . $

P rak tyczna nauka zaw odu  w  kopalni 
rozpoczęła  się 1 w rześn ia  1962 roku, 
w zaw odach: ślusarz i elek trom onter. 
P ierw szym i absolw entam i - p racow nika­
mi K W B .A dam ów ”  są: Henryk Kurza­
wa, Jerzy Kołacz, Marian Skórka, Ma­
rek Nocuń, Eugeniusz Dobroszewski, 
Henryk Jasiak, Jan Rosicki. D o dziś 
p rak tyczną naukę zaw odu ukończy ło  677 
abso lw entów . W  tym  roku szko lnym  ko­
paln ia  m a 107 uczn iów , tj. 40 elek tro ­
m onterów , 36 ślusarzy , 3 tokarzy , 12 
m echaników , 14 kucharek  i 2 kucharzy .

Ponadto  K W B „A d am ó w ”  prow adzi 
szko len ia  z  zakresu  B H P, kursy  zaw odo­
w e, kieru je p racow ników  do  szkół śred ­
n ich  i w yższych, zapew nia  m ożliw ość 
odbyw an ia  prak tyk  zaw odow ych  ucz­
niom  i studentom . W  dw óch  bib lio tekach: 
zakładow ej i technicznej zgrom adzono  
k sięgozb ió r liczący 16 tys. w olum inów , 
z których korzysta  ponad  600  czy te l­
ników .

Z organ izow ana 20 p aździern ika  u ro­
czystość 35-lec ia  p row adzen ia  w zak ła­
dzie praktycznej nauki zaw odu  i dz ia ła l­
ności kom órki d / s  szko len ia  zw iązana 
była także z D niem  E dukacji N arodow ej. 
W  kopaln ianym  klubie  oprócz  p rzedsta­
w icieli w ładz firm y oraz organizacji i in ­
sty tucji zak ładow ych  spotkali się także 
uczn iow ie i nauczycie le  z K W B  „A da-

S z k o l e n i o w c y
Statystyki kopalniane podają, że w ciągu 35 lat 

w KWB „Adamów” przeszkolono ok. 100 tys. osób. Na tę liczbę 
składają się absolwenci doraźnych szkoleń, kursów oraz uczniowie 

przyzakładowych klas szkoły zawodowej.

Dyrektor Zdzisław Czapla wręcza nagrody przedstawicielom KWB „Adam ów” 
i dyrekcji ZSZ

☆

m ó w ” . Z  Z espo łu  Szkół Z a w o d o ^ y ^  
zaproszen i zostali w szyscy  dyrektor2)'’ 

Im prezę p row adził sze f kom órki o 
szko len ia  Z bign iew  C iaś, k tóry  p^  
staw ił tradycję  szkoleń  w KWB 
m ó w ”  oraz  strukturę działań . Dyret' 
Z dzisław  C zap la  w  sw ym  w ystąp10’’ 
podkreślił fakt, że sta tystyka szkoleń P* 
kazu je , iż kopaln ia  je s t nie tylko cy  
n ik iem  m iasto tw órczym , ale i kszta1 
cym . D yrek tor życzy ł w szystk im  uc2 . 
n ikom  procesu  szko len ia  ja k  najw ięks . 
sa tysfakcji z  w ykonyw anej Pra L 
W im ien iu  dy rek torów  z Z SZ  dzięk0"' 
Z ofia  Szym aniak , k tó ra s tw ie rd z iły  , 
tak p rzygotow ana uroczystość oraz 
czone nagrody są w ielk im  uhon°r° 
n iem  pracy nauczycie li. ],)

N agród  (p ien iężnych  i książko"'-' 
by ło  bardzo dużo. Szczególne słowa^I^^ 
d ziękow an ia  otrzym ali instruktorzy P a. 
tycznej nauki zaw odu, k tórzy przesz 
em eryturę: R o m a n  Ś w ita lsk i, R.vS 
Ć w ie k , R y sz a rd  A d a m e k , A u g u s t)” ^ 
m ro ź , K a z im ie rz  S łow ikow sk i, J 
N ow ick i. W szyscy zaproszeni na u l° 1'

zycżn<jf
i recytacji w ierszy  w w ykonaniu  ucz*]1.
stość w ysłuchali też  zespo łu  m uzy021 ^

,k ich
Z SZ  oraz  obejrzeli w ystęp  am al°rs (, 
dziecięcych  zespo łów  artysty02 
z  D obrej. O sta tn ie  godziny ob°h j0. 
ju b ileu szu  spędzono  przy  suto  zas**1 
nym  stole.
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Ż y d o w sk i ś la d
Eksterminacja narodu żydows­

kiego, tak często przypominana 
przez środki masowego przekazu, 
miała miejsce także na naszym 
terenie. Historia jest mało znana, 
a przecież na terenie wsi Marc- 
janów, Pacht, Wojciechów, Nowy 
Świat, Dzierżbotki i kilku innych 
istniało żydowskie getto. Wspomi­
na jeden z ostatnich świadków 
tamtych dni, Pan Bolesław (77 lat):
— Pamiętam, że była jesień i kopaliśmy 
ziemniaki. To był rok 1940. Władze 
niemieckie wydały nakaz opuszczenia 
przez Polaków  ich gospodarstw. M ieliś­
my zabrać wszystko, co chcemy i zamie­
szkać u krewnych, lub nawet u innych, 
obcych rodzin. Jeżeli któryś z gospoda­
rzy posiadał ziemię poza terenem przy­
szłego getta, to m ógł zabrać także in­
wentarz, pozostali musieli go  oddać 
gospodarzom niemieckim.

—  J a k  d łu g o  t rw a ło  to  p rz y m u so w e  
w y s ie d le n ie ?

T rasa  i zakres usług kolejk i uległ 
w  osta tn ich  latach znacznym  zm ianom . 
S tacja  początkow a z K alisza p rzen iesiona 
zosta ła  do O patów ka. Z aw iadow ca turk- 
ow skiej stacji, Jan  Sokołow ski m ów i, że 
daw niej ko le jka  za trzym yw ała  się na 
w szystk ich  stacjach. T eraz  posto je  są 
w Sm aszew ie, G rzym iszew ie , S łodkow ie 
i T urku  (zrezygnow ano  ze stacji w P ię t­
nie).

Popularna ciuchcia  p rzew ozi tow ar 
dw a razy  dzienn ie  (około  godz. 7.00 
i 15.00), g łów nie w ęgiel, naw ozy, m ate­
riały  budow lane i drew no. Ich odbiorcam i 
są od  k ilku  lat te sam e firm y. K ilkanaście 
lat tem u ze stacji w Turku  tow ar odbierało  
38 firm , teraz ty lko  16. W śród  nich są 
m .in.: E lek trow nia  „A d am ó w ”  (do której 
ze stacji p row adzi specja lna  bocznica), 
G S Turek, T urkon , P inus, ZO Z.

Pan Sokołow ski w spom ina, że kiedyś 
tu ryści z A nglii i N iem iec byli gotow i 
zap łacić każdą  cenę za  przejażdżkę ko le j­
ką. O sta tn io  nie m a chętnych, a  od 1990 
roku ty lko  trzy  w ycieczki w siadły do 
specjaln ie  podstaw ionego  w agonika.

AZ

—  Ponad  p ó ł roku. Latem 1941 p o ­
zwolono w rócić do swoich domów mie­
szkańcom Marcjanowa, Pachtu oraz Ż a ­
bnica. Pozostali czekali - o ile pamiętam
— do września.

—  J a k ie  b y ły  w a ru n k i  w  g e tc ie?

—  W  każdym domu ulokowano po kilka 
Żydowskich rodzin. Tam, gdzie miesz­
kała przedtem moja rodzina, na powie­
rzchni czterdziestu kilku metrów kwad­
ratowych, umieszczono p ięć rodzin. N aj­
gorzej było w czasie zimy, ze względu na 
brak opału. Żydzi wycinali wówczas 
tamtejsze drzewa, aby mieć czym palić; 
brakowało żywności...

—  C z y  P o la c y  p o m a g a li  m ie sz k a ń c o m  
g e tta ?

—  Kontakty z Żydam i były zabronione. 
Ponieważ jednak mieli oni pieniądze, 
a nawet złoto, szybko część Polaków, 
mimo ryzyka, rozpoczęła handel. Sprze­
dawano im głównie żywność. Niewielu 
pom agało bezinteresownie.

—  C z y  w ie  P a n  coś o  p o c h o d z e n iu  ty c h  
lu d z i?  S k ą d  o n i z o s ta li  p rz y w ie z ie n i?

—  Byli to mieszkańcy Turku, Tulisz­
kowa, Władysławowa, Dobrej, a nawet 
Koźminka i Kalisza. Zwożono ich z całej 
okolicy. N ie wiem, co im mówiono, ale 
niektórzy z nich to przywozili nawet 
wyposażenie mieszkań i różne sprzęty 
gospodarcze. C i biedniejsi mieli tylko 
walizki.

—  C o  się  s ta ło  z  Ż y d a m i p o  r o z ­
w ią z a n iu  g e t ta ?

—  Z  tego co wiem, to wszystkich - oprócz 
dwóch uciekinierów - zabrano do obo­
zów. Nie znam przypadku, żeby któryś 
ocalał. Załadowano ich na ciężarówki, 
ja k  jakieś zwierzęta, zresztą dobry go s­
podarz to zwierzę lepiej traktował...

—  I lu  Ż y d ó w  w ó w c z a s  z g in ę ło ?

—  To trudno powiedzieć. Wykwatero­
wano przecież kilka wsi... Z  pewnością  
było ich znacznie ponad tysiąc. Niemcy 
mieli doskonale zorganizowaną admini­
strację, może więc zachowały się gdzieś 
jakieś dokumenty? Osobiście nie mogę 
podać ich dokładnej liczby...

P a w e ł J a n ic k i

Cennik rozmów telefonicznych 
Telekomunikacji Polskiej S.A. 
jest bardzo skomplikowany, 
dlatego nie wszyscy wiedzą za 
co płacą. Trudno zapamiętać, 
kiedy zapłacimy najwięcej 
i gdzie rozmowy są najdroższe. 
Więc postanowiliśmy to spraw­
dzić.

D r o g ie
r o z m o w y
I strefa (teren województwa ko­

nińskiego):
co 3 minuty płacimy za jeden im­

puls, niezależnie od godziny, w któ­
rej rozmawiamy, czyli 0,19 zł.

I I  strefa (odległość od 25 do 100 
kilometrów np. Kalisz, Poznań, 
Łódź, Sieradz, Toruń, Włocławek):

ceny są różne w zależności od pory 
dnia. Między 8.00-18.00 co 15 se­
kund zaliczany jest jeden impuls 
(0,76 zł/ min.), między 18.00-22.00 
co 20 sekund jeden impuls (0,57 
zł/ min.), między 22.00-8.00 co 30 
sekund jeden impuls (0,38 zł/ min.). 
Dzwoniąc w nocy płacimy o połowę 
mniej, niż w dzień.

I I I  strefa (powyżej 100 kilomet­
rów, ale na terenie kraju, np. Płock, 
Bydgoszcz, Zielona Góra, Warsza­
wa, Piła, Leszno):

podobnie jak w drugiej strefie, 
ceny zależą od pory dnia, w której się 
dzwoni. Od 8.00-18.00 co 12 sekund 
płacimy za jeden impuls (0,95 
zł/ min.), od 18.00-22.00 co 16 se­
kund jeden impuls (0,7125 zł/ min.), 
od 22.00 do 8.00 co 24 sekundy jeden 
impuls (0,475 zł/ min).

Telefony kom órkowe - dzwo­
niąc do abonenta telefonu komór­
kowego między 8.00-18.00 zapłaci­
my 1,40 zł/ min., między 18.00-
22.00 - 1,05 zł/ min., między 22.00-
8.00 - 0.70 zł/ min. Do tych cen 
należy jeszcze doliczyć 7% VAT.

Dzwoniąc przez centralę między­
miastową, najpierw płacimy za trzy 
pierwsze minuty rozmowy, a później 
za każdą następną minutę. Korzyst­
niej jest wybierać numer kierunko­
wy, bo wtedy płacimy za faktyczną 
długość rozmowy.

Z  p a r ą  w  X X I w iek
Kolejka wąskotorowa, mająca swą końcową stację w Turku ma już 83 
lata i jest jednąz dwudziestu w kraju. Jeszcze kilka lat temu obsługiwała 
ruch osobowy, teraz prowadzony jest tylko transport towarów.

Zawiadowca Jan Sokołowski przed jednym z wagonów towarowych

W  T u rk u  po jaw iły  się  p lakaty  re­
k lam u jące  R a d io ’66, z  tak ą  o to 
zachę tą : W Turku słuchamy tyl­

ko burmistrza, proboszcza i R a d ia '66. 
P o m ijam  zap ach  p lag ia tu  uno szący  się 
f>ad tym  p lak a tem  (w szak  Vv W arszaw ie  
W ym yślono w cześn ie j p odobny  slogan: 
Słucham tylko mamy i Radia Z,), m nie 
bu lw ersu je  co ś innego . P rzeb ija  bow iem  
z tej rek lam y  p ew ien  k o m p lek s w y ższo ­
ści k o n in ian in a  n ad  tu rkow ian inem . 
Z najom a n a u czy c ie lk a  p o w ied z ia ła  m i, 

ten  p lak a t z m u sza  j ą  d o  tego , by

p o czu ła  się ja k  M ea, k tó rej S taś T a rk o w ­
ski da ł pac io rk i za  to , że  k o ch a  b ib i. T ak, 
w szy scy  w  T urk u  koch am y  b u rm istrza , 
p ro b o szcza , R a d io '6 6  i m iasto  K onin  
w  sz czegó lnośc i.

S k o ro  je s t  M ea, to  n iech  b ędzie  i K ali 
(to  z  ko le i d rug i zna jo m y , z resz tą  też  
n au czy c ie l). O tó ż  ten  m ój K ali tak  b ar­
d zo  k o ch ać  T u rek , że  g d y  ty lk o  k toś
0  n im  co ś nap isać , to  K ali od  razu  kupić
1 czy tać . T ak  by ło  z n o w o  w y d an ą  g aze tą  
pt. „N o w y  ty g o d n ik  tu rk o w sk i” . K ali 
m yśleć , że ja k  być tak a  gaze ta , to tam  
w szy stk o  p isać  o T urku . O j, g łup i ten  
K ali. O n  m ieć  m a ły  m ó zg  i n ie  ro zu ­
m ieć , że  k to ś rob ić  g aze ta  w  K on in ie , ale 
żeby  K ali j ą  w  T u rk u  k up ić , to  on  j ą  
n azw ać tak , żeby  K ali m yśleć , że  on  ją  
rob ić  w T urku . M o ja  - T w o ja  rozu m ieć?

P rzyk ład y  ty ch  k o m p lek só w  w y ższo ­
ści m ożna by  m nożyć. R ów n ież  z  w y d a­
w niczeg o  po le tka . N ied aw n o  p o  w ie lo ­
letn iej p rzerw ie  u k aza ł się „R o czn ik  
K o n iń sk i”  nau k o w e w y d aw n ic tw o  
z trad y c jam i, ong iś  za ty tu ło w an e  „ R o ­
czn ik  W ie lk o p o lsk i W sc h o d n ie j” . C zy

zn a jd z ie sz  tam  C zy te ln ik u  coś o  T u rk u ?  
N ic  p o d o bnego . A lb o  n iech  k toś się 
p o fa ty g u je  i sp raw d zi ile d o tac ji p rze ­
zn aczy ł u rząd  w o jew ó d zk i na  w y d aw a­
n ie  b ro szu r o  tem aty ce  reg io n a ln e j?  T u ­
rek  (a  w łaśc iw ie  m ias to  D o b ra) za łapał 
się  ty lk o  raz, p o d czas g d y  bajd y  spod 
k o n iń sk ieg o  słu p a  u zy sk iw ały  w sparc ie  
f in an so w e w ie lo k ro tn ie .

A  ja k  w y tłu m aczy ć  fak t, że  w  K onin ie  
m a ją  ju ż  d rug i b asen  k ry ty , a  w  T u rku  
n ie  m a ani je d n e g o ?  A lb o  to , że  w tam ­
tym  re jon ie  je s t  k ilk an aśc ie  szk ó ł śred ­
n ich , a u nas ty lk o  trzy  (i to  od  cz te r­
d z ie s tu  lat)?

W ró ćm y  je d n a k  do  w spom n ian eg o  
k o m p lek su  w y ższo śc i. Fakt, że m iasto  
duże , i że w  d o d a tk u  w o jew ódzk ie  
(p rzy n a jm n ie j je sz c z e  p rzez  k ilk a  m ie­
sięcy ), p o zw a la  k o n in ian o m  p atrzeć  na 
resz tę  te renu  trochę  z góry . N ie  w szy st­
k im  i nie zaw sze , a le  p o d an e  tu p rzy ­
k ład y  św ia d czą  o  ty m  dobitn ie .

T y m  tu rk o w ian o m , k tó rzy  te raz  się 
tro ch ę  zasm u cili p rzy to czę  opo w ieść  
p ew n eg o  s ta reg o  n au czy c ie la  (to  ju ż

trzec i w  ty m  fe lie to n ie ), k tó ry  w sp o m i­
n a ł ja k  to  m ieszk an k i T u rk u  zem śc iły  się 
na  ko n in iak ach  za  hu tę . O tó ż  nasi p rzo d ­
k o w ie  ży jący  na  p o czą tk u  la t sz eść ­
d z ies ią ty ch  X X  w ieku  b a rd zo  chcie li, 
aby  h u ta  a lu m in iu m  zo sta ła  zb u d o w an a  
w  T urku . Jed n ak  w p ły w o w i ludzie  z  K o­
n in a  za ła tw ili je j  u sy tu o w an ie  o b o k  
sw o je g o  m iasta . G d y  ju ż  j ą  zb u d o w an o , 
g o sp o d a rze  w y p raw ili w ie lk ą  zabaw ę, 
na k tó rą  zap ro sili se tk i m ieszk ań có w  
z  ca łeg o  reg io n u . W ieść  g m in n a  n ies ie , 
że T u rek  rep re zen to w an y  by ł p rzez  p a ­
n ie  n ie  n a jc ięższy ch  o b y cza jó w . P o  im ­
p rez ie  w  w iad o m y ch  o k o liczn o śc iach  
d o sz ło  d o  p rzek azan ia  w ie lu  k o n in ia ­
no m  ró żn eg o  ro d za ju  k rę tk ó w , z ia rn ia ­
ków  i innych  sy filisów . R a ch u n ek  
k rzy w d  zo sta ł w y ró w n an y  z naw iązką .

T ak  by ło  p rzed  laty . N ies te ty  dziś 
K o n in  zn ó w  m a w ięk sze  sz anse  na  
rew an ż  w  zw iązk u  z  dzia ła jący m i tam  
ag en c jam i to w arzy sk im i, o  czy m  po w i­
n ien  pam ię tać  każd y  tu rk o w sk i p layboy .

M ó l L o k a ln y
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W ielk i sp ra w d z ia n
Tomasz Gatka jest prawdziwym 

łowcą sukcesów. Do niedawna był 
jednym z najlepszych skoczków w dal 
w Polsce, w kategorii juniorów. Obec­
nie jest reprezentantem kadry naro­
dowej w bobslejach. W tym roku był 
szósty w bobslejowej czwórce na Mist­
rzostwach Świata juniorów. Obecnie
przebywa w Calgary, gdzie odbywają*
się zawody o Puchar Świata.

T o m e k  m a  za  so b ą  b a rd zo  p raco w ity  
o k res. P o  M is trz o stw ach  Ś w ia ta  ju n io ró w  
w  A lten b erg u  w y jech a ł n a  zas łu żo n y  o d ­
p o czy n ek  do  S tan ó w  Z jed n o czo n y ch . B y ł to  
u rlop  b ard zo  ak tyw ny , gdy ż  p rze jech a ł 
A m ery k ę  o d  P en sy lw an ii p o  S an  F ran c isco , 
zw ied z ił N o w y  M e k sy k  i T ek sas . P o tem  
b y ła  ju ż  ty lk o  c iężk a  p raca  tren in g o w a  na  
w ie lu  o b o zach  w  Z ak o p an em , C e tn iew ie , 
W ałczu  i w  Spalę .

W  n iem ieck ie j m ie jsco w o śc i O b e rh o f  na  
o b o z ie  tren in g o w y m  o d b y ły  się  zaw o d y  
w  p ch an iu . W  silnej m ięd zy n aro d o w ej o b ­
sadzie  znaleź li się m .in . A n g licy , S zw a j­
carzy , A u striacy  i N iem cy . W  b o b sle jo w y ch  
czw ó rk ach  T o m e k  z  ko legam i za ją ł s iódm e 
m ie jsce  na  2 0  sta rtu jący ch  za łóg . N astęp n y

o b ó z  o d b y ł się  w  N orw eg ii w  L illeh am m er. 
N ied aw n o  T o m k o w i u dało  się  o d w ied z ić  
ro d z in ę  w  T urku . C h w ila  o d p o czy n k u  i n a ­
stępne w ie lk ie  w yzw an ie . T y m  razem  w y ­
ja z d  d o  C a lg a ry  w  K an ad z ie  i u d z ia ł w  P u ­
ch arze  Ś w iata . P ie rw szy  ty d z ień  p o św ię co ­
ny  zo s tan ie  tren in g o m  p rzy g o to w u jący m  do  
zaw o d ó w . P o tem  o stra  ry w a lizac ja  o  n a jlep ­
sze  m iejsca . W  p ie rw szy m  dn iu  sta rtow ać 
b ę d ą  dw ójk i b o b sle jo w e  a w d ru g im  c zw ó r­

k i. W szy scy  m a ją  p o  d w a  ślizg i. Ś w ia to w ą  
c zo łó w k ą  w  b o b sle jo w y m  team ie  są  N ie­
m cy , S zw ajcarzy , K anad y jczy cy  i A m ery ­
kan ie . P o lsk ę  rep rezen to w ać  b ęd z ie  p ięc iu  
zaw o d n ik ó w  i d w óch  tren eró w . W y sta rtu je  
je d n a  d w ó jk a  i je d n a  czw ó rk a . Je że li nasza  
z a ło g a  za jm ie  m ie jsce  w  p ie rw sze j p ię tn as t­
ce  m am y  sz an sę  zak w a lifik o w ać  się do 
o lim p iad y , k tó ra  odb ęd z ie  się  w  N ag an o  
w  Jap o n ii w  lu tym  1998 roku . O d  P u ch aru  
Ś w ia ta  zacz y n a  się  d la  T o m k a  n ow y  sezon  
sta rtow y . Po p o w ro c ie  z K anady  w y jed z ie  
d o  In n sb ru ck u  w  A u strii, gd z ie  o d b ęd z ie  się 
P u ch a r E uropy .

S u k cesy  p o lsk ich  b o b sle is tó w  sp o w o d o ­
w ały , że  ich  p o czy n an ia  zo sta ły  zau w ażo n e  
p rzez  P o lsk i Z w iązek  O lim p ijsk i. W łączo n o  
ich  do  kad ry  o lim p ijsk ie j i zn a laz ły  się  d la  
n ich  p ien iądze .

T o m e k  sw ą  ak ty w n o ść  sp o rto w ą  łączy  ze 
stud iam i na  A W F . Je st na  czw arty m  roku 
i w ład ze  u czeln i u m o ż liw ia ją  m u za liczan ie  
sesji o raz  zd aw an ie  eg zam in ó w  w  p rze ­
rw ach  m ięd zy  zaw o d am i. W  d om u je s t 
g o śc iem  i m im o, że  tęskn i za  b lisk im i, po 
paru  d n iach  p o b y tu  w  T u rk u  znów  c iągn ie  
g o  w  św ia t. M ó w i, że  spo rt d z ia ła  na  n iego  
ja k  n a rk o ty k  i je s t  sposo b em  n a  życie .

W  „E ch u  T u rk u ”  śled z iliśm y  karie rę  
sp o rto w ą  T o m k a  od  je g o  p ie rw szy ch  su k ­
cesó w  szk o ln y ch . W ierzy m y , że  n ap iszem y  
o  n im  je sz c z e  ja k o  o  o lim p ijczy k u .

Irena Kubiak

M ro źn e  sz ta fe ty
W Sztafetowych Biegach P rz e ła jo w y c h  Szkół Podstawowych rozegranych na obiekcie 
OSiR-u w Turku, w rywalizacji dziewcząt pierwsze miejsce zajęła reprezentacja SP 
z Uniejowa, natomiast wśród chłopców zwyciężyli zawodnicy SP Władysławów.

Z aw ody zgrom adziły  stu zaw odników . 
W m istrzostw ach  rejonu tu rkow skiego  w al­
czono o  cztery  p ierw sze m iejsca prem iow ane 
aw ansem  do finałów  w ojew ódzkich . W  ry w a­
lizacji dziew cząt zdecydow anie najlepsze 
okazały się zaw odniczki ze S P  U niejów , 
które od p ierw szej zm iany przew odziły  staw ­
ce b iegaczek . N a piątej zm ian ie  zarysow ała 
się ju ż  w yraźna przew aga reprezen tan tek  
U niejow a, w ynosząca  100 m nad p ozosta ły ­
mi uczestn iczkam i b iegu, a  k tó ra  u trzym ała 
się do  koń ca  biegu. Skład zw ycięsk iej d ruży ­
ny d ziew cząt ze SP  U niejów : Aleksandra 
Kosmalska, Katarzyna Klata, Justyna Bo­
cian, Beata Rosiak, Ewa Galoch, Paulina 
Bugaj, Agnieszka Jaśkiewicz, Iwona Ko­
sińska, Małgorzta Kozłowska, Mariola Łu­
kasik, Katarzyna Miśkiewicz rez. - trener: 
Urszula Urbańska.

R yw alizacja  ch łopców  m ia ła  d ram atycz­
n e j szy przeb ieg . Po pierw szej zm ian ie  na 
czele staw ki b iegaczy  znajdow ali się rep re ­
zentanci S P  3 T urek  z w yraźną przew agą nad 
iru ży n ą  z  W ładysław ow a. N a piątej zm ianie 
la  p row adzen ie  w yszli ch łopcy  ze S P  U nie- 
ów , k tórzy  w ydaw ałoby  się pow ninn i od ­
nieść zdecydow any  sukces. O  d rug ie  m iejsce 
rw ała  zacięta  pom iędzy  drużynam i SP  3 T u ­

rek , a SP  W ładysław ów . W  dziew iątej zm ia­
nie na  czele  w dalszym  ciągu u trzym yw ali się 
zaw odnicy  z U niejow a, natom iast na  d rugą  
pozycję  w yszli w yraźn ie  chłopcy  z W łady­
sław ow a, odrab iając stopn iow o dw ustu  m et­
row ą stratę do  p row adzącego  zespołu . N a 
osta tn ią  d z iesią tą  zm ianę zaw odnicy  w ybie­
gli w  n iezm ienionej ko lejności, lecz  znako­
m ity b ieg  rep rezen tan ta  W ładysław ow a, k tó ­
ry dogonił ryw ala  z U niejow a, a  następn ie  go 
w yprzedził, zapew nił sukces zespołow i 
z  W ładysław ow a. Skład  reprezen tacji ch ło p ­
ców  ze  S P  W ładysław ów : Arkadiusz Ada­
mek, Łukasz Nowak, Grzegorz Grzelew- 
ski, Patryk Wypych, Maciej Marciniak, 
Marcin Ratajczyk, Łukasz Marciniak, Łu­
kasz Jankowiak, Błażej Zawadzki, Piotr 
Maciejewski opiekun  - Krzysztof Micha­
lak.

Punktacja
drużynowa
dziewcząt:

1. SP Uniejów
2. SP 3 Turek
3. SP Władysławów
4. SP Żuki poza kon.
5. SP Tuliszków

Punktacja
drużynowa
chłopców:

1. SP Władysławów
2. SP Uniejów
3. SP 3 Turek
4. SP Tuliszków
5. SP 4 Turek
6. SP Żuki M W

Dziadowice mistrzami gminy
W czw artek 23 października w Szkole 
Podstawowej w D ziadow icach odbyły  
>ię M istrzostwa G m iny M alanów  w pił­
ce nożnej na m ałym  boisku.

A  o to  w y n ik i: D z ia d o w ic e  - M iła c z e w  
1:0, w sz y s tk ie  b ram k i s trz e lił  K . M ie l-  
:a rek . M iła c z e w  - M a la n ó w  2 :1 , b ram k i: 
i la  M iła c z e w a  B rz y c h c y  i K o c z a ń sk i; d la  
M alan o w a B ry l. D z ia d o w ic e  - M a la n ó w  
1:1, b ra m k i: d la  D z iad o w ie : K. M ie lc a re k , 
K Jodaw ski: d la  M a la n o w a  Ja n ic k i.

Tabela końcowa:
1. Dziadowice 6 7 - 1
2. Miłaczew 3 2 - 4
3. Malanów 0 2 - 6

K ró lem  s trze lcó w  i n a jlep szy m  p iłk arzem  
zaw o d ó w  zo sta ł K rystian  M ie lcarek  z  D z ia ­
dow ie . W  je g o  d ru ży n ie  g rali: K am il A n d ­
rze jczak , R o b ert M ie lcarek , Ł u k a sz  P okry- 
w ieck i, M ich a ł M u sia ło w sk i, P rzem y sław  
K Jodaw ski, A rk ad iu sz  L am en t, D aw id  K u ­
b iak . M e cze  zo rg an izo w a ł i sęd z io w ał Z b i­
g n iew  K aro lak .

L ekkoatleci z naszego rejonu roz­
poczęli ju ż  na dobre jesien n e starty  
w biegach przełajow ych i ulicznych.

W  M istrzostw ach  Szkół R oln iczych  w  B ie­
gach P rzełajow ych  w ojew ództw a konińsk ie­
go reprezen tanci Z SR  K aczki Śr. zdek laso ­
w ali sw oich  ryw ali. W punktacji drużynow ej 
zaw odnicy  z K aczek  uzyskali aż  o  21 pkt. 
lepszy w ynik  od  sum y w szystk ich  zdobytych 
punktów  przez  p ięć pozostałych  rep rezen ­
tacji.

Przełaje
Wyniki uzyskane 

przez reprezentantów Kaczek Śr.: 
Juniorki młodsze - dystans 1200 m

2. Agnieszka Klimczak
3. Bernardeta Kowalewska
5. Małgorzata Trzcińska
6 . Wioletta Walczak

Juniorki - dystans 1500 m
1. Iwona Ratajczyk
2. Wioletta Pawlak
3. Aneta Łęczycka

Juniorzy młodsi - dystans 1500 m
1. Arkadiusz Jąkalski
2. Maciej Zawada
3. Arkadiusz Brzychcy
4. Arkadiusz Nowak

Juniorzy - dystans 2500 m
1. Piotr Sarniak
2. Jacek Włodarczyk
3. Piotr Kozłowski
4. Łukasz Paniil
5. Włodzimierz Jesionowski
6 . Paweł Jabłoński

Punktacja drużynowa
1. ZSR Kaczki Śr. - 254 pkt.
2. ZSR Witkowo - 108 pkt.
3. ZSR Kościelec - 66  pkt.
4. ZSR Powiercie - 24 pkt.
5. ZSR Żychlin - 18 pkt.
6 . ZSR Zagórów - 17 pkt.

* * *

W Biegu Warciańskim rozgrywanym 
w Kole skromna reprezentacja lekkoat­
letów „Maratonu” Turek uplasowała się 
na wysokich pozycjach.

W  biegu g łów nym  IV  lokatę  w yw alczył 
M arcin  Panfil, w  ryw alizacji m łodzieżow ców  
III m ie jsce  zajął Ł ukasz Panfil a IV  P io tr 
K ozłow ski. M W

CPCCDEE GJIUC
„Kłamca”, USA, 1997, 83 min komedia
Reż. Shadyac Tom. Wyk. Jim Carrey, Maui 

Tiemey, Jennifer Tilly, Cary Elwas, Amanc 
Donohoe, Jason Bernard, Mitchell Ryan. Zawc 
adwokata to specyficzna profesja wymagają 
od jej adepta nieustannego wymyślania prawd 
Mówiąc wprost: kłamania. Fletcher Reede poi 
niósł kłamstwo do rangi sztuki. Nikt nie i® 
w stanie dorównać mu w kreowaniu fałszyw 
rzeczywistości, wykorzystywanej dla zysk 
klientów.Niestety, nawyki z kancelarii odbiją 
się na życiu rodzinnym Fletchera. Jedynyi 
urodzinowym życzeniem jego 5-letniego synk 
jest pragnienie, by chociaż przez jeden dzie 
tata nie kłamał.

„Syn prezydenta”, USA, 1996, 97 o1'11' 
komedia ,

Dla niektórych ochrona syna prezyd' 
Stanów Zjednoczonych byłaby nie lada B 
szczytem. Jednak dia Sama Śimsa - aSJ®̂  
tajnych służb jest największym koszrn^L 
13-letni Lukę Davenport prędzej spoW00.prze'międzynarodowy skandal, niż będzie P,jt, 
strzegał obowiązujących zasad b e zp ie ę ^  
wa. Potajemnie wymyka się z Białego y ^  
stroi sobie żarty z dziennikarzy, na oM.„

r z * f .obiad przynosi swoje domowe zwien 
węża.... Gdy jednak Sims odkrywa, że d*- 
kowi zagraża niebezpieczeństwo, nie F U - 
czasu na zabawę, zaczyna się ptaw° 
rutynowa robota.

Wypożyczalnia Ka®
, ,V ideo  - Hit’

ul. Kączkowskiego 
ul. Wyszyńskiego.

Zaprasza codzień- - 
w godz. 12.00 - 20 u

riie



Piłkarze „Tura” Turek pewnie poko­
nali 2:1 na własnym boisku lidera IV ligi 
»Górnika” Łęczyca.

Skład „Tura” : P ie tra sz e k , K lech a , 
D rzew ieck i, W itk o w sk i, O g ro d o w c z y k , 
B a lcerczyk , Ś lig a , D o n a r t (o d  6 0  m in . 
G rzelak), A n to s ik  (o d  84  m in . W y p io r-  
czyk), Ig n a c z a k , P ań czy k .
Żółte kartki: 3 2  m in . W itk o w sk i, 39  m in . 
D rzew ieck i, 85 m in . P ań czy k .
Czerwona kartka: 85 m in . Ig n a c z a k  - za  
" 'u lg am ą  o d zy w k ę .
Widzów - ok . 7 0 0  o só b .

Już  o d  p ie rw sz e g o  g w iz d k a  sę d z ie g o  
P row adzącego  to  sp o tk a n ie  p iłk a rz e  „ T u - 
ra”  z d e c y d o w a n ie  ru sz y li d o  a tak u , s tw a - 
rzając w  3 m in . g ro ź n ą  sy tu a c ję  p o d  
bramką g o śc i. P o  tej ak c ji g ra  sk u p iła  się  
" 'ś ro d k u  p o la , g d z ie  trw a ła  w a lk a  o d o m i­
nu ję . K o le jn a  g ro ź n a  k o n tra  „ T u ra ”  w  10 
"nn. sk o ń c z y ła  s ię  ta k ż e  n ie p o w o d z e n ie m .
Wtej c zęśc i m e c z u  ak c je  zm ie n ia ły  s ię  ja k
^  k a le jd o sk o p ie , p rz e n o sz ą c  s ię  z  je d n e j 
Polowy n a  d ru g ą . I zn ó w  w  17 m in . p o  
^ le jn e j k o n trz e  n ie  w y k o rz y s ta n o  o k az ji 
^  z d o b y c ia  b ram k i p rz e z  za w o d n ik ó w  

i "Tura” . W id a ć  b y ło  u n a sz y c h  z aw o d - 
j! "'ków w  tej c z ę śc i sp o tk a n ia  b ra k  w y ra ż ­

a j  k o n c e p c ji g ry , w sz y s tk ie  ak c je  ro z ­
mywały się  p o  p rz e jśc iu  p o ło w y  tu ż  p rz e d  
P°'em k a rn y m  p rz e c iw n ik a . N a to m ia s t co- 

p ew n ie j i sk u te czn ie j z a c z y n a li g rać  
toście. W  23  m in . o s try m  s trz a łe m  z a ­
moczyli P ie tra sz k a , k tó ry  w y p u śc ił p iłk ę  
j,r3k i n a sz  o b ro ń c a  w y b ił j ą  n a  rz u t ro żn y . 
°lejna sk ła d n a  k o n tra  „ T u ra ” , m ia ła  

Jlejsce  trzy  m in u ty  p ó źn ie j i ty lk o  sp ó ź - 
'°ne w e jśc ie  Ig n a c z a k a  u ra to w a ć  g o śc i od  
l®ty b ram k i.

G ty m , że  n ie w y k o rz y s ta n e  sy tu a c je
. czą  s ię  u tra tą  g o la  p rz e z  d ru ż y n ę , k tó ra  
“Stwarza, w ie d z ą  n a w e t n a jm ło d s i sy m - 
P f y  p iłk i. P iłk a rz e  „ G ó rn ik a ”  zacz ę li 
j, ó co raz  sk ła d n ie j. W  3 0  m in . sp o tk a n ia  

(I3 P iędzie  Ś lig i, k tó ry  n ie  u p iln o w a ł n a p a - 
jti. 1 N a g o ś c i ,  „ T u r”  s trac ił b ra m k ę . Je s t 1 :0

d la  g o śc i. W  ty m  m o m e n c ie  m e c z u  w y ra ź ­
n ą  p rz e w a g ę  w  g rz e  u z y sk a li z a w o d n ic y  
„ G ó rn ik a ” , a  n as i o b ro ń c y  p o w s trz y m y ­
w a li a tak i g o śc i, g ra ją c  n a  p o g ra n ic z u  
fau lu . E fe k te m  tak ie j g ry  b y ła  ż ó łta  k a rtk a  
p o k a z a n a  p rz e z  sę d z ie g o  w  32  m in . W it­
k o w sk ie m u . K o le jn ą  ż ó łtą  k a r tk ę  w  39 
m in . z a  fau l o trz y m a ł D rz e w ie c k i. W y d a ­
w a ło b y  się , iż  w y n ik  d o  p rz e rw y  n ie  
u le g n ie  zm ia n ie , lecz  k o le jn a  k o n tra  naszej 
d ru ż y n y  p o p ro w a d z o n a  w  43  m in . p ra w ą  
s tro n ą  p rz y n io s ła  p ię k n ą  w rz u tk ę  n a  p o le  
k a rn e  i p e w n y  s trza ł w  św ia tło  b ram k i 
o d d a n y  p rz e z  Ś lig ę , k tó ry  z m ie n ił w y n ik  
sp o tk a n ia  n a  1:1. P rz e d  z e jśc ie m  d o  sza tn i 
sz a n sę  z d o b y c ia  d ru g ie g o  g o la  d la  „ T u ra ”  
m ia ł je s z c z e  P ań czy k , a le  je j n ie  w y k o rz y ­
stał.

D ru g a  p o ło w a  g ry  ró w n ie ż  ro z p o c z ę ła

s ię  o d  o fe n sy w y  n asze j d ru ż y n y , ch o ć  
g o śc ie  te ż  k o n tra ta k o w a li. P ię k n ą , w ręcz  
w z o rc o w ą  a k c ję  n a sz e g o  z e sp o łu  z a trz y ­
m a ł o b ro ń c a  „ G ó rn ik a ”  u m y ś ln ie  z a g ry ­
w a ją c  ręk ą . K u  z d z iw ie n iu  k ib ic ó w  sę d z ia  
u k a ra ł g o  ty lk o  ż ó łtą  k a rtk ą . M in u tę  p ó ź ­
n iej s ta d io n  w y g w iz d a ł k o le jn ą  b łę d n ą  
d e c y z ję  a rb itra  g łó w n e g o , k tó ry  e w id e n tn y  
fau l p o p e łn io n y  n a  z a w o d n ik u  „ T u ra ”  
z in te rp re to w a ł z  k o rz y śc ią  d la  d ru ż y n y  
p rz y je z d n e j. Z e sp ó ł „ T u ra ”  w  ty m  o k re s ie  
g ry  z ła p a ł p rz y s ło w io w y  w ia tr  w  żag le . 
D w ie  k o n try  p rz e p ro w a d z o n e  p rz e z  D rz e ­
w ie c k ie g o  w  68  i 69  m in . p ra w ą  s tro n ą  
b o isk a  p o tw ie rd z iły  p rz e w a g ę  n a sz e g o  ze ­
sp o łu . P ię k n y m  s trz a łe m  w  7 0  m in . p o p isa ł 
s ię  P a ń c z y k  i b y ło  ju ż  2 : 1. K o n try  tu rk -  
o w ia n  s ta w a ły  s ię  c o raz  g ro ź n ie jsz e . T rz e ­
c ią  b ra m k ę  d la  „ T u ra ”  s trz e lił  D rz e w ie c k i

Po meczu, mimo panującego zimna, zawodnicy „T ura”  byli w tak dobrych hum orach, że 
uwieczniliśmy ich na pamiątkowym zdjęciu

#
aldf ’ 
KO'"1 

i zczęśliwa trzynastka Tulisii
Ikarze Tulisii wygrali na wyjeź- 
z Hetmanem Orchowo 9:1. B ra -  

* s tr z e li l i :  T o m a s z  R a s z e w s k i  - 3 , 
S z c z e p a n ia k  - 2 , M a r iu s z  K a r ­

s k i  - 2 , W a ld e m a r  K l im c z a k  - 1, 
i R a s z e w s k i  - 1. T r e n e r  T u l i s i i  
"sław B u l iń s k i  tw ie r d z i ,  ż e  p r z e w a ­
g o  z e s p o łu  b y ła  z n a c z n a .  
i  b y ł d o s y ć  o s try .  K i lk u  z a w o d -  

J*1 z d r u ż y n y  g o s p o d a rz y  o t r z y m a ło  
k  W t k i ,  b y ła  te ż  j e d n a  c z e r w o n a .

z a d o w o lo n y  b y ł  z  g ry  s w o ic h  
k o t k ó w  i z  w y s o k ie j  w y g r a n e j .

, htiast w ostatnią niedzielę od- 
pojedynek Tulisii z Basztą  

'̂v, który zakończył się wyni­
k i  (1:0). P o  d w u n a s tu  m e c z a c h  
asie  T u l i s i a  j e s t  n a  d r u g im  rn ie js -  

^ p lu m in iu m  K o n in . T r z e c ie  m ie js ­
k i e  W ik to r ia  G r a b ó w , a  c z w a r te  
it°c?e n i Z a g ó ró w . B a s z ta  w  le j 
l | / ajm u je  p o z y c ję  p r z e d o s ta tn ią .

11 1'ulisii: A r tu r  Z a jd e l  - B a r to s z  
’ ^ io tr  R a s z e w s k i ,  S y lw e s te r  P a- 

<. rZ e m y sła w  R y b ic k i  - M a re k  
^ ó i a k ,  P io tr  W ą g ie l ,  W a ld e m a r  

M a r iu s z  K a rc z e w s k i,  W a ld e -  
ij^ 'Ń ski, T o m a s z  R a sz e w s k i.  S ę -  

M a re k  W a łę s a  - g łó w n y , M a -  
'  i M a rc in  J a w o rs k i  - l i ­

n io w i. Bramki: 1 :0  - 2 7  m in . P io tr  
W ą g ie l ,  2 :0  - 4 7  m in . P io t r  W ą g ie l ,  3 :0  - 
4 8  m in . M a r iu s z  K a rc z e w s k i ,  4 :0  - 6 6  
m in . M a r iu s z  K a rc z e w s k i ,  5 :0  - 8 0  m in . 
T o m a s z  R a s z e w s k i ,  6 :0  - 8 2  m in . P io tr  
W ą g ie l ,  6:1 - 89  m in . P io tr  G ru b sk i. 
Żółte kartki: g o s p o d a rz e :  W a ld e m a r  
K lim c z a k , T o m a s z  R a s z e w s k i ,  P io tr  W ą -  
g ie l ,  g o śc ie :  P rz e m y s ła w  F rą c e k , K rz y ­

s z to f  W y p y s z y ń sk i.
P ie rw s z a  p o ło w a  m e c z u  n ie  n a le ż a ła  

d o  n a jc ie k a w s z y c h  p i łk a r s k ic h  w id o ­
w isk . M ro ź n a  p o g o d a  i ś l is k a  t r a w a  
sp rz y ja ły  n ie u d a n y m  a k c jo m . W  12 m in . 
K a rc z e w s k i z n a la z ł  s ię  w  sy tu a c j i  sa m  n a  
sa m  z  b ra m k a rz e m . P o  s t r z a le  p iłk a  
w p a d ła  p ro s to  w  r ę c e  b r a m k a rz a  B a sz ty . 
Z a  c h w ilę , p o  s t r z a le  T o m a s z a  R a s z e w s ­
k ie g o . p i łk a  w y s z ła  n a  ró g . D w ie  n ie u d a ­
n e  a k c je  z m o b il iz o w a ły  p i łk a rz y  T u lis i i  
d o  a ta k u . P o  fa u lu  n a  p o lu  k a rn y m  P io tr  
W ą g ie l  w  2 7  m in . s t r z e l i ł  g o la  z  r z u tu  
k a rn e g o . D ra m a ty c z n a  s y tu a c ja  n a s tą p i ­
ła , g d y  R a sz e w s k i m in ą ł  b r a m k a rz a  g o ­
śc i i s t r z e l i ł  d o  p u s te j b ra m k i le w ą  n o g ą . 
S trz a ł  b y ł  n ie c e ln y .  W  p o d o b n e j sy tu a c ji  
b y ł Z ie liń s k i ,  g d y  s t r z e la ją c  d o  p u s te j 
b ra m k i, t r a f i ł  w  s łu p e k . P ie rw s z a  p o ło w a  
m e c z u  to  d la  T u lis i i  c z te ry  n ie w y k o rz y s ­

ta n e  sv tu a c ie  i ie d e n  k a rn v .

D r u g a  p o ło w a  r o z p o c z ę ła  s ię  ta k ż e  
r z u te m  k a r n y m  w  w y k o n a n iu  P io t r a  
W ą g la .  W y n ik :  2 :0 . O d  te g o  m o m e n tu  
r o z p o c z ę ła  s ię  s e r i a  ż ó ł ty c h  k a r te k .  
M e c z  s ta ł  s ię  b a r d z o  n e r w o w y . P ie r w ­
s z ą  ż ó ł t ą  k a r tk ę  o t r z y m a ł  k a p i ta n  B a s z ­
ty  P rz e m y s ła w  F rą c e k  z a  k r y ty k o w a n ie  
o r z e c z e ń  s ę d z ie g o .  W  4 8  m in . M a r iu s z  
K a rc z e w s k i  s t r z e l i ł  g o la ,  p o p r a w ia ją c  
w y n ik  n a  3 :0 . Z a  c h w i lę  ż ó ł te  k a r tk i  
d o s ta l i  K l im c z a k  z  T u l i s i i  i W y p y s z y ń ­
sk i z  B a s z ty .  W  6 7  m in .  b y ło  j u ż  4 :0 , 
g d y  K a r c z e w s k i  p o  d o k ła d n y m  p o d a n iu  
z  le w e j  s t r o n y  o d  R a s z e w s k ie g o  s t r z e l i ł  
b r a m k ę . W  d o ś ć  n ie ty p o w e j  s y tu a c j i  
p a d ły  d w ie  n a s tę p n e  b r a m k i ,  g d y  w  8 0  
m in . R a s z e w s k i ,  z a r a z  p o  o t r z y m a n iu  
ż ó ł te j  k a r tk i ,  s t r z e l i ł  g o la ,  z m ie n ia ją c  
w y n ik  n a  5 :0  i w  id e n ty c z n y  s p o s ó b  
u c z y n i ł  to  W ą g ie l :  ż ó ł t a  k a r tk a  - g o l  
i w y n ik  6 :0 . T u ż  p r z e d  k o ń c e m  m e c z u  
h o n o r o w ą  b r a m k ę  s t r z e l i ł  R o b e r t  G r u b ­
sk i  z  B a s z ty .  G o ś c ie  m im o  p o ra ż k i  
z a g r a l i  d o b ry  m e c z ,  w a lc z y l i  z a w z ię c ie  
d o  s a m e g o  k o ń c a .  D la  T u l i s i i  t r z y n a s ty  
m e c z  o k a z a ł  s ię  s z c z ę ś l iw y .  W  te j r u n ­
d z ie  s t r z e l i l i  51 b r a m e k ,  i d e n ty c z n ie  j a k  
A lu m in iu m  K o n in . A  z a  ty d z ie ń  g r a ją  
z  Z a g ó ro w e m .

Irena Kubiak

lecz  sę d z ia  je j  n ie  u z n a ł z  p o w o d u  z a g ra  
rę k ą  p rz e z  n a sz e g o  z a w o d n ik a . P ra \ 
s tu p ro c e n to w ą  o k a z ję  m ia ł też  w  82 m 
m e c z u  G rz e la k . Z d o b y c ie  trz e c ie g o  g 
lep ie j o d z w ie rc ie d la ło b y  b a rd z o  d o b rą  
ca łe j d ru ż y n y  „ T u ra ”  i u m ie ję tn o ść  zna 
z ie n ia  się  n a  b o isk u  w  ty c h  z im o w j 
w a ru n k a c h . K o ń c ó w k a  m ec z u , trw ające
0  5 m in u t d łu że j (sę d z ia  c h y b a  do lic  
p rz e rw y ), o b f ito w a ła  w  n e rw o w e  poczyi 
n ia  o b u  zesp o łó w . U c ie rp ie li  n a  ty m  zav 
d n ic y  „ T u ra ”  u k a ra n i w  85 m in . - żć 
k a r tk ą  P a ń c z y k  o raz  c z e rw o n ą , za  w ulg  
n ą  o d z y w k ę , Ig n aczak .

— Taktyka naszego zespołu - m ów i t 
n e r  „ T u ra ’ ’ Ja n  K ło d a w sk i - była oparta 
ofensywnej grze od  pierwszych minut n  
spotkania. Szkoda, że m ając przewi 
w grze, po  błędzie Ś lig i straciliśmy brar
1 mecz zaczął się uk ładać nie po  nas 
myśli. W  drugiej połow ie postawiłem pr. 
zawodnikam i zadanie, aby grali jesz 
bardziej ofensywnie, a  skrajni pomocn 
odważniej w łączali się do ataku. Cięż 
warunki jakie  panow a ły  na boisku sprzy 
ły grze z kontry i zawodnicy pokazali, 
potrafią to wykorzystać. Szybkie, dynai 
czne akcje jakie przeprowadzali moi p> 
opieczni okazały się skuteczne i tak 
akcji chciałbym  widzieć więcej w nast 
nych spotkaniach.

C o ra z  c z ę s tsz e  b łę d y  p o p e łn ia n e  w  tr 
c ie  m e c z u  p rz e z  sę d z ie g o  g łó w n e g o  sf 
k an ia , R o m a n a  C z e rw iń sk ie g o  zao s trz  
n ie p o trz e b n ie  g rę  i w y p a c z y ły  p rzeb  
sp o r to w e j ry w a liz a c ji . G o śc ie , n ie  m o  
się  p o g o d z ić  z  p rz e g ra n ą , d o p u sz c z a li 
p rz e p y c h a n e k  p o d c z a s  z e jśc ia  d o  sza 
U b liż a ją c  p o rz ą d k o w y m  w  b u d y n k u  1 
b o w y m  o ra z  sy m u lu ją c  p o b ic ie  je d n e g t 
sw o ic h  z a w o d n ik ó w , w p ro w a d z ili  b a r  
n e rw o w ą  a tm o sfe rę . L ic z y li p e w n ie  
w e ry fik a c ję  w y n ik u  p rz e z  W y d z ia ł C 
i D y sc y p lin y  P Z P N . W s ty d  p a n o w ie  łęc 
czan ie !

M ariusz Wachom

Sokół Budzisław K ościel 
- Wicher D obra 1:0 (1:0

W ostatnią niedzielę w Kleczewie, 
stadionie, gdzie trenuje IV liga odbył 
pojedynek klasy B między Sokołem 1 
dzisław a Wichrem Dobra.

P rz e d  m e c z e m  p o  d z ie w ię c iu  k o le jk  
W ic h e r  z a jm o w a ł p ią te  m ie jsc e , a  So 
je d e n a s te . J e d y n a  b ra m k a  p a d ła  w  p ie  

sze j p o ło w ie  m e c z u  d la  b u d z is ła w ia n . 
to  rz u t  k a m y  z a  fau l p o p e łn io n y  n a  p 
k a rn y m . J e d y n ą  ż ó łtą  k a r tk ę  o trz y m a ł 
w o d n ik  W ic h ru , P a w e ł L e śn ie w sk i.

Porażka Wichn
P ie rw sz a  p o ło w a  m e c z u  n a le ż a ła  

g o sp o d a rz y . W ic h ro w i tru d n o  b y ło  pi 
d rz e ć  się  p rz e z  d o b rą  o b ro n ę  S o k o ła , 
w o d n ic y  W ic h ru  m ie li k ilk a  d o b ry c h  ; 

k ó w , a le  n ie  p o tra fili  ic h  d o  k o ń c a  w y 
rz y s ta ć . P o  p rz e rw ie  g ra  s ię  tro c h ę  w y n  
n a la . W ię c e j b y ło  sy tu a c ji p o d b ra m  
w y ch , a le  c zęśc ie j a ta k o w a n a  b y ła  b ra r  
W ic h ru . W e d łu g  o c e n y  sę d z ió w  m ecz , 
n a  p o z io m  B k la sy , b y ł d o b ry . Z aw  

n ik o m  z  D o b re j n ie  u d a ło  s ię  zd o  

p u n k tu , a le  d o  z a k o ń c z e n ia  ru n d y  je s ie r  

z o s ta ły  je s z c z e  trz y  m e c z e . W  n ą jb li; 

n ie d z ie le  e ra ia  u  s ie b ie  z  G rz e g o rz e w



OFERTY PRACY z 27 października

Murarz - 5 os. Tokarz - 3 os., Cieśla - 1 os. Kierowca-mechanik 
kat. BCE - 1 os. Stolarz - 4 os. Spawacz elektryczny - 6 os.
Szwaczka - 8 os. Operator koparko-spycharki - 1 os. Operator 
koparko - ładowarki - 2 os. Elektronik lub elektryk - 1 os. 
Palacz - 1 os.
Dodatkowych informacji dotyczących ofert pracy udzielają 
pracownicy RUPwTurku, ul. Komunalna 6, tel. 78-56-46 wew. 
314.

\ ___________________ _______________________________________________________________ ,

LOKAL NA TERENIE MIASTA TURKU, 
PRZYSTOSOWANY D0 DZIAŁALNOŚCI GO­
SPODARCZEJ.
POWIERZCNNIA160 M2, DWA POMIE­
SZCZENIA PRODUKCYJNE 1 00  M 2 
I 2 5 M 2, ORAZ ZAPLECZE SOCJAL- 
N0-3IUR0WE. OGRZEWANIE GAZ 
TELEFON -  78-18-78.

__________________________________(9706/ 97)

OSTEOPOROZA
W  dniu  14 listopada w Przychodni 
M iędzyzakładow ej przy PK S w  Turku 
ul. D w orcow a - H otel PKS 
prowadzone będą badania kości - 
oznaczenie gęstości kości aparatem  
nowej generacji DTX-200 

Cena badania 45 zł.
Zapisy codziennie osobiście i telefo­
nicznie pod numerem: 78-47-50, 
wew. 249
w godzinach od 7.00 do 14.00.
N ie zw lekaj, zadzw oń ju ż  dziś

-----------------------------------------m r r m

K i n o  Tur
Od 31 października do 3 listopada, godz 19.00 „R elikt”  USA 15 1.

R e ż . P e te r  H y a m s . W y k . P e n e lo p e  A n n  M ille r , T o m  S iz e m o re , L in d a  H u n t 
i in n i. F ilm  g ro z y . A m e ry k a ń sk i a n tro p o lo g  p rz e b y w a ją c y  w  B ra z y lii  w y s y ła  
e k s p o n a ty  d o  M u z e u m  H is to r ii  N a tu ra ln e j w  C h ic a g o . P o  sz e śc iu  ty g o d n ia c h  
sk rz y n ie  d o c ie r a ją  n a  m ie js c e , s ą  p u s te . A le  n a s tę p n e g o  d n ia  p ra c o w n ic y  
m u z e u m  z n a jd u ją  z w ło k i z a m o rd o w a n e g o  s tra ż n ik a ...

PONfiDTO
W  środę o godz. 16.00

E d u k a c ja  f i lm o w a  - K in o  ja p o ń s k ie  „ N a g a  w y s p a ”  s p o tk a n ie  ze  Z y g m u n ­
te m  M a c h w itz e m .
W czw artek o godz. 10.00 w M DK

W o je w ó d z k ie  E lim in a c je  P io se n k i Z d ro w o tn e j  w  p ro g ra m ie  rn .in . sp e k ta k l 
P rz e m y s ła w a  G rz ą d z ie l i

AA | i  fsfc | ^  l \  r  PRZEDSIĘBIORSTW A GOSPODARKI KOM UNALNEJ IM IE S 2 -
I  V  I I I  l \ r \  I  K AN I OW EJ W TURKU

i „ <
Przypominamy właścicielom, administratorom oraz mieszkań­

com domów o obowiązku zabezpieczenia urządzeń wodociągowo- 
kanalizacyjnych i urządzeń ciepłowniczych na okres zimowy.
I. Dla zabezpieczenia urządzeń wod.-kan. i ciepłowniczych należy:

1. Naprawić w piwnicach, klatkach schodowych i bramach drzwi 
i okna i zamykać je w czasie mrozów.

2. Drzwi wejściowe do budynków z ogrzewanymi klatkami schodo­
wymi wyposażyć w samozamykacze.

3. Grzejniki, przewody c.o., rurociągi wod.-kan., wodomierze, 
szczególnie narażone na działanie mrozu osłonić materiałami 
izolacyjnymi (maty słomiane, folie, wojłok, wata szklana).

4. Studzienki wodomierzowe utrzymać we wzorowym porządku 
oraz ocieplić pokrywy włazowe.

5. Odciąć dopływ wody do pomieszczeń nie zamieszkałych oraz 
prowadzić stałą kontrolę urządzeń wod.-kan.

II. Zalecenia dodatkowe:
1. Każdy odbiorca wody zobowiązany jest do utrzymania domowej 

instalacji wod. - kan. w należytym stanie. Uszkodzenia punktów 
poboru wody należy natychmiast usuwać lub zawiadomić ad­
ministrację nieruchomości.

W szystkim , którzy wzięli udział w ostatniej drodze 
m ojego m ęża i tatusia

ŚP. Zdzisława Płoszki
serdeczne podziękow ania składają:

żona i córka

2. Zabrania się korzystania z hydrantów w okresie całego roku do 
celów innych niż p.poż.

III. Wyznaczeni pracownicy PGKiM sprawdzać będą wykonanie 
niniejszych wytycznych. Nie zastosowanie się do powyższego 
podlega odpowiedzialności karno-administracyjnej zgodnie z art. 
128 i 129 Prawo Wodne z dn. 24.10.74 r.
IV. Jednocześnie wyjaśnia się, że obowiązek usuwania uszkodzeń 
oraz nieszczelności wewnętrznych instalacji wod.-kan. należy do 
najemców (lokatorów) na ich koszt. Natomiast obowiązek usuwa­
nia uszkodzeń pionów instalacji wod.-kan. oraz głównych urzą­
dzeń należy do administracji nieruchomości.

CAŁODOBOWE PRZYJM O W AN IE
z g ł o s z e ń  o  a w a r i a c h :

- WODOCIĄGOWO -  KANALIZACYJNYCH TEL. 7 8 -5 5 -2 5
-  CIEPŁOWNICZYCH TEL 7 8 -4 1 -7 8

P . G . K . I M  T U R E K  ^

ul.MS 161 m

W yrazy głębokiego współczucia rodzinie i bliskim  
z powodu śmierci

t

Ś.P. Józefa Waluszko
składają:

W spółpracow nicy zm arłego z TUiR „W arta”

(9718/ E /  97)

W szy stk im , k tó rzy  ok aza li serce  i w yrazy Firmie J.M  M iller oraz funkcjonariuszom  Policji
w sp ó łczu c ia  o raz  w zięli u d z ia ł w  osta tn iej Drogowej za pomoc w zorganizowaniu uroczysto-
d ro d ze  ~ ści pogrzebowej

Georgisa Ęustathiou Georgisa Ęustathiou
serdeczne podziękow ania składa:

Rodzina

podziękow ania składa:
Rodzina

(2710/ 97)

10 '( Echo Turku 29X1997



Ogłoszenia drobne ifr Ogłoszenia drobne ☆  Ogłoszenia drobne
LOKALE

po szu k u ję  mieszkania do 
'tynajęcia. Tel. 78-18-09. 
U7l0b  / 97)
POSZUKUJĘ mieszkania do 
"tynajęcia M-l lub M-2 
"'Turku. Tel. (0-90)244-157. 
(J810/ 97)
KUPIĘ 4 pokoje na Os. Wy­
golenia lub domek w Turku 
"lbo okolicy. Tel. 78-22-31 po 
'8-tej. (2 0 1 0 a / 97) 
POSIADAM mieszkanie do 
"Tnajęcia 35 m2 (PI. Sienkie­
wicza 11 / 1). Tel. 78-13-08. 
l22 lO a / 97)
KUPIĘ mieszkanie 2-pokojo- 
We z kuchnią, może być pieco- 
W« w starym budownictwie, 
‘cl. 78-36-34. (2310b / 97) 
SpRzed a m  m -4 5 9  m2 na 
3s- Wyzwolenia 78-00-38 
5°dz. 19.00-22.00.
'l?l l c /  E l  97)
Os z u k u ję  pomieszczenia 
^ lOm 2 na cele biurowe 
vTurku, 43-81-36.
9?10 / E l  97)
PRZEDAM mieszkanie 38 

M-3 Spółdzielców 78-48- 
8 po 20-tej. (9715b / 97) 

sprzedaży M-5 63m2 - 
I3 000 zł: M-4 50m2 - 57.000 
1 M-3 40m2 - 42.000 zł. 
,0rn, stan surowy - 60.000 zł, 
0rr> komfortowy - 180.000 
dom k / Turku - 28.000 zł. 

'^No, Browarna 2.
!635 /  97)
&ZEDAM mieszkanie 
Turku (stare budownict- 

Tel. komórkowy: 601- 
Jl~950 po 16-tej.
, ”VAJMĘ pomieszczenie na 
p a ln o ść  handlową. Tel. 
S'50-09
kZEDAM mieszkanie 58 
i’ drugie piętro, ul. POW. 
*'• 78-39-65. (9708 /  97)

Nie r u c h o m o ś c i

*URO Obrotu Nieruchomo- 
f^m i ,,SIGNO”, Turek, 
^ a r n a  2. (6599 /  97)

I ^ ed a m  działki budowla- 
C ^ Turkowicach, tel. 78- 
w59. (1310c /  97)

^EDAM działkę o pow. 
L * ha pod zabudowę, tel. 
L33-20. (9352 /  97) 
^EDAM lokal handlowy 
flintem na ul. Kolskiej 

18,5. Tel. 78-36-34 po 
LteJ- (2 4 1 0 / 97) 
ltî EDAM działkę z zabu- 

^hiami o pow. 12 arów
^ s2ewie. Turek, ul. Łuka- 
p *cza 6 (Uniejowskie). 

97)
*RDAM działki budowla- 

L  Turkowicach, tel. 78- 
(1310c /  97)

[I^RDam  gospodarstwo 
pow. 6 ha, dom z zabu- 

| ^diami gospodarczymi

}X 1997

wNiewieszu (woj. sieradzkie), 
oraz ciągnik z maszynami lub 
bez. Tel. (0-63) 78-56-51. 
281 Ob / 97)

RÓŻNE

SKUP złomu stalowego od­
biór u klienta, 78-81 -86 rano 
lub wieczorem. (6574 /  97) 
„MIRANDA” - kupię akcje. 
Tel. (0-602) 238-862.
(8532 / 97)
UWAGA!!! KLEJ DO PŁYTEK 
GRATIS!!! „SZABELSKI” 
F.H.U.P. Hurtownia Płytek 
Ceramicznych, Koło, ul. To­
ruńska 105, tel. 72-58-22. 
Bezpośredni importer
z Włoch i Hiszpanii oferuje 
płytki w cenie już od 16,65 
m2 2 0 / 25 hurt, 19,80 m2 
brutto detal.
(zl. 303 I  97 I  cent)
SKUP skór nutrii, lisów oraz 
używanych futer z nutrii i ka­
rakuł. Turek, 4.11. (wtorek) 
15.00-16.00 parking przy ta­
rgowisku, samochód osobo­
wy Audi. (9712 / 97) 
AUTO-HANDEL - skup 
i sprzedaż Fiatów 126p uży­
wanych i powypadkowych. 
Tel. 78-83-03 wieczorem. 
(9 6 9 8 / 97)
CEGŁA budowlana - pełna 
czerwona lOOOszt. - 260 zł. 
Cegielnia Lipiny przy trasie 
Rossoszyca - Szadek. Tel. (0- 
43) 8294-649. (2310c. / 97) 
TELEFONY GSM Plus. Tel. 
(0-601) 786189. (9 7 1 5 a / 97)

USŁUGI

CZYSZCZENIE i farbowanie 
kożuchów, czyszczenie futer. 
Renowacja odzieży skórzanej 
oraz wyrób pieczątek w godz.
10.30 - 15.30 (oprócz sobót). 
Turek, ul. Milewskiego 10 GS 
,,SCh”. (6 9 2 4 / 97)

NOWOCZESNE ubezpiecze­
nia na życie i emerytalne 
gwarantujące bezpieczeńst­
wo finansowe Państwa Ro­
dzin. Doradca ubezpiecze­
niowy PZU Życie, tel. 78-06- 
23. (9638 / 97)

ŻALUZJE poziome, piono­
we, rolety antywłamaniowe,

tapicerki drzwiowe - mon­
taż. Tel. 78-49-90. 
(9 8 7 6 / 97)

NAPRAWA pękniętych szyb 
samochodowych. Turek, ul. 
Królowej Jadwigi, tel. 78- 
57-44. (9719 / E /  97)

DAM PRACĘ

FIRMA poszukuje przedsta­
wicieli handlowych do sprze­
daży telefonów komórkowych 
GSM. Tel. (0-602) 238-862. 
(8523 /  97)
ZATRUDNIĘ pracownika do 
biura, wykształcenie średnie, 
samochód, 43-81-36.
(9710 /  97)
DYSKOTEKA Koloseum za­
trudni barmankę (praca - 
piątek i sobota), 78-39-70. 
9731 / 97)
ZATRUDNIĘ na pół etatu 
krawcową (emerytkę). Unie- 
jowska 21 / d - piwnica, po 
16-tej. (2810a / 97)

SZUKAM PRACY

JEŚLI SZUKASZ PRACY,
to skorzystaj z darmowego 
pośrednictwa „Echa
Turku”. Twoje ogłoszenie 
drukujemy gratisowo. Mu­
sisz tylko zmieścić się 
w dwudziestu słowach, na 
kartkę nalepić nagłówek tej 
rubryki i dostarczyć anons 
do redakcji (skrzynka przy 
ul. Kaliskiej 2 czynna całą 
dobę).

SPRZEDAM

TANIO sprzedam atrakcyjną 
suknię ślubną. Tel. 78-18- 
09. (1710c /  97)
PILNIE sprzedam pianino. 
Tel. 78-32-15. (1710ĆL/ 97) 
SPRZEDAM garaż na Os. Wy­
zwolenia. Tel. 78-35-05. 
(2310 /  97)
SPRZEDAM ciągnik C-360 
Józef Ziętek, Wietchinin 29. 
(2310a /  97)
SPRZEDAM kury mięsne, tel. 
Władysławów 318.
(9711 /  E / 97)
SPRZEDAM kombajn zbożo­
wy „Class” 4m. Teł. (0-90) 
55-47-60. (9716 /  97)

SPRZEDAM ciągnik C-360. 
Tel. 78-63-26, Psary, ul. Zie­
lona 10. (2810 / 97)

MINI-BAZAR

WPROWADZAMY nową for­
mę ogłoszeń drobnych. Do­
tyczy ona głównie hobbys­
tów i amatorów drobnego 
handlu. Możesz dać do ,.E- 
cha” ogłoszenie darmowe. 
Wystarczy tylko zmieścić się 
w dziesięciu słowach (plus 
telefon lub adres) i dołączyć 
do kartki kupon,,Mini-ba- 
zaru”. Towar przeznaczony 
do sprzedaży lub kupna nie 
może przekraczać wartości 
500 zł.

SPRZEDAM SAMOCHÓD

FIATA 126p, rocznik 1990, 
przebieg 54 tys. Tel. 78-81- 
86. (1410a /  97)
PEUGEOTA 309, rocznik 
1991 / składak 1995, poj. 
1,1, 5-drzwiowy, tanio w bar­
dzo dobrym stanie. 78-27-66 
wieczorem. (1 7 10 e / 97) 
FIATATemprę 1,6 sxie - kac. 
bogate wyposażenie, rocznik 
1991, 78-18-22. (6562a  / 97) 
OPLAVectrę l,8i, rok produ­
kcji 1990, biały 5-drzwiowy 
z szyberdachem. Tel. 78-18- 
32. (2210 / 97)
HONDĘ Civic 1,6 16V, rocz­
nik 1991, bogate wyposaże­
nie, klimatyzacja, 78-38-67. 
(9711 /  E l  97)
OPLA Corsę 1,0 rocznik 
1991, nie składak. Tel. Dobra 
18. (971 la  /  97)
OLTCITA 1992 rocznik po 
wypadku. Tel. (0-42) 46-14- 
51. (9713 / 97)
POLONEZA 1,6 rocznik 
1987 / 88, 5 biegów. Tel. 78- 
10-96 wieczorem.
(9713b /  97)
FORDATranzit 2,4 D, 78-44- 
43 po 19-tej. (9715 / 97)

MOTORYZACYJNE Z GWA­
RANCJĄ - ogłoszenia w tej 
rubryce objęte sągw arancją 
skuteczności. Jeśłi po pier­
wszej publikacji ogłaszający 
się, nie sprzeda samochodu, 
to ma prawo żądać, aby 
ogłoszenie ukazało się raz 
leszcze.__________________

Pogrążeni w smutku Koledze
współpracownicy oddziału 
noworodkowego z powodu Georgisowi Eustathiou
śmierci przełożonego

Ś.P. Georgisa Eustathiou
współzałożycielowi Koła Unii Wolności w Turku, który 
nieoczekiwanie od nas odszedł, składamy wyrazy uznania,

składają rodzinie wyra­
zy głębokiego współ-

szacunku i podziękowania za wielkie zaangażowanie. 
Jurku - będziemy zawsze pamiętać o Tobie

czucia. Koleżanki i Koledzy z Koła Unii Wolności

(2310/ 97i
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O F E R T A  W C I Ą Ż  L E P S Z A
R ozm ow a  z mgr. Zdzisławem  Krzesińskim  
dyrektorem  Zakładu P rodukcyjnego w  C hrapczew ie
P rzedsiębiorstw a Produkcyjno  - H a n d low ego „L IN D A "

— Gdyby porównać „LINDĘ" do szkoły, to zważyw­
szy, że działa już ósmy rok na rynku, jej klienci 
wkrótce ukończą podstawową edukację. Czy dyrek­
tor tej szkoły ma poczucie dobrze realizowanego 
programu edukacyjnego?

— To dobre porównanie. Przypominam sobie pierwsze 
okresy naszej działalności, gdy argumentowaliśmy 
klientom  podstawowe walory naszych wyrobów a więc 
to, że zam ontowanie plastikowego okna to zatrzym a­
nie określonej ilości ciepła, to osiągnięcie tak pożąda­
nego efektu ciszy oraz poprawa estetyki budynku czy 
mieszkania. Gdy „przechodziliśm y" do wyższych klas, 
a więc gdy wprowadziliśmy do produkcji kolejne coraz 
nowocześniejsze systemy, przeprowadziliśm y kolejne 
inwestycje, że  wspom nę o zakładzie produkcji szyb 
zespolonych, profili aluminiowych, rosły nasze m oż­
liwości i świadomość oraz potrzeby naszych klientów. 
Dziś, gdy energia jest coraz droższa i będzie drożała, nie 
trzeba nikogo przekonywać o potrzebie jej oszczędzania.

— Nie zasypia też konkurencja.

— Tak, to prawda. Ale też prawdą jest, że „L IN D A ”  jest 
coraz silniejsza, wciąż rośnie liczba odbiorców w  kraju 
i zagranicą. Klientów nam  przybywa, bo okna „L IN D Y ”  
są wciąż najlepsze. Bardzo często słyszę, że firm y 
konkurujące z  nam i powiadają swoim klientom  „ m a­
m y takie okna jak  LINDA”. Czy m oże być lepsza ocena?

— Jeśli jest tak dobrze, to po co zabiegacie o kolej­
nych klientów?

— Bo nigdy nie jest tak dobrze, by nie mogło być lepiej. 
Ponadto technologie rozwiajają się, do naszych wyro­
bów  wprowadzam y kolejne ulepszenia - ostatnio oku­
cia antywyważeniowe, podnoszące ich walory jakoś­
ciowe.

— Co jeszcze wyróżnia produkty „LINDY"?

— Walory energetyczne okien polegają na tym, że 
zatrzymują one maksymalnie dużo ciepła, są statyczne 
i estetyczne. Nasze okna wyróżniają się tym, że są 
z  licującymi powierzchniam i, co daje lepszy efekt 
estetyczny oraz większą sztywność skrzydła, a także 
zabezpiecza przed zacinającym deszczem. To nie wy­
maga dodatkowego okapnika, co pow inno się stoso­
wać przy oknach z  wzajem nie przesuniętym i powierz­
chniami. Tym, którzy decydują się na zkupy okien, 
gorąco polecam, aby zanim  podejm ą ostateczną decy­
zję wydania sporych pieniędzy, przyszli do nas i zapytali 
o zalety naszych okien. Niech pytają o układ kom ór 
oraz układy wzmocnień. M y  objaśnimy szczegóły i w te­
dy klient podejm ie decyzję czy kupi u nas bo lepsze, czy 
też uda się tam, gdzie tańsze.

itfW’

— Od pewnego czasu „LINDA" oferuje profile 
aluminiowe. Co to oznacza dla klienta?

— Jakie są formalne do­
wody wysokiej jakości 
Waszych wyrobów?

— M am y oprócz Świadectw, Certyfikaty Instytutu Ted' 
niki Budowlanej. Powinny o nie pytać firm y i ,f 
dywidualni odbiorcy.

— Zauważyłem, że placówki „LINDY" to skl«f! 
z różnymi materiałami budowlanymi.

— Tak, to dowodzi że staramy się klienta obslu? 
kompleksowo. M y  w iem y gdzie są straty ciepła orazf 
podnosić walory estetyczne mieszkania i dom u. 0/<f 
jem y kompleksowe docieplanie budynków. Moi'd 
u nas kupić wiele nowoczesnych materiałów. P o le c i 
m iędzy innymi kamień elewacyjny, blachę dachi* 
kową, boazerię plastykową BELGIJSKĄ-zewnę^ 
i wewnętrzną, parapety z  m arm uru polim eryczntf 
siding winylowy, kom inki wolnostojące, drzwi wetfrf 
rznę z  FIRMY POLSKONE-ceny producenta, d^'[ 
zewnętrzne z  włókna szklanego i metalowe. Do w 
proponujem y um ow y na kompleksową usługę z 
mianą wszystkich elem entów  w  dłuższym przędą, 
czasu. To są poważne inwestycje i m ożna je  prz 
wykonywać etapami. Z  „L IN D Ą " na pew no tak moi'fi 
I  warto! Zapraszam.

— Dziękuję za rozmowę.

Chrapczew , 62-730 Dobra 
te l./ fa x  (063) 78-30-55 

(0-43) 82-94-855

— Alum inium  weszło, rozwija się szybciej niż oczeki­
waliśmy. Przy wielu inwestycjach łączy się alum inium  
z  PCV, co uatrakcyjnia ofertę i podnosi walory funkc­
jonalne i estetyczne obiektów.

62-730 Przykona  
S K L E P  FIRMOW Y  

tel. (0-63) 78-66-12
&T257fi^<0l
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W NADCHODZĄCYM SEZONIE JESIEŃ 97 

OFERUJEMY PAŃSTWU PILARKI STIHL 023, 025, 026

0RA2 029
WRAZ Z DODATKOWYM, BEZPŁATNYM WYPOSAŻENIEM W POSTACI:

-  ZAPASOWEGO ŁAŃCUCHA TNĄCEGO
-  PROWADNIKA Z P ILN IK IE M
PROMOCJA TRWA OD:
18 PAŹDZIERNIKA DO 31 GRUDNIA 1997 R. SPRZEDAŻ ZA GOTÓWKĘ 
I NA RATY PROWADZI AUTORYZOWANY DEALER FIRMY STIHL.

„SPR2EDA2 - SERW IS"  

JÓ2EF TR0CHA 
MAŁOSZYNA 48 

TEL 78-82-88 WEW. 258

&
WT777V7

S P R Z E D A Ż  M E B L I S K L E P O W Y ^
- lady, gab lo ty  o raz  regały  sk lepow e, magazynowe* 

p iw niczne  i garażow e
- w agi sk lepow e (w  tym  elek tron iczne)
- m etkow nice
- kosze  d ruciane sto jące i podw ieszane, kraty  ścień11
- asortym entow e tabliczki cenow e i inform acyjne
- k osze  p lastikow e do  m ięsa , ow oców  i w arzyw
- kasetki do  p ien iędzy , w kłady  do  b ilonu
- kasy  fiskalne
- u rządzen ia chłodzące
- kosze jezd n e  d la  m arketów

tie,
^li:

t

RATY I Koło, ul. 3 Maja 106, tel. 72-37-68 
czynne 10.00 - 18.00 (w soboty po uzgodnij

Odzieżov0a Spółdzielnia PraoJ ^jjj^  /V
v) Turku, ul. HilevOskiego 8 V 1  f l f i  ^

....

... - " ' ' t i Ł C M & a S
O
f te 78-43-27 

. (0-90) 519-723
e
r
u

projektowanie, 
zakładanie  
i pielęgnację  
terenów zieleni

•
1
e

Drzewa 
i krzewy

POSIAOA WOLNE 
BIUROWE I

D O  W

(6624/ 97)

^  ow ocow e
ozdobn e

p o l e c a

Szkółka „Kowalski”
T u r e k ,  u l .  K r ó t k a  4

Jtel. 78-43-27 lub 0-90 519-723
58!

P lu s
S IE C  T E L E F O N II 

K O M Ó R K O W E J 

P l u s  G S M  

O B J Ę Ł A  J U Ż  R E JO N

TURKU

Zainteresowanych 
telefonu i akcesor'p 

Z A P R A S Z A  y  

Autoryzowany Przedstf 
Salon Sprzeda# 

VIKATEL .  
Koło, Stary Ry"**' a  

tel./fax (0-63) 72-J8’
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również ognie, tyle że nie na 
cm entarzach, lecz na rozstaj­
nych drogach, aby dusze mog­
ły7 się przy nich ogrzać. Zapa­
lanie ogni na grobach rozpow­
szechniło się w XVI i XVII uńe- 
lcu. Dzisiejszy7 zwyczaj przy­
s tra jan ia  grobów  kw iatam i, 
w ieńcam i i zapalania zniczy 
je s t zupełnie nowy i wywodzi 
się z Europy Zachodniej. Na 
dobre przyjął się na polskiej 
ziem i dopiero  po pierw szej 
wojnie światowej. Kontynuacją 
tego trendu je s t stawianie na 
grobach małych choinek lub 
składanie wianków7 i stroików7 
świątecznych udekorowanych 
bombkami choinkowymi i in­
nymi bożonarodzeniowymi oz­
dobami. Wiania, a raczej wień­
ce adw en tow e są  n ie o d łą ­
cznym elem entem  dekoracji 
domów7 i mogił w7 krajach za­
chodnich w7 okresie Adwrentu. 
U nas również coraz częściej 
zwyczaj ten się przyjmuje, choć 
kulminacyjnym okresem  po- 
nńęci o bliskich zmarłych je s t 
Święto Zmarłych.

. f c y  TRADYCJA zocz TRADYCJA soos T1łADYCJA~m

Jesień, czas powoli zam ie­
rającej roślinności i gas­
nącego życia w7 przyro­
słe , skłania nas do refleksji 

[ad życiem i pam ięci o tych, 
fórzy już odeszli. Dawne lu ­

ty słowiańskie, a więc także i 
tysi przodkowie, również czci- 
swych zmarłych. Ślady tego 

tyltu są  obecne w obrzędach 
ażego Narodzenia i Wielka­

nocy. Starania Kościoła dopro- 
'Mziły jednak  do ich skumu- 
°'\rania w oficjalnie zaaprobo­
wanym i uśw ięconym , d n iu  
Srwszego listopada (Święto 
Wszystkich Świętych) oraz w7 
>hu n a s tę p n y m , zw anym  
jpniem  Z adusznym " lub  
Zaduszkami". Dawne obrzę- 
ty ku czci zm arłych sprowa- 
Sały s ię  do odw iedzin  na 
■aientarzach i sk ładan ia  na 
Jobach obrzędow ego ja d ła  

Pecjalne pieczywo, k a sza  
Ryczana, pierogi, barszcz) i 
typitków, których część spo- 
w ano , a resztę  pozostawia- 

zm arłyin lub  rozdaw7ano
ogim i żebrakom . Palono

■ 4
unS  tu

P *

f raw ie każdy  z nas op ieku je się 
m ie js c e m  sp o c z y n k u  k o g o ś  
bliskiego. W iele m ogił przypo- 

( 'a m ałe ogródki, zaprojektow ane i 
^Pielęgnow ane w ed łu g  w łasnego  

i m o żliw o śc i. N a n iek tó ry ch  
[tyntarzach w  dużych m iastach de- 
fOWaniem grobów  i dbałością  o nie 
tau ją  się  profesjonalne firmy, 
tykie rośliny  w ybrać, by daw ały  

(ił)|c radę bez naszej codziennej opie- 
ły a le ż y  przede w szystkim  uw zglę- 
. ^  ośw ietlenie m iejsca, w  którym  
y d u je  się grób. N a now o założo- 
,j d cm entarzach, gdzie zazw yczaj

Tl
Jha drzew, doskonale będ ą  rosły
lny lubiące słońce i odporne na su-

i
\ z kolei na starych cm entarzach,

zazw yczaj rosną d rzew a, nale- 
^ sa d z ić  rośliny  cieniolubne.
^ uże znaczenie w doborze roślin 
Często tliw ość, z  ja k ą  o dw iedza­

li Srób. Jeśli byw am y na cm entarzu 
.p ^ 0 , g rób  najlep ie j udeko ro w ać  
tyhkami roślin to leru jącym i n iedobór 
,’ty  lip. rozchodnikam i czy  rojnikam i.
l°niiast tam  gdzie  m ożem y być przy­

klej raz w  tygodniu , m ożem yS i

W okół grobu m ożna posadzić silniej 
rozrastające się rośliny, a naw et krzewy. 
Przedtem  trzeba koniecznie użyźnić gle­
bę, bo szczególnie przy świeżo usypanych

Ł  adzić rośliny  w ym agające  czę- 
j. 80 p o d lew an ia . Jeśli pom nik  
.?  dekorow ać skrzynki, m isy  lub 
:  p ie n ia  w  kam iennej p łycie, to 

j J jk y  pam iętać, że m ieści się tam  
v ty l c  ziem i i m ogą w  nich rosnąć tyl- 
. ?śliny o n iezbyt rozbudow anym  sys- 

korzeniow ym , ja k  begonie, aksa- 
i’ rozchodniki czy  bratki.

grobach jest ona jałow a i nie zawiera pró­
chnicy. Przed posadzeniem roślin usuw a­
my wierzchnią warstwę gleby i nasypuje- 

my torfu lub żyznej 
z iem i k o m p o s to ­
wej, dodając nawóz 
w ielosk ładn ikow y 
w ilości 20 dag na 
1 n r .  Jeśli zam ie­
rzam y  p o sa d z ić  
krzewy, to pow in­
niśmy wykopać do­
łek o głębokości co 
najm niej 50 cm i 
wypełnić go żyzną 
glebą. W przypad­
ku sadzen ia  k rze­
w ów  ig la s ty c h , 
wrzosów, rododen­
dronów i azalii naj­
lepszym podłożem 
dla nich jest kwaś­
ny torf. Jałowce ko­

lumnowe i płożące mogą rosnąć na pia­
szczystej, suchej glebie. Powszechnie 
o tej porze sadzone bratki są odporne 
na przymrozki i będą zdobić groby nie 
tylko do mrozów, ale zakw itną jeszcze 
w czesną wiosną, bo należą do roślin 
d w u le tn ic h . T ak ą  sa m ą je s ie n n o -  
w iosenną dekorację stanow ią stokrot­
ki. Szczególnie ładne są stokrotki o peł­
nych kwiatach. W ymienione rośliny lu­
bią podłoże w ilgotne i trzeba je  czę­
ściej podlewać. Bardziej odporne na su­
szę są: aksamitki, pelargonie rabatowe, 
portulaka w ielkokw iatow a, lobularia 
nadmorska, starzec (tzw. mrozy).

Na grobach położonych pod drze­
wami dobrze będą rosły: begonia bul­
wiasta, niezapominajka i wilec purpu­
rowy.

R ośliny  sezonow e w ym agają j e ­
dnak corocznego sadzenia i przygoto­
wywania lub zakupu świeżych sadzo­
nek. Mniej kłopotliw e w upraw ie są 
rośliny wieloletnie, jak  lubiące stano­

w isko słoneczne: czyściec wełnisty, gę- 
siów ka alpejska, m acierzanka piaskow a, 
smagliczka skalna i wspomniane ju ż  roj­

niki i rozchodniki. Na stanowiskach 
zacienionych natom iast można po­
sadzić barwinek pospolity, bergenię 
sercow atą  funkię, konwalię m ajo­
wą, paprocie, pierwiosnki, runiankę 
japońską.

Przed Świętem Zm arłych sadzim y na 
grobach różne odmiany złocieni (chryzan­
tem). Najlepiej właśnie teraz przenieść je  
z bryłą ziemi z ogrodu na grób, bo dopiero 
teraz kw itną i stanow ią p iękną ozdobę. 
Ogromna ilość gatunków i odmian o prze­
pięknych kwiatach oraz późna pora kw it­
nienia spowodowały, że złocienie stały się 
najpopularniejszą kwiatową ozdobą na gro­
bach. Do posadzenia na groby nadają się 
głównie odmiany karłowe złocieni, a od­
m iany  w ysok ie  lep iej w y k o rzy stać  na 
kwiat cięty do wazonów. Złocienie wym a­
gają gleby przepuszczalnej, żyznej i sta­
nowiska słonecznego. W iększość odmian 
jest łatwa w uprawie. Są zarówno odmia­
ny jednoroczne złocieni, jak  i wieloletnie. 
W iększość odm ian w ie lo le tn ich  należy 
okrywać na zimę. Złocień koreański, kwit­
nący w październiku i listopadzie, jest zi- 
motrwały. W zależności od odmiany zło­
cienie rozmnaża się z nasion, przez sadzon­
kowanie lub przez podział karp.

X 1997 Echo Turku

Służą do ozdabiania mogił i pomników. Kolorowe 
wianki uplecione z suchych kwiatów kupujemy naj­
częściej przed cmentarzami. Najciekawsze, oryginal­
ne wzory najlepiej wykonać własnoręcznie. Wykona­
nie wianka zaczynamy od przygotowania podstawy, 
którą może stanowić gotowa obręcz z gąbki typu Oa- 
sis (można ją  kupić w niektórych kwiaciarniach), ale 
można też upleść obręcz z pędów pnączy, z wikliny, 
drutu, z leszczynowej gałązki, ze słomy obwiązanej 
drutem itp. Obręcz musi być dobrze zabezpieczona 
przed rozwiązaniem w miejscu połączenia. Następnie 
podstawę dokładnie osłaniamy przymocowując do pod­
stawy za pomocą drucika gałązki świerku, jodły, białe­
go zatrwianu ..... tatarskiego albo
fioletowego |R i |b  ^  zatrw ianu
w ręb- : nego.

S w e -  tM g f -■, , z y
mech plon- W 7 : ■ nik uk­
łada się wokół 7y podstawy z
gałązki leszczyny i przymocowuje nicią. Można też do 
obręczy' przymocować drucikami lub klejem szyszki 
(nie nadająsię szyszki jodłowe) lub kwiaty wiekuistki, 
wrotyczu, suchołusek czy kocanek w naturalnych bar­
wach lub farbowane. Kwiaty, szyszki i liście można 
spryskać np. srebrną farbą w aerozolu. Do ozdoby wian­
ków wykorzystuje się różne suszone kwiaty i owoce, a 
do świerkowych podstaw można wpiąć kolorowe sztu­
czne kwiaty.
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Komputer CENTER

A D A X

Autoryzowany dystrybutor komputerów ADAX 
ma przyjemność zaprosić państwa do nowo 

otwartego SALONU KOMPUTEROWEGO

PERSONAL COMPUTER
Turek, ul. Piłsudskiego 4

O FER U JEM Y  W  A TRAK CYJNYCH  CENACH:

O MARKOWE KOMPUTERY 
O DRUKARKI
O PROGRAMY I GRY KOMPUTEROWE 
O AKCESORIA 
O KASY FISKALNE

UW AG A PROM OCJA! Na zestawy kom puterowe  
zakupione do 31.10.1997 r. udzielam y 5 % rabatu

ZAPRASZAMY RÓWNIEŻ DO NASZYCH SKLEPÓW W

P O Z N A N IU  
UL. PÓ Ł W IE JS K A  28

G N IE Ź N IE  
U L. D Ą B R Ó W K I 28

K O N IN IE  
U L. 1 M A JA  19 F

(8531/ 97)

a i 00

Przedsiębiorstwo z Udziałem Kapitału Zagranicznego Sp. z o.o. 
62-700 Turek, ul. Kaliska 61

»-
»■

C e c h y  k a n d y d a tó w :

w y k s z ta łc e n ie  ś r e d n i e  lu b  w y ż s z e  ( o d z ie ż o w n ic tw o )  
z n a jo m o ś ć  t e c h n ic z n y c h  i t e c h n o lo g ic z n y c h  p r o c e s ó w  
p r o d u k c j i  o d z ie ż y  o r a z  o d b io r u  j a k o ś c io w e g o  w y ro b ó w  
u m ie j ę tn o ś ć  s z y b k ie g o  p o d e j m o w a n i a  d e c y z j i  
i p r e z e n t o w a n i a  s w e g o  s t a n o w is k a  
z d o ln o ś ć  d o  s a m o d z ie ln e j ,  d o b r e j  o r g a n iz a c j i  p r a c y  
ł a tw o ś ć  k o m u n ik o w a n ia  s i ę  z  lu d ź m i 
m o b i ln o ś ć  i d y s p o z y c y jn o ś ć

Ofertę kierujemy do osób do 35 lat, zainteresowanych pracą o duży# 
stopniu samodzielności działania i rozwojem własnych 

umiejętności zawodowych. Oferujemy atrakcyjne wynagrodzenie 
adekwatne do zajmowanego stanowiska.

» -
>-
>-

Oferty prosimy składać w dziale kadr 
Przedsiębiorstwa „Telimena - B is” sp. z o.o. Turek, ul. Kaliska 61J

--------t r a rm

P M  „STOMAR
R yszard  N aw rock i
wznawia działalność 

i wykonuje 
usługi stolarskie:
m eble kuchenne, 
biurowe i inne na
zam ówienie

❖  m ontaż paneli 
ściennych i podłóg  
z m ateriału  
własnego
i powierzonego

❖  pełna aranżacja  
pom ieszczeń

❖  sprzedaż m ebli
❖  paneli w cenach  

hurtowych
i detalicznych

Y E B T I - T U B
rolety

anty włam aniowe
żaluzje

pionowe i poziome
sufity podwieszane 

„Term atez”
78-65-78 78-47-49

P .P .H .U . 'UL
Turek, ul. Nowa 18, teł. 78-55-37

poleca szeroki asortym ent wędlin 
oraz mięsa wieprzowego i wołoweg0 

pochodzącego ze  zwierząt skupowanych 
od okolicznych rolników

Nie sprowadzamy mięsa 
z terenu kraju ani z zagranicy

Kupując nasze wyroby 
- popierasz rozwój lokalnego rolnictwa

*0c
(l6

W
ta.

toir

(6632 /  E /  97)

Lekarz

Andrzej Chmielewski
- położnictwo i choroby kobiece
- konizacje, krioierapia nadżerek
- zabiegi diagnostyczno - lecznicze

( z a p r a s z a  m ~)

62-700 Turek, ul. Milewskiego 8 
78-48-07 w. 279

w torek, p iątek  15.30 - 18.00 
62-709 Malanów, budynek apteki

poniedziałek  16.00 - 18.00 
--------------------------------------------- (VlbV'»)

M n e i f i s e t a i a o

m g r M a re k  Z e b ro w s k i
6 2 - 7 0 0  T u r e k  

u l .  K ą c z k o w s k i e g o  1 0  
t e l .  ( 0 - 6 3 )  7 8 - 4 2 - 5 3

(9298/ 97)

K0MINEX S.C. vlon l

i

SPRZEDAŻY OFERUJE PROM0£jJ 
WKŁADU KOMINKOWEGO FlP“ł
„CHEMINEES PHILIPPE” PRI#0

o  c e n a  z  V a t  -  1650 z ł  
o  100%  ż e liw a

o  m o c  z n a m io n o w a  12 K W  3 
o  k u b a tu r a  g r z e w c z a  470 

o  o p c je :  b o c z n e  s z y b y ,  £ 
o  5 la t  g w a r a n c j i  - 

62-800 Kalisz, ul. W a rs z a w s k a  
Tel. / fax (0-62) 766-40-41

dar

I
Ij

, 2 
K  
K

na

ZA G0T0WKĘ I NA RATY!
Z A P R A S Z A M Y ! ! !

62-700 Turek 
ul. Komunalna 1 

(obok Urzędu Pracy) 
tel. / fax (0-63)

78-54-08, 78-45-93
_ _ _ _ _

DEALER FIRNY „STIHL f f

Koło, ul. Kochanowskiego 14 (koniec 3 Maja) 
tel. (0-63) 72-33-67

P O L E C A

PILARKI
*  WYKASZARKII KOSIARKI

*  OPRYSKIWACZE, ŚWIDRY GLEBOWE 
*  MYJKI CIŚNIENIOWE

*  SPECJALISTYCZNE PODKASZARKI DO  
OBCINANIA GAŁĘZI NA WYSOKOŚCI DO  5  M

M O T O  -  R O W f !
N O W O  O TW A R TY  S K L E P .  

M O TO R Y ZA C Y JN O  -  R O W I P ^

(ZL.315/ CENT/ 97)

W  M A LA N O W IE

z dniem  1.10.1997 oferujgl

- części samochodowe

- filtry, oleje, łożyska .
- akumulatory (również c ią g n ik ó w

- rowery (serwis)

- części ogumienia

H

u

S

vio;
lienia ^

tzhesp

.V
b

REDAKCJA

62-700 TUREK  
ul. Kaliska 2 
tel. /  fax 
(0-63) 78-53-41 

78-08-00

U kazuje sic o d 24 listopada 1991 ralgi na Urenie miasta Turku oraz gmin: 'Brudzew, 'Dobra, ‘Kawęczyn, Malanów, (Przykona, 
Świnice ‘Warckie, Tuliszków, Turek, Uniejów, 'Władysławów. P is m  należy do Stowarzyszenia ‘Prasy Lokalnej. Jest laureatem 
konkttrsów dla prosu lokalnej: ogólnopolskiego, zorganizowanego w  1994 roku przez- Instytu t na '.kpcct ‘Demokracji w  'Europie 
‘Wschodniej(nagroda IIstopnia)oraz regionalnego,zorganizoioanegozu 1996roku wToznaniu(nagroda,,(jlasu'W ielkppo[skkgo'j.

WYDAWCA: PPH Konimpex, 62-510 Konin, ul Spółdzielców 3.
REDAGUJE ZESPÓŁ: Andrzej Piasecki (redaktor naczelny), Andrzej K. Tyczyno, Katarzyna Łuczak, Anna 
Zawadka o rttt w spółpracow nicy: Zbigniew Bartosik, Hanna Choinka-Burtosz (grafiki), Marek Jabłoński, 
Syłwin Jttfra (obróbka fot.), Wojciech Neneman (redaktor techniczny), Ewa Ogrodowczyk. Stanisław Stasiak, 
Andrzej Szewczyk, Mariusz Wachowicz, Irena Kubiak. SEKRETARIAT: Agnieszka Stasiak.
FOTOSKŁAD: Mirosław Buda. BIURO OGŁOSZEŃ: Turek ul. Uniejowska 6 , tel. 78-47-49.
Redakcja zastrzega sobie prawo dokonywania skrótów i poprawek w nadsyłanych tekstach.
Materiałów nie zamawianych nic zwracamy, /.a treść ogłoszeń nie odpowiadamy.
KONTO: BS o/ Turek 16101120-85550001 -71202-27001 - 1 . NIP 665-000-11-48. ISSN-1232-1052. INDEX 357596. 
DRUK - Drukarnia Poznańska - spółka z o.o. - Poznań ul. Ziębicka 16.

y fo zu o  o t w a r t a  r e s t a u f ‘

w  C ek o w ie  g o
organizuje wszelk1,:̂
rodzaju uroczysto® 

okolicznościom
(w esela  na 200 osób. 

kom unie itp. np: Ż A B A "  '  ^r) 
A N D R Z E JK O W Ą  w dn. 29- '

: iE N N 'i

i *
V
$
•S
s
%

i:

h

Z A P R A S Z A M Y  C O D Z It---- i 9 , 
od 12.00 do ostatniego£i^tf)

1 0  Y 19$
\
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Wirówka dla dorosłych | f  Krzyżówka dla dzieci W
_I__

_ A B C D"1---
_

i
l

E F G ł

1 _l_ _
I J K Li

A B C D E F G H I J K

i R o z w ią z a n ie  u tw o rz ą  k o le jn o  l ite ry  
^odpow iednich  h a se ł:  (B 6 , A 6 , F 3 , D l )  
,L6) (E 5 , G 4 , D 5, C 4 , J 5 ,  K 3 ).

| A) D o b ra  m y śl, nadzie ja .
B) A tak , na ta rc ie .
C) W  p a rz e  z  D alilą .

i B) J ó z e f  K s a w e ry  (1 7 6 9  - 1 8 5 4 ) ,  
^m poz. i p ed ag o g , n au czy c ie l F. C hop i-

: E) P lacek  z  c ias ta  d ro żd żo w eg o , sm a- 
“ny na  tłu szczu .

W

R o z w i ą z a n i a  z  41 „ e t ” :
K rz y ż ó w k a  d la  d o ro s ły c h :  „Jaka  

0,leta taki i o ddźw ięk’.
K rz y ż ó w k a  d la  d z ie c i:  „Złote ręce 

^sze potrzebne".
N A G R O D Y :

, N ag ro d ę  za  p o p ra w n e  ro z w ią z a n ie  
J e ż ó w k i d la  d o ro s ły c h  w y lo so w a ł pan  
P ilisz  M iło w s k i z  T urku .
I 2a  p o p ra w n e  ro z w ią z a n ie  k rzy żó w k i 

d z ie c i  n a g r o d ę  w y lo s o w a ł  P i o t r  
' f i ń s k i  z  T urku .

L E<> o d b ió r  n a g ró d  p ro s im y  zg ło s ić  się 
1 ° redakcji „ E c h a  T u rk u ” , ul. K a lisk a  2. 
I Z w ycięzcom  g ra tu lu je m y  i zap rasza -  

do d a lsze j zabaw y. R o z w iązan ia  pro- 
^ y  n ad sy ła ć  n a  k a r tk a c h  p o c z to w y c h  
^ k l e jo n y m  k u p o n e m  d o  7 lis to p a d a

F) A tleta .
G ) Z m ien ia  ko le jn o ść  d zia łań  a ry tm e­

tyczn y ch .
H ) U tarty , o k lep an y  zw rot.
I) B udynek  do  przechow yw an ia  sam o­

lotów .
J )  O d m ia n a  ś liw k i w iśn io w e j, pd .- 

w sch . E uropa.
K ) S zm atk a  do  zm y w a n ia  n aczy ń  k u ­

chennych .
L ) S zczęś liw y  traf, d o b ra  okaz ja .

konkurs - konkurs - konkurs

Z a b a w k o m a n ia

2 x  200 zł
to  ty lk o  czę ść  (d w ie  g łó w n e  n a g r o ­

d y )  j a k i e  o d  d z iś  m o ż e sz  w y g ra ć  w  
n a s z y c h  s k le p a c h , w y s ta rc z y  z ro b ić  
u  n a s  z a k u p y .

S z c z e g ó ły  w  s k le p a c h  i n a  k u p o n a c h  
k o n k u r s o w y c h .

OLEŃKA (koło  Pew exu)

NATALIA skiego 1 2  (ry n ek )
K u p o n  k o n k u r s o w y  to  d o d a tk o w y  

p re z e n t! ! !
K to ś  w y g r a  n a  p e w n o  - d la c z e g o  

to  n ie  m a s z  "być T Y !! !

R o z w ią z a n ie  u tw o r z ą  k o le jn e  l i te ­
ry  z  p ó l:  (K 5 , C l i ,  A 2 ,1 6 ) ( I 3 ,18, A 4 , 
D 1 )(B 6 , F 9 , K 2 , G 3 )(F 2 , D 4 ,18, C 2 ).

P O Z IO M O : 1F) D obra  m yśl, n ad z ie ­
ja .  2 A ) N ie  p o czą tek . 3F ) N asza  p lan e ta . 
4 A ) M ie sz k a n ie c  Ś ląsk a . 6 A ) M ie jsk a  
lub pożaro w a. 6G ) D o p u sz czan ia  ban iek  
m y d lan y ch . 8F ) P rzykry , n ie p rz y je m n y  
sm a k  lu b  c iężk ie , b o le sn e  u czu c ie . 9A ) 
B arw ny , d e se n io w y  p ap ie r, k tó ry m  w y - 
k le ja  s ię  ściany. 10F) N au cz y c ie l sp e c ja ­

Sklepy OLEŃKA i NATALIA zapraszają 
od dziś na zakupy gwiazdkowe

- ZAPEWNIAMY MILĄ I FACHOWĄ OBSŁUGĘ - 
doradzimy w wyborze prezentu

- NISKIE CENY, towar od producentów i importerów
- NAJBOGATSZA OFERTA zabawek, w tym ekolo­

gicznych i edukacyjnych
- NAJWIĘKSZY WYBÓR klocków Lego i lalek Barbie
- największy wybór lalek płaczących, mówiących, 

wózków i domków dla lalek
- największy wybór puzzli (od 15 do 5000 elem.)
- największy wybór gier (scrable, monopol, 

klasówka, rodzinki i inne)
- największy wybór torów rajdowych, kolejek, 

lokomotyw
- największy wybór figurek Batman, Spiderman, 

Gwiezdne Wojny, Superman, Herkules
- największy wybór samochodów na radio, 

samolotów, helikopterów, m otorów
- największy wybór maskotek pluszowych od 

małych do olbrzymich
- największy wybór mleka i odżywek, kaszek,

obiadów, deserów dla dzieci i niemowląt 
(tylko sklep OLEŃKA)____________________

lista w  ok reślonej dz ied z in ie  spo rtu . 11 A ) 
P le c io n k a  ze  sz n u rk a , d ru tu  lub  n ic i.

P IO N O W O : A 6 ) G łó w n y  p rz e d s ta ­
w ic ie l w si. B I )  S c h a b o w y  lu b  m ielony . 
C 6 ) N ie  m o g li je j  w y rw a ć  d z ia d e k , b a b ­
c ia , w n u czk a ... D l )  C a łk o w ita  lu b  rz e ­
czy w is ta . F I ) K am ień  sz la c h e tn y  w  p ie r­
śc io n k u . F 7 ) S o le n iz a n tk a  z  lu teg o . H 6) 
P a ń stw o  ży d o w sk ie . 11) O b ło k . J6 ) W y ­
p o c z y n e k  n ocny , z w ła sz c z a  w  podróży . 
K I )  D rzew o  b ia ło  k w itn ą c e  w  cze rw cu .

te)

J o a n n a  W y rw a

^OROSKOP od 29 października do 4 listopada 2? HOROSKOP od 29 października do 4 listopada

?
i
i?

. BARAN
.Masz szansę na nawiązanie interesujących 

(Jorności, które kiedyś okażą się bardzo 
tAaatne. Nie zrażaj zatem ludzi do siebie, 

'•Aktuj ich z góry - bo to nie tylko nie- 
ale i nierozsądne. Odezwie się ktoś, 

f i k n ą ł  Ci z oczu parę miesięcy temu. U- 
że rozłąka była niezawiniona. Na za- 

V y> e interesów wybierz czwartek. Pory­
t a  trzymaj w tajemnicy. Strzeż się Lwa.
k BYK) Noś wywiąże się z dawno danej obietni- 

^Ałatwj Ci nawiązanie ważnych kontak- 
j^W odow ych. Nie zmarnuj tej szansy, bo 
kJ" s>ę nie powtórzyć, a Twe nadzieje na 
C ^ P ł y n ą  w siną dal. Koncentruj się na 

j interesach, bo masz teraz ogromną in- 
,(T' 1 najlepiej wiesz, co i kiedy zrobić. W 

^Podczas spotkania rodzinnego poznasz 
t, która zatrzęsie Twoim światem.

» BLIŹNIĘTA
i k i j ź ą  ostrożnością traktuj w tym tygo-uamuj w
kj j Peszenia na imprezy towarzyskie. Mo- 
\  Pojkać kogoś Ci niemiłego, więc raczej 
''ho w kręgu przyjaciół. Z partnerem się 

r°*umiesz - wykorzystuje Twoje dobre 
jfiUj.1 Usiłuje narzucić swoją wolę. W środę 
M i n P rac4>w czwartek - domem. Dbaj o 
7fl.^żca, wobec innych zachowaj życzli- 

ystans. Ktoś Cię mile zaskoczy.

RAK
Zadbaj naprawdę poważnie o zdrowie, nie 

bagatelizuj dolegliwości, które Cię właśnie 
wyłączyły z życia towarzyskiego. Odpoczy­
nek się przyda - możesz się zastanowić, jak 
podejść do skomplikowanego problemu oso­
bistego. Pewne więzy zaczynają Ci ciążyć. 
Masz okazję je rozluźnić, a z czasem nawet 
zerwać. Nie daj się wziąć na litość. We wto­
rek uważaj, co podpisujesz. Zaufaj Pannie.

LEW
Wiele pracy, mało widocznych sukcesów 

- tak też bywa. Trzeba uzbroić się w cierpli­
wość i czekać. W połowie tygodnia przyjdzie 
do Ciebie z rewelacjami Skorpion. Niestety, 
będą wyssane z palca, w co uwierzysz, gdy 
boleśnie się na nich sparzysz. Nie przekazuj 
dalej niepewnych wiadomości, ucz się ostroż­
ności. W piątek nieoczekiwana propozycja 
Strzelca rozjaśni Ci świat. Weekend udany.

PANNA
Po co popadać w kompleksy? Naprawdę 

nie masz powodów, by się smucić i zamar­
twiać. Sprawy idą swoim torem, choć nic się 
nie dzieje tak szybko, jak tego oczekujesz. Idź 
do kina, spotkaj się z przyjaciółmi, poczytaj - 
i nie myśl ani o pracy, ani o kłopotach. Wszy­
stko znajdzie dobre rozwiązanie. W środę licz 
na udane inwestycje. Tydzień męczący, ro­
mantycznie będzie dopiero w sobotę.

WAGA
Wszystkie drzwi stoją otworem, okazje i 

propozycje tak liczne, że dech zapiera - nie, to 
nie sen, a jedynie skutek nawiązania właści­
wych znajomości. Wybieraj roztropnie spośród 
tych ofert. W poczuciu szczęścia możesz nie 
zauważyć, że ktoś czeka na Twoją pomoc. Jeś­
li nie układało Ci się w miłości, to teraz będzie 
znacznie lepiej. Osoby samotne mogą liczyć 
na poznanie kogoś na całe życie.

SKORPION
Dużo zajęć i obowiązków, których się nie 

spodziewasz, spadnie teraz na Ciebie. Załatwia­
nie wszystkiego w terminie będzie przekraczało 
możliwości nawet tak dobrze zorganizowanej 
istoty, jakąjesteś. Nie wahaj się odmawiać, gdy 
ktoś zechce Cię jeszcze czymś obarczyć. W mi­
łości odważ się na szczerość, inaczej nie wy­
jdziesz z impasu. Nie roznoś nie sprawdzonych 
wieści - pomyślą, że łżesz.

STRZELEC
Z radością przyjmiesz dodatkowe zajęcia, 

wróżące dobry zarobek, a z gniewem - konie­
czność współpracy z ludźmi niesolidnymi. Za­
miast się złościć, postaraj się o dokładne usta­
lenie (na piśmie!), kto za co odpowiada. Wte­
dy spokojnie zrobisz swoje bez narażania się 
na krytykę cudze winy. Środę poświęć rodzi­
nie. W piątek zauroczysz kogoś bez reszty. Mo­
że szczęście potrwa dłużej.

KO ZIOROŻEC
Czy za wszelką cenę musisz postawić na 

swoim? Czasami naprawdę nie warto. Elasty­
czność skłoni partnera do ustępstw, natomiast 
upór może się przyczynić do postawienia spra­
wy na ostrzu noża i rozstania. Więcej dyplo­
macji, mniej rogów, a w domu i w miłości u- 
łoży się znacznie lepiej. W pracy poszukaj o- 
sób, które Ci pomogą - wspólnie osiągnięcie 
więcej. W sobotę - randka jak marzenie.

WODNIK
Ryzykowna operacja finansowa powiedzie 

się, a misterny plan, mający na celu przejęcie 
ważnego stanowiska - także. Walcz ostro, ale 
zwyciężonych nie kop. Pomyśl, które osoby 
w Twoim otoczeniu mogą być pomocne w no­
wej sytuacji. Warto otworzyć się na niebanal­
ne pomysły Bliźniaka. W uczuciach zastój, sa­
me flirty bez zobowiązań. W sobotę rozmo­
wa ze starszym Lwem da do myślenia.

RYBY
W pracy niezbyt dobra atmosfera, niewy­

kluczone nieporozumienia nie z twojej winy. 
Uważaj na współpracowników, ktoś chciał­
by obwinić Cię za swoje błędy. W uczuciach 
też masz bałagan. Zastanów się, jak porozu­
mieć się z partnerem - o rozsądną decyzję naj­
łatwiej będzie w środę. Los nie skąpi Ci pie­
niędzy. Inwestując nie wchodź w żadne spół­
ki. W piątek wybierzcie wieczór we dwoje.
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USC informują
T u re k :  K laud ia R enata  G otczyńska, K am il 

W itczak, Igor M ariusz  Szczepaniak , M ateusz B ar­
tosz Perlicki, M ichał Paw eł S zym czak, R oger 
Z agajsk i, M ichał A rtu r K enska, Patrycja  M arita 
G adom ska, M ichał T adeusz B ugaj, K inga N atalia 
B eska, T ob iasz  M ariusz  N iespodziańsk i, K rzysz­
to f M ichalski, M agdalena R uszczyńska, B arbara 
M aria  Jasińska.

Z okazji 30 rocznicy ślubu 
D anuty i W alentego  
K w iatkow skich  
spełnienia marzeń, dużo 
zdrowia i samych 
słonecznych dni na dalszej 
drodze życia życzą:

Córka z m ężem  
i synem

oraz syn ow ie z rodzinam i 
¥  ¥  ¥

Kochanym Rodzicom 
S tan isław ie  
i K azim ierzow i 
O grodow czykom

z okazji 30 rocznicy ślubu 
dużo zdrowia, szczęścia 
i dalszych lat życia we 
wzajemnej miłości życzą:

A sia i Wojtek

URODZINY
Samych szczęśliwych dni
oraz wszelkiej pomyślności
w dniu 18-tych urodzin
kochanej
O leńki K leśta
życzy:

C hrzestna  
¥  ¥  ¥

W dniu 26 urodzin 
K rzysztofa M aciaszka

najserdeczniejsze życzenia 
szczęścia, radości oraz 
spełnienia najskrytszych 
marzeń życzą:

Żona A gnieszka  
z synem  A rturkiem

IMIENINY
Kochanej Babci 
Jadw idze Jarom a
z okazji imienin i 70-tych 
urodzin
dalszych wspaniałych lat 
w zdrowiu, szczęściu 
i miłości życzą

Wnuki:
Arek, Jacek , Przem ek

X0 ostatnią sobotę 
października 

sakramentalne
TAK

posiedzieli sobie 
Nikela Pisknta

i
Remigiusz Cerbst

T̂ Tlodej parze 
życzenia Sszelkiej 

pomyślności na 
noSej drodze życia 

składają:
Rodzice oraz 

siostry Patrycja 
i Magdalena

Brudzew: M ario la  R zyszk iew icz i K rzysztof 
K ałużny.

Dobra: M ałgorzata  O rłow ska i Paw eł U rba­
niak, B eata  M ło tk iew icz  i R obert Pałka.

Kawęczyn: M onika  B alcerzak  i P rzem ysław  
G órka, Jo lan ta  A n tczak  i K rzyszto f M ankiew icz,
M ałgorzata  N agórka  i L eszek  Spychała.

Malanów: M agdalena  Paw lic  i A ndrzej K an ie­
w ski.

Przykona: Iw ona B udynek  i Je rzy  C zapla, W io le tta  Ł ukasik  i Paweł 
T rzm ielew ski, E lżb ie ta  B ryl i P io tr K os, M ario la  W itu la  i Krzysztof 
M igas, Jo lan ta  S oszyńska i P io tr D uczm ański.

Świnice Warckie: Iw ona P odgórska i Z b ign iew  Szczepaniak. 
W anda S trychalska i G rzegorz  K aczm arkiew icz, B eata  G aw lik  i Ok­
taw ian  Jaśk iew icz.

Turek: Izabela  K urzaw ińska  i D ariusz Janczak , K atarzyna Jaft8 
i K rzy sz to f T rzm ielew ski, A nastaz ja  K olasińska i W łodzim ierz Bod- 
lak, M a łgorzata  Janaśk iew icz  i P rzem ysław  A dam czyk , Barbara 
W aloszek  i A rkad iusz  K urzaw a, K atarzyna Po ła tyńska  i P io tr Kop­
czyk, E dy ta  Z asada  i M arcin  G órski, B eata  Paw elczyk  i Robert 
M ichalski, M ałgorzata  N ow ak i Janusz O siński, M ałgorzata  Haraśna 
i A ndrzej R osiak , Joanna W ójcik  i P io tr K raw czyk.

Tuliszków: A gnieszka  C ieślak  i Janusz K ałużny, Ilona Szczap 
i A rtu r Śniegow ski.

Uniejów: E w a W alczyk  i W łodzim ierz F ijałkow ski.
Władysławów: Joanna Jesio łow ska i M irosław  Ł ukaszew ski, Ag' 

n ieszka  G olczyńska  i K rzyszto f Sypniew ski, B ogum iła  Z asada  i Krzy­
sz to f K ałuża, B ogum iła  M odrzejew ska i A rtur C zem iejew ski.

Brudzew: M arianna A ndrzejew ska. 
Kawęczyn: M arianna B artczak.
Przykona: T adeusz  Sacała.
Świnice Warckie: Jan  K am iński.
Turek: Jó z e f  W aluszko , S tefan K ubicki. 
Tuliszków: Stan isław  G renda, Jó z e f  G ajor, 

Jan ina  P rzybyłow icz.
Władysławów: C zesław  R ębas, Jó z e f  Sosiński.
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Młodzi małżonkowie za­
siadają do pierwszego obia­
du, który jest debiutem kuli­
narnymi żony.

—A czym kochanie nadzie­
wałaś tego kurczaka? 
—Niczym. On przecież nie 
był w środku pusty...

Cr Cr Cr

W nocy Masztalska budzi 
gwałtownie męża.

—Słyszysz?!Ktoś włamuje 
się do naszej chałupy!

— To co mam robić?
— Obudź chociaż psa!

Cr Cr Cr

—Podobno twoja żona uro­
dziła wczoraj dziecko ? Chło­
pca czy dziewczynkę?

—Chyba dziewczynkę, bo 
widziałem, jak piełęgniarka 
ją  pudrowała...

Cr Cr Cr

Bercik posprzeczał się 
z Sylwią.

—Lepiej bym zrobiła wy­
chodząc za diabła!

—Niestety, małżeństwo 
między tak bliskimi krewny­
mi jest prawnie zabronione - 
odparł Bercik.

A  i ł  A

Pani domu czyta książkę 
pt. „Psychologia zwierząt”. 
W pewnej chwili zwraca się 
do męża:

—Kochanie, tu pisze, że ko­
ty są okrutne, perfidne 
i zdradliwe. Czy to prawda?

— Tak kiciu.
■Cr Cr Cr

Czy pan nie widział gdzieś 
mojej żonv?

—Nie. Zona i weksel nigdy 
nie zginą.

— Tak, tylko o wekslu wie 
się, w czyim ręku się znaj­
duje, a o żonie to się nigdy nie 
wie...

Cr Cr Cr

W pociągu podróżny zwra­
ca się do współpasażerki 
z przedziału:

—Czy może pani powie­
dzieć swojemu synkowi, żeby 
przestał mnie przedrzeźniać?

—Jasiu, przestań zacho­
wywać się jak kretyn!

Cr Cr Cr

—Drogi panie, musisz się 
pan częściej kąpać - mówi 
lekarz do pacjenta.

—Ależ panie doktorze. Ja 
się kąpię codziennie.

— W takim razie musi pan 
częściej zmieniać wodę 
w wannie.

■Cr Cr Cr

—Znalazł pan uszkodze­
nie w moim aucie? - pyta 
żona pana Kazia.

— Tak. Jest krótkie spięcie.
— Ojej! Może pan to prze­

dłużyć?

/u,',., Z_....... , '„„.'„i, i

Niespodziewany śnieg przyśpieszy pewnie nadejście 
zimniejszej pory roku. Tymczasem w szufladzie naszej) 
fotoreportera znalazło się zdjęcie z zakończonego juZ 
sezonu grzybiarskiego. Tego nietypowego, rogatego 
prawdziwka z dwoma mniejszymi wyrastającymi z je9 
kapelusza, znalazł Zdzisław Pawlicki, podczas 
grzybobrania w lesie na Zdrojkach. >

■Hi

19'

V
W<

(
ce ;

(
ty

ihtt

ty

liii
ty

*4

*»■
ty

ty
Ho,


